
Plenuin 
KŁ PZPR 

W dniu 28 wra:eśnia 1981 ro­
ku o godz. 10 w gmachu KŁ 
PZPR, ał. Kościuszki 107/109 (s. 
IV p.) odbędzie się kolejne ple­
narnę posiedzeni e nt.: „Zadania 
wojewódzkiej organirzacji par­
tyjnej w aktualnej sytuacji spo­
łeczno-politycznej". 

Spotkanie 
Waldheim-Czyrek 
Przewodniczący delegacji PRL 

na XX.XVI Sesję Zgromadzenia 
Ogólnego NZ, minister spraw za­
graniCZ'llych Józet Ozyrek spotkał 
się z sekretarzem generalnym 
ONZ, Kurtem Waldheimem. W 
tokiu rozmowy, w której uczestni­
czył stały przedstawiciel PRL w 
ONZ, ambasador Eugeniusz Wy­
:m~r. cmiówiono móżliwości zacie­
śnienia współpracy między Polską 
a ONZ oraz tematy będące przed­
miotem obrad bieżącej sesji. 

Irańska delegaeia 
na sesie ONZ· 

Radio teherańskie podało, te Sta­
ny Zjednoczone odmówlly prawa 
wjazdu do USA delegacji Irańskie­
go ministerstwa spraw zagranicz­
nych przybywającej na sesję Zgro­
madzenia Ogólnego NZ w Nowym 
Jorku. Wedlu~ radia teherańskiego . 
USA uznały członków delegacji za 
personae non gratae. Rozgłośnia te­
herańska nie podała blltszych szcze­
gółów. 

Wydani i 
A 
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DZIENNIK 
l.óbZKI 

24 BM. ZEBRAŁ SIĘ SEJM PRL. DEBATA W PIERWSZYM DNIU POSIEDZENIA (PRZE­
WIDZIANEGO RÓWNIEŻ NA PIĄTEK) TOCZYŁA SIĘ WOKÓŁ GŁÓWNYCH PROBLY::­
MÓW POLITYCZNO-SPOŁECZNYCH I GOSPODARCZYCH ORAZ PROJEKTÓW USTAW 
O PRZEDSIĘBIORSTWACH P.ANSTWOWYCHI O SAMORZĄDZIE ZAŁOGI PRZEDSIĘBIOR­
STWA P.ANSTWOWEGO. MÓWIONO O ZNIECIERPLIWIENIU SPOŁECZE~STWA WYD~U­
ZANIEM SIĘ OKRESU WYCHODZENIA Z KRYZYSU, PADAŁY STWIERDZENIA,, ZE 
ZWŁASZCZA W OBECNEJ SYTUACJI WSZYSTKICH W POLSCE OBOWIĄZUJE PRIOR'>'.TET 
INTERESU NARODU I PANSTWA· DEBATA KONTYNUOWANA BĘDZIE DZIS, 25 BM. 

Posiedzenie Sejmu rozpoczęło się wozdawcę kandydatury na nowych 
posłów. M. in.: 

- w Okręgu Wyborczym nr 42 
Łódź-Sródmieście, jak wynika z 
danych Państwowej Komisji Wy­

Chwilą milczenia Sejm uczcił borczej. największą liczbę głosów 
pamięć zmarłego w końcu sierpnia spośród nie wybranych kandyda­
pos. Bronisława Antczaka. tów otrzymała Krystyna Depcz:vń-

W imieniu Komisji Mandatowo- ska-Szewczyk, która zrzekła Ńę 

o godz. 10. Obrady otworzył mar­
szałek Sejmu STANISŁAW 
GUCWA. 

Regulaminowej pos. HENRYK prawa do uzyskania mandatu po-
selskiego w związku ze złym 

STAWSKI złożył sprawozdanie w stanem zdrowia. Komisja M'in­
sprawie ob!ladzenia wakujących datowo-Regulaminowa stwierdil­
mandatów poselskich (przyporni- ła że następnym kolt?jnym kan­
namy tu o uchwale Sejmu dydatem do objęcia man:ł:ttu 
z 30 lipca bieżącego roku stwier- jest w Okręgu Wyborczym nr 42 
dzającej wygaśnięcie mandatów ANDRZEJ GAWŁOWSKI, adiunkt 
szeregu posłów). w Ośrodku Badawczo-Rozwojo-

Przedstawione zostały przez 11Pra- wym Barwników „Organika" w 

_____ .,;; 
Zgierzu, radny Rady Narodowej 
miasta Łodzi, członek PZPR. 

Sejm przyjął propozycję Komisji 
Mandatowo-Regulaminowej. 14 no­
wych posłów złożyło ślubowanie 
poselskie. 
Informację rządu o głównych 

problemach polityczno-społecznych 
i gospodarczych kraju przedstawił 
prezes Rady Ministrów WOJCIECH 
JARUZELSKI (Wystąpienie W. Ja­
ruzefokiego zamieszczamy na str. 2). 
Następnie zarządzono przerwę w 

obradach do godz. 14.30, w czasie 
której kontynuowały swe wsoólne 
posiedzenie Komisje Planu Gospo­
darczego, Budżetu i Fina nsów oraz 
Prac Ustawodawczych. Jak dowie-

(Dokończenie na str. 3) 

Otwal-
6
cie 

okowań 
XX rundy 

wiedeńskich 
Po 2-miesięczneJ l>nerwie waka­

cyjnej, w Wiedniu rozpoczęła si~ 
w czwartek 25 runda w 8-letniej 
historii rokowań w sprawie reduk­
cji sił zbrojnych 1 zbrojeń w 

Kompromisowe stanowisko Pre­
zydium Krajowej Komisji Porozu­
miewawczej NSZZ „SolidarnoM" 
w sprawie samorządu pracowni­
czego spotkało się z protestem nie· 
których ogniw związku. 

W opinii Prezydium Zarządu Re­
gionu Ziemi Łódzkiej jest ono 
sprzeczne z uchwałami I Zjazdu 
Delegatów NSZZ „Solidarność" i 
wobec tego nie może r>yć 
zaakceptowane. Łódzkie Prezy-
dium Zarządu Regionalnego NSZZ 
„Solidarność" żąda równocześnie, 
by Prezydium KKP wycofało się 
z zajętego stanowiska. 

Europie łrodkoweJ, W rokowaniach 
tych uczestniczą delegacje '1 pat\stw 
Układu Warszawsk!ego l l! kra­
iów NATO. 

Podobny pr.oti;st zawiera takte 
uchwała Prezydium Regionu Płoc­
kiego NSZZ „Solidarność". 

(PAP) 

PoStepowania karne przeciw 
osobom rozpowszechniaiacvm 

materiały antvpaóstwowe i antvradzieckie 
Jak informuje rzeczrdk prasowY 

Prokuratury Generalnej - nasi­
lenie WYc!arzefl anarchizujących 
życie społeczne nie zmniejszyło !l'lę 
w okresie ostatnich dni. W dal­
szym ciągu oodeimowane są dzia­
łania mające na celu wzburzenie 
opinii publiczne~ i ukształtowanie 
nastrojów wrogich rządowi PRL, 
PZPR, sojuszowi Polski z ZSRR. 

wym atakom na Związek Radziec­
ki; 

- w dniu 18 września w Piotrko­
wie Trybunalskim w związku z 
kolportowaniem plakatów o anty­
radzieckiej tre.§cl przez miejscowy 
Zarząd Regionu NSZZ „Solidar­
ność"; 

- W &iu 1'7 września w Swid­
nlcy, w związku z opublikowa­
niem przez tygodnik „Niezależne 
słowo" wydawany przez Zarząd 
Regionu Dolny Sląsk NSZZ „Soli­
darność", materiałów propagando­
wych wrogiej ZSRR organizacji. 

<PAP) 

/ 

N /z: podczas wystąpienia Wojciecha .laruzelsk·iego. 
CAF - D. Kwiatkowski - telefoto 

24 BM. ODBYŁA SIĘ W STOLICY CEREMONIA INGRESU 
- PIERWSZEGO UROCZYSTEGO WEJSCIA DO ARCHIKA­
TEDRY SW. JANA CHRZCICIELA - ARCYBISKUPA JÓZEFA 
GLEMPA, PIĘCDZIESIĄTEGO SZÓSTEGO W HISTORII NA­
SZEGO KRAJU PRYMASA POLSKI, DWUNASTEGO METRO­
POLITY WARSZAWSKIEGO. TYTU~ Y TE ŁĄCZYC ON BĘDZIE 
TRADYCYJNIE Z GODNOSCIĄ METROPOLITY GNIEZNI.l~­
SKIEGO. 

W uroczystościach uczestniczyły 
tłumy wiernych z Warszawy i ca• 
lego kraju, przedstawi~iele <rtowa­
rzyszeń chrześcijańskich i wspólnot 
religijnych, Rady Ekumenicznej, 
rektorzy wyżE:Zych uczelni katolic­
kich i świeckich. 

Przybyli członkowie Episkopatu 
Polski, księża, zakonnicy i siostry 
zakonne. Razem z polskim ducho­
wieństwem w uroczystościach ~ię­
ła udział delegacja Konferencji 
Episkopatu USA z kardynałem Ja­
nem Królem - arcybiskupem Fi­
ladelfii i arcybiskupem Detroit, 
również Amerykaninem polskiego 
pochodzenia - Edwardem Szoką, 
a także biskup Al!red Abramowicz, 
mfragań archidiecezji Chicago oraz 
przedstawiciele polonijnych kościel­
nych zakładów naukowych w 
Orcherd Lake. Na uroczystość in­
gresu przybyli równieź dele~aci 
Polonii amerykańskiej, a wśród 
nich znany przemysłowiec Edward 
Piszek. 

Obecni byli przedstawiciele władz 
państwowych z zastępcą przewod· 
niczącego Rady Państwa ?'.dzisła­
wem Tomalem, wicepremierem 
Jerzym Ozd<>wskim i kierownikiem 

W kolportowanycil ulotkach i 
plakatach komentuie się fakty hi­
storyczne w tendencyjnv sposób 
budząc szowinistyczne nastroje, 
rozpowszechniane sa także mate­
riały propaJ:(andowe ośrodków 
wrol!lch ZSRR. karykatury I ma­
teriały dezinfO!'mu iace społeczeń­
stwo. 

Prokuratura stanowczo reaguje 
na te sprzeciwiające się polskiej 
racii stanu. wymierzone orzeclw· 
k o interesom wszystkich Polaków. 
prowokacje. 

W ostatnim czasie wszczęte zo­
stały między innymi POstępowania 
karne : 

/ Atak na n1recki 
ośrodek ·kultury lV Paryżu 

Urzędu dis Wyznań Jerzym Kuber­
skim oraz prezydent m. E.t. War­
i;zawy - Jerzy Majewski. 

· I.>kybyli przed.stawicJele .,Soli­
dat'neśei" z przewodniczącym KKP 
Lechem Wałęsą oraz prz-ewodniczą­
cy NSZZ RI „Solidarność" - Jan 
Kułaj. 

- w dniu 17 września w '.!!wiaz­
ku z rozpowszechnianiem materia­
łów nronaeandowycb szkaluiącvch 
ZSRR w czasie antvradzleckiel!o 
wieen znr !?anlzowanel!O przez 1\'JK 
NSZ"' ~olirl 'trno~ć" w Bochni. Z 
okazr \•:ieru wvda no między ln­
nv m ; ~ <t ronicowv matPriał .. Ku­
rierek Bochnia Brzesko w 
całości poświęcony propagando-

Grupa uzbrojonych mężczyzn 
zaatakowała w czwartek turecki 
ośrodek kulturalny w Paryżu, do­
ma~ając się uwolnienia więźniów 
armeńskich w · Turcji - t>oinfor· 
mowało radio francuskie. Kilku 
znaiduhcych się w ośrodku stu­
dentów rat.owało sie skacząc przez 
okna. Tch zdaniem atakuiący kil­
kakrotnie otworzyli ogień z broni 
palnej. Siedzibę ośrodka tureckiego 
otoczył kordon policji. Akcj' , zor-

I 

ganizowała Tajna Armia Armefl-
ska. / 

Napastnicy uprowadzili 40 za­
kładników. Jednocześnie zażądali 
oni uwolnienia przez Turcję ar­
meńskich więżniów politycznych i 
wysłania ich do Turcji. 

Rzec21nik grupy porywaczy O'­
świadczył. że jeżeli warunki te 
nie zostana spełnione w ciągu 12 
godzin, zakładnicy zginą. 

O godz. 18 - przy dźwiękach 
dzwonów kościołów Starówki -
prymas Józef Glemp w asyście 
pocztów sztandarowych, grup mto­
dzieżowycb i duchowieństwa orze­
szedł z procesją z domu arcybi­
skupów warszawi-kich przy ulicy 
Miodowej do bazyliki archikated~al­
nej na Starym Mieście. 

U wrót katedry prymasa powita­
li członkowie kapituły m etropoli­
tarnej. Arcybiskup Glemp ucałował 

'/Jtron 

Z OBRAD XXX.VI SESJI ZGROMADZENIA ONZ 

o Nowa pokoiowa iniciatvwa ZSRR 
o Wvstapienie min. J. czvrka 

Na porządku dziennym · obrad 
~XVI S esji Zgromadzenia Ogól­
nego Narodów Zjednoczonych z.na­
lazła się nowa. ważna inicjatywa 
Związku Radzieckiego, której ce­
lem jest niedopuszczenie do prze­
kształcenia przestrzeni kosmicznej 
"W arenę wyśoigu zbrojeń i żródło 
zaostrzenia stosunków między pań­
stwami. Choezi o zawarcie układu 
o zakazie rozm.ieszczar.ia w prze­
strzeni kosmicznej wszelkich ro­
dzajów broni. 

InicjatyWa ta podyktowana jest 
dążeniem Związku Radmeckiego, 
by nie dopuścić do rozszerzenia 
rywalizacji wojskowej na prze­
strzeń kosmiczną, by kosmos · nie 
był wykorzystywany w celach 
wojskowych, a pozestał wyłącznie 
sferą pokojowej współpracy. 
Kierując się Ką.rtą Narodów 

Zjednoczonych i wyn•ikającą z niej 
potrzebą utrwalania poko.iu i bez­
pieczeństwa międzynarodowego, 
Związek Radziecki przec!łożył w 
ONZ projekt układu, zgodnie z 
którym jego sygnatariusze zobo­
wiązaliby się, iż nie wprowadzą 
na orbitę okołoziemską obiektów 
wyp053.żonych w jakąkolwiek broń, 
nie rozmieszczą takle.i brood na 

Radziecka 

powierzchni ciał niebieskich oraz 
w przestrzeni kosmicznej, w tym 
na pilotowanych statkach kosmicz-

(Dokończenie na str. 3) 

30 listopada br. 

w sprawie redukcji 
zbrojeń 
Radziecko-amerykańskie rokowa­

nia w sprawde redukcji zbrojeń 
eurostrategicznych rozpoczną się 30 
listopada w Genewie, stwierdza 
komunikat opublikowany w 
czwartek w Nowym Jorku. Ter­
min ten ustalono w czasie rozmów 
amerykańskiego sekretarza stanu 
Aleksandra Haiga z radzieckim 
mir.istrem spraw zagra.nicznych 
Andriejem Gromyką. 

delegacja 

Przewodniczący delegacji radziec-1 towicach specjalizującą się w prO* 
kiej na rozmowy gospodarcze ·- dukcji komba jnów ścianowych. 
wicepremier, przewodniczący P~ ii- Następnie delegac!a udała się na 
stwowego Komitetu Planowania spotkanie z k ierowni ctwem i orz~d­
ZSRR Nikołaj Bajbakow wraz z stawicielami załogi Kop,lni „Le­
częścią delegacji odwiedził 24 bm. nin" w Mysło,.vicach. _ 
woiewództwo katowickie. Towarzy- W trakcie pobytu w K at ow '.cach 
szyli mu: wicepremiP.r, przewodni- wicepremier Bajbal<ow spotkał 
czący Komisji Planowania - się z wł.0 dzar.1i pefo twowymi i 
Zbigniew Madej, m inister górnk- partyjnymi w oje\' 'Ództ"l'.'a. W 
twa i energetyki - gen. dywizji sp0tkaniu t:vm wziął ud~i.)ł czło­
Czesław Piotrowski oraz gospoda- nek Biura Politycznego KC PZPR 
rze województwa - I sekretarz - Zbigniew Messner. 
KW :i::'ZPR • ~ „Kato_wicach Delegacja złożyła wiązanki kwia­
And.rze_i Żablnsk1 1 ~o]e~oda ka- tów na cmentarzu żołnieny ra-
tow1ck1 - Henryk L1ehos. dziec·klch w Katowicach. 

Delega cja odwiedziła Fabrykę Wieczorem Nikołaj Ba ibak ow t 
Maszy n Górniczych „Famur" w Ka- towar7vszące mu 0~0by p owró , ili 

do ·w~„·szaw1•. 

Premier Francji 
przyjął delegację 
„Solidarności" 

We Francji przebywa delegacja 
NSZZ „Solidarność". W czasie po­
bytu w Paryżu członkowie delega­
cji zostali przyjęci przez premiera 
Pierre'a Mauroy. Jak informuje 
AFP przedstawiciele „Solidarności" 
przekazali rządowi franC'llskiemu 
poaiękowanie za pomoc material­
ną udzielona Polsce. 

krzy~ i przyjął klucze do tej 
świątyni. Rozlega się pieśń kościel­
na „Gaude Mater Poloniae''. 

J. Glemp pomodlił się w kapli­
cy pod wezwaniem Cudownego 
Pana Jezusa Ukrzyżowa.nego, a na­
stępnie zasiadł w prezbiterium ka· 
tedry - na tTonie arcybiskupów 
warszawskich. 

Odczytany został dekret Stolicy 
Apostolskiej, w którym papież 
Jan Paweł II mianuje J . Glempa 
arcyb:sku;>em warszawskim i 
gnieźnieńskim. 
· Następnie powitał prymasa bi-

skup Władysław Miziołek, który 
na tle dziejów Kościoła w Polsce 
przypomn:ał historię diecezji war­
szawskiej. Przedstawiciele ducha· 
wieństwa, zakonów i wiernych 
świeckich , całując pierścień arcy. 
paderski, wyrazili prymasowi swo­
ją cześć. 

(Dalszy ciąg na str. 3) 

Z ostatniej chwili 
W czwartek milicja ·udaremni­
ła kolejną próbę porwania sa­
molotu uc:!ającego się z Warsza­
wy do 'f{atowic. Kilkuosobowa 
grupa, planująca porwanie sa­
molotu została aresztowana. 

(PAP) 

Częś~ dele~acii odv· i<?dziła w 
rlnlu 'l'l""Z"ra 'szvr.' H ut• .. 'tahwa 
Wo!11 " I Inne !!'.al:l,d" unem•·< ło­
\ " n ~· n:).szym krn1u. • 

W Warsza·wie trwały roboc::e r oz­
mow y ekspertów. 

DZIER 
KIESIE 

W 268 dniu roku słońce 
wzeszło o godz. 6.26, za.Jdzie 
zaś o godz. 18.28. 

DZIS: 
Aurelia, Łady'ihw · 

JUTRO: 
Justyna, Cyprian 

POJUTRZE: 
Damian, Kosma 

w dniu dzisiejszvm dla Łodzi 
pr·1.ewiduie nastl'ou i:rna noi:ntlt"' 
zachmurzenie umiarkowane, 
przełściowo duie. Moiliwe opa· 
dy przelotne. Temp. maks. 20 
st. Wiatrv słabe i umiarkowa­
ne z kierunków zachodnich. 

' Ciśnienie o ~odz. 19 wynosiło 
994,0 hPa (745 mm). 

1866 - Ur. Z. Ił. ~lorg'l-n, 
biolog i genetyk itmerykl!ński 

1906 - Ur. D. Szostakowicz, 
kompozytor radziecki 

1881 - Ur. Lu Sun, pi'>arz 
chiński. 

Wdzięk młodoś ci 
się z wiekiem. 

n a bywa 



Wszystko . jest w rękach narodu 
(SKRÓT WYSTĄPIENIA WOJCIECHA JARUZELSKIEGO) 

G łęboki kryzys trwa. War­
tość produkcji przemysłowej 
w ciągu 8 minionych mie­
sięcy była o ponad 13 l)roc. 

n1zsza niż w roku ubiegłym. W 
rolnictwie, mimo dobcych na ogół 
zbiorów, niekorzystnie układają się 
sprawy hodowli. Skup żywca był 
o ponad 20 proc„ a w sierpniu aż 
o ponad 30 · proc. niższy niż rok 
temu. 
Obniżyły dę znacznie nasze mo­

:!:liwości eksportowe. Eksport do 
krajów socjalistycznych spadł o 11 
proc. Mimo to, co szczególnie trze­
ba podkreślić, dostawy z tych kra­
jów do Polski wzrosły prawie o 5 
proc. Nadwyżka importu nad eks­
portem w handlu z krajami socja­
listy:cznymi przede wszystkim wy­
nika ze znacznie wyfa-zego niż 
nasz eksport importu ze Związku 
Radzieckie~o, zwłaszcza surowców 
i materiałów. 

W handlu z krajami kapitalisty­
cznymi zarówno spadek eksportu, 
jak i dalsze pogorszenie się sytuacji 
i;łatniczej spowodowały obniżenie 
importu o ponad 24 proc. 

Sytuacja rynkowa jest powszech­
nie znana, odczuwa ją boleśnie na­
f.Ze społeczęństwo. Znane są rów­
nież jej najważniejsze przyczyny 
- niewystarczająca pr-0dukcja, ogra 
niczony skup produktów rolnych, 
znaczny wzrost dochodów ludnoi:ici· 
Obok rozszerzonego systemu re­
glamentacji, narastają takie doku­
czliwe zjawiska, jak spekulacja, 
wykupywanie towarów, wyzbywa­
nie się pieniędzy. W takich wa­
runkach trudno uspokoić rynek. W 
rezultacie &tan jego jest znacznie gor 
szy, niźby wynikało to z wielkości 
dostaw towarów. Były one w prze­
ważającej mierze niewiele mniej­
sze niż w roku ubiegłym, a w 
niektórych przypadkach nawet 
wyższe. Towarów tych nle ma 
jednak w ciągłej sprzedaży. Jest 
to oczywiste, gdyż w warunkach 
nie zmienionegp poziomu i struktu­
ry cen oraz powiększającej się lu­
ki towarowej trudno jest zapew­
nić równowag1t rynkowi\. 

D ziś mogę już zapowiedzieć, 
że w niedługim czatie po­
prawa na niektórych odcin­
kach stanie się odczuwalna. 

Przywrócona zostanie wkrótce ciąg­
łość sprzedaży mąki i innych prze­
tworów zbożowych. Istnieje realna 
szansa szybkiego · uporządkowania 
rynku cukru i jego przetworów. 
Przy podniesieniu ceny, z odpo­
wiednią rekompensatą, motllwe bę­
dzie zwiększenie przydziałów kart­
kowych do 1,5 kg. pełne zaspoko­
jenie potrzeb przemysłu oraz rze­
miosbJ na cukier, a także odbudo­
wa ztpa&-ów. W rezultacie powinna 
nastąpić zasadnicza poprawa zao­
patrzenia rynku w wyroby cukier­
nicze, ciastkarskie, przetwory owo­
cowe itp. 
Zmniejszą się trudności z naby­

ciem tłuszczów roślinnych. Dobre 
zbiory ziemniaków i warzyw za­
pewnią ciągłość ich sprzedaży, 
zwiększą się również dostawy prze-

tworów ziemniaczanych· Można się 
także spodziewać poprawy w zao­
patrzeniu w przetwory mleczne, 
głównie w rery i mleko spożyw­
cze. 

Znacznie gorzej rysują się pers­
pektywy zaopatrzenia rynku w 
mięso i jego przetwory. Kontraktacja 
na najbliżsże miesiące przebiega 
bardzo niekorzystnie. Skup żywca 
jest znacznie niższy, niżby wyni­
kało z poziomu jego produkcji. Oce­
niamy, że prywatni nabywcy, po­
średnicy bądź zakłady pracy, prze­
chwytują ok. 20 proc. masy mięs­
nej, która trafiała poprzednio do 
punktów skupu. W tej sytuacji rząd 
wprowadził zakaz wolnej sprzeda­
ży :!:ywca. Wiemy, że ta decyz.ia 
!'Potyka się nierzadko z krytyką. 
Podjęliśmy ją tylko i wyłąc:i:nie 
w interesie ogółu społeczeństwa. a 
zwłaszcza tej jego części, której po 
prostu nie stać na zaopatrywanie 
się w mięso pokątnie, z reguły po 
paskarskich cenach. 

Rząd działa aktywnie na rzecz 
rozwoju gospodarki żywnościowej. 
Zarysowują się zmiany profilu pro­
dukcji przemysłowej na rzecz rol­
nictwa. W przy~:złym roku dosta­
wy wielu maszyn rolniczych 
wzrosną nawet 2--'l-krotnie, co po­
zwoli w pełni pokryć zapotrzebo­
wanie rolników na szereg dotych­
czas brakujących narzędzi i urzą­
dzeń. Na placach budów 1 w pned­
siębiorstwaeh przeprowadzony zo­
stanie przegląd w celu wygospo­
darowania dodatkowych materiałów 
na potrzeby rynku wiejskiego. 
Podjęliśmy decyzję o zwiększeniu 
dostaw węgla dla producentów 
mięsa. Rada Go&podarki Żywnoś­
ciowej przygotowuje kompleksowy 
program rozwoju rolnictwa i gos­
podarki żywnościowej, który rząd 
jeszcze w tym roku przedstawi 
Wysokiej Iz-bie. Wszystkie te dzia­
łania powinny powodowa6 1tały 
wzrost produkcji rolnej. 

Żadne starania słut.ące unormo­
waniu sytuacji rynkowej nłe będą 
jednak w pełni skuteczne, jeśli nie 
zostanie przeprowadzona reforma 
cen detalicmych, jeśli wzrost płac 
i dochodów będzie oderwany od 
wzrostu wydajności pracy. 

O becn!e konieczne jest utrzy­
mywanie, a nawet rozsze­
rzenie systemu reglamenta­
cji. Aby system ten funk-

cjonował bardziej ·sprawnie, rząd 
zobowiązał ministra handlu W•~W­
nętrznego i usług do przygotowa­
nia w szerokiej kom:ultacji społe-
cznej, na podstawie dotychczaso-
wych doświadczeń odpowiednich 
wniosków i skutecznych decyzji w 
tej sprawie· 
Rząd będzie popierał rozwój I 

umacnianie się systemu spółdziel­
cze~. Jednocześnie oczekuje, że za­
początirowane -Jtil procesy t>l'zywra­
cania autentycznej 11tmorządnoścl 
spółdzielczej, którym wyjdzie na­
przeciw przygotowywana ustawa o 
EIJ)ółdzielniach l lch związkach, 
przyczynią się do lepszego zaspo­
kaJania potrzeb społeczeństwa. 

Podstawowe znaczenie dla za­
hamowania spadkowych tendencji 
w gOSllodarce, dla jej ożywienia, 
ma wzrost wydobycia węgla ka­
miennego. Przedkładając Wyso-
kiej Izbie korektę planu, rząd 
zakładał, iż wydobycie węgla 
wyniesle w tym roku 168 mln 
to?!. Jednakże niższe od zakłada­
nych efekty uzyskiwane w dni 
robocze, jak i w wyniku dobro­
wolnej pracy w ~oboty, powodu­
ją, że gospodarka liczyć może je­
dynie na 16$--164 mln ton. 

Te tak bardzo niepomyślne 
prognozy spowodowały ltQnieczność 
zmniejszenia przydziału węgla 
w br. dla niektórych odbiorców, 
zwłaszcza dla przemysłu. W re­
zultacie nastąpi dalsze obniżenie 
produkcji przemysłowej, Np. na 
skutek zmniejszenia o 900 tys. 
ton przydziału węgla dla hutnic­
twa produkcja wyrobów walco­
wanych zmniejszy się o 60()- tys, 
ton. To z kolei oznacza n\iędzy 
innymi mniejszą o 30 tys. sztuk 
produkcję samochodów ·osoboWYch, 
autobusów o €00, a samochodów 
ciężarowych o 4 tys. sztuk, auto­
matów pralniczych o 60 tys„ a 
chłodziarek i zamrażarek o 100 
tys. sztuk. Przy tym poziomie wy­
dobycia węgla spadnie również 
produkcja wielu innych wyrobów, 
w tym zwłaszcza cementu, co 
nieuchronnie zmniejszy możliwo­
ści budownictwa mieszkaniowego. 
Tak właśnie w praktyce przed­
stawia się zależność od węgla ca­
łej naszej gospodarki, warunków 
życia społeczeństwa. 

R ząd wskazywał jut wielo­
krotnie na - gospodarcZĄ 
konieczność pracy kopalń 
również w soboty przy 

pięciodniowym tygodniu pracy 
górników. W tym celu podjęto 
decyzje o zwit'łkszenlu w kopal­
niach stanu utrudnienia. W br. 
wzrosło już ono o 12 tys. osób. 

Sprawy związane ze wzrostem 
wydobycia węgla były przedmio­
tem wielu rozmów i przedstawi­
cielami załóg kopalń. W rezulta­
cie rząd podjął we wrześniu spe­
cjalną uchwałę idącll w kierunku 
szerszego wykorzystania istnieją­
cych zdolności produkcyjnych, 
stwarzając, górnikom korzystne 
warunki materialne i socjalne. 
Rozwiązania zaproponowane w tej 
uchwale zaaprobowały związki 
branżowe. Natomiast NSZZ „So­
lidarnośc!' je odrzucił. Oskarża się 
przy tym rząd o wyniszczanie 
biologiczne górników, o zmusza­
nie Ich do pracy ponad siły. Jest 
to oskarżenie na wskroś fałszy­
we. Rząd w pełni uznaje prawo 
górników do regeneracji sił i na­
leżnego wypoczynku. Ma nato­
miast obowillzek tworzyć system 
wyr6inleit dl• tyćb, którzy "l:ll 
i mogę. wi~ce! pracować. Trzeba 
spójt~eć prawdzie w oczy. W ·ro­
ku ~rzyszłym, by zapewnić pol­
skiej gospodarce warunki niewiel­
kiego cho6by wzrostu, potrzeba 
175 mln ton węgla, Mniejsze wy-

dobycie oznaczać będzie groźbę 
dalszego cofania, pogłębiania kry­
zysu ekonomicznego kraju. Stąd 
też nasza decyzja. Liczymy na 
jej społeczne zrozumienie, na po­
parcie dla niej załóg górniczych. 
Każdą inicjatywę pozwalającą 
zwiększył! ·wydobycie węgla przyj­
miemy z uznaniem. 

G ospodarka narodowa odczu­
wa coraz dotkliwiej spa­
dek eksportu i związane z 
tym pogorszenie sytuacji 

płatniczej kraju. Tym bardziej 
niecJopuszczalue są przypadki blo­
kowania wywozu niektórych to­
warów przeznaczonych na eksport. 
Za eksport niewielkich zresztą 
ilości wysoko przetworzonych 
artykułów spożywczych, kupuje­
my ilościowo wielokrotnie więcej 
deficytowej żywności. Rzlld prze­
kazał wyczerpu.lące dane na ten 
temat zainteresowanym działaczom 
NSZZ „Solidarność". Nie odniosło 
to jednak żadne)?o skutku. W dal­
szym ciągu istnieje blokada wy­
wozu niektórych artykułów. Jest 
to działalność nie?.godna z pra­
wem. Rząd zobowiązał odpowied­
nie organy do przenrowadzenia 
niezbędnych dochodzeń w celu 
pociągnięcia winnych do odpo­
wiedzialności. 

Zbliża się zima. Zostały podję­
te decyzje mające tia celu zapew­
nienie normalnego funkcjonowa­
nia podstawowych dziedzin życia 
społeczno-gospodarczego w tym 
okresie. Ustalono odpowiednie 
przydziały węgla dla produkcji 
energii i ogrzev.•ania. Są one ską­
pe, ale o ile nie zagrozi nam ka­
tastrofalnie surowa zima - po­
winny wystarczyć. Musimy jed­
nak przygotować się na najgor­
sze, dlatego też konieczne jest 
maksymalnie oszczędne gospoda­
rowanie węglem i energią. Na 
wypadek wyjątkowo trudnych 
warunków atmosferycznych pole­
ciłem przygotować wariantowe 
rozwiązania w dziedzinie funkcjo­
nowania transportu i komunika­
cjt miejskiej. 

O becna sesja Sejmu ma do­
nlesłe zna<:1:enie. Pod ob­
rady Wysokiej Izby pod­
dane zostały projekty 

ustaw o samorządzie i o przed-
siębiorstwie państwowym. Ich 
uchwalenie oraz wprowadzenie 
w życie oznaczać ,...będzie jakościo­
wą zmianę pozycji przedsiębior­
stwa w gospodarce, zwiększenie 
roll bezpośrednich wytwórców, 
rozwinięcie i ugruntowanie w 
praktyce idei samorządności pra­
cowniczej. Stworzy fundament dla 
całej reformy go3Podarczej. 
Rząd podjął działanie mające 

na celu takie zaawansowanie 
s:-rzyiotowałt do reformy, aby od 
dnla . l ~cznia 1982 r. lei :r.asa• 
dy węszły w życie we wszy­
stki-Oh tych .dziedzinach, w których 
zapewnione będą niezbędne wa­
runki powodze!;!ia. W ciągu naj­
bliższych tygodni do Sejmu skie­
rowany zostanie pakiet projektów 

ustaw, regulujących działalność 
przedsiębiorstwa, zgodnie z nowy· 
mi zasadamL Zadanie przebudowy 
systemu funkcjonowania gospo­
darki staje się zadaniem ogólno­
narodowym, platformą współdzia­
łania sił społecznych na rzecz so­
cjalistycznej odnowy 

Pierwsza tura Zjazdu NSZZ „So· 
Udarność" stworzyła nową, ostrą 
politycznie sytUAcję. Nie była ona· 
jednak dla mu; większym zasko­
czeniem· Wiemy od dawna o róż­
nych zamiarach. planach i działa­
niach 8ki-ajnych kół „Solidar:i.ości", 
o ich wrogich soc)ałizmowi, KOR­
owskich i KPN~owskich inspira­
cjach. Siły te, nadużywając zaufa­
nia tego wielkiego związku, milio­
nów Judzi pracy będących jego 
członkami, chcą sprowadzić go na 
polityczne manowce, uczynić zeń 
taran przebijający im drogę do 
władzy. 

P artia, władza ludowa wbrew 
różnym podejrzeniom i po­
mówieniom nie zamierza 
zejść z drogi socjalistycznej 

odnowy. Nie może być powrotu 
do złych przedsierpniowych me­
tod. Ich koszty są zbyt wieLi.ie, 
by zapomnieć o tym mogło nasze 
pokolenie. Nie będzie również re­
habilitacji winnych ówczesnym wy­
paczeniom. Ich odpowiedzialność zo­
stanie oceniona do końca. Ale Wf.-ZY­
stko to nie oznacza, by musiał się 
utrzymywać stan ciągłego napięcia. 
Siły, które je wzniecają, czynią 
nieobliczalne zło. Umiędzynarodo­
wienie sprawy polskiej, zaintereso­
wanie imperialistycznej ekstremy 
wybuchem w naszym kraju, roz­
szerza skalę niebezpie~zet'1stw. Jef.t 
więc najwyźszym obowiązkiem po­
stawienie tamy temu zagrożeniu, 
zahamowanie destrukcy~nych pro­
cesów, ocalenie narodowe. W tej 
materii wypowiedziano wiele słów. 
Znane jest oświadczenie Biura Po­
litycznego partii. Ogłoszone ?.ostały 
również oświadczenia władz na­
czelnych ZSL i SD. Pozostaje w 
mocy stanowisko rządu wyrażone 
w komunikacie z dnia 19 września. 
Nie mam nic do dodania. Jef-t to 
rzeczywiście decydujący moment. 
Zachowując gotowość do obrony 
socjalistycznego państwa oczekuje-
my na odpowiedź kierownictwa 
„Solidarności", na zmianę tej 
linif, której ukoronowaniem była 
I tura zjazdu. 

To, jak potoczą się dalsze losy 
kraju i narodu, zależeć będzie od 
uzyskania jasności w kwestii czy 
„Solidarność" zamierza respekto­
wać, dochować wierności funda­
mentalnym, ustrojowym zobowią­
zaniom zawartym w oorozu­
mieniach sierpniowo-wrześniowycl'r, 
przyjętym również przez nią w 
ramach związkowego >tatutu. To 
niepodważalna i jec:!yn.a płaszczy­
zna, na której możemy się spot­
kać, budować porozumienie, u-inać 
za właściwą rolę NSZZ „Solidar­
ność" w systemie naszego życia 
społecznego. Jest to płaszczyzna. na 
której od dawna znajdują swe 

miejsce, rozwijają owocną wsplll­
pracę wszystkie rozs!łdne, patrio­
tyczne siły narodu. 

Rząd jest zawsze tyczllwł• 
otwarty na wszelkie w tym wzglę• 
dzie wysiłki i inicjatywy. Nie 
traktujmy władzy jako zamkul41-
tego kręgu. Jej skuteczność jest · 
większa, a jej ciętar 1 odP.:>wie­
działalność nieść łatwlej, gdy ma si• 
zaufanie, zrozumienie 1 poparcie 
WE:półoby'wateli, gdy proce• rządze­
nia opiera się na jak najszerszej 
społecznej koalicyjnej platformie. 

T aką platformę zgodnie. 1 In· 
tencją PZPR będziemy roz­
wijać i wzbogacać. Każdy 

/ kto nie przeciw socjalizmo-
wi - ten może tworzyć z nami 
nowe formy konstruktywnej 
współpracy. W niedługim czasie, 
gdy sytuacja na to pozwoli, p()(łję­
te zostaną dalsze konkretne kroki 
w tym kierunku, m. in. w formle 
propozycji powołania przy Prezy­
dium Rady Mini&tr6w zespołu do• 
radców - przedstawicieli reprezen­
tujących różne organizacje polit1cz­
ne, społeczne i związkowe, różne 
środowiska. Nie można zanucił: 
partii, rządowi braku umiaru, bra­
ku powściągliwości i dol>rej woli. Za 
świadcza o tym cały rok miniony. 
Jak długo jednak da się diiałać w 
takich warunkach? Za ciągle ogra• 
niczaną skuteczność działania wła• 
dzy płaci społeczeństwo, nasz udt"ę­
czony codziennością naród. On też 
dla wspólnego dobra, dla zapobie· 
żenia ruinie, niebezpieczeństwu 
grożącemu każdęj rodzinie polskiej, 
powinien ocenić i oddzielić ziarno 
rzeczywistego wysiłku oraz dobrej 
intencji od plewy jałowego 
protestu i skrajnej demagogii. 

p ragniemy równie±, by całe 
sp-0łeczeństwo okazało zro­
zumienie i wsoarło władzfł 
w jej wysiłkach i działe.­

niach na rzecz przestrzegania pra.: 
wa. wprowadzenia zaostrzoneito 
kursu wobec różnorodnych jego 
naruszeń. Postawiłem w tej spra­
·wie zadanie mil'listrowi spraw 
wewnętrznych, działalnośc! którego 
w niezbędnym i $tosownym .zakre­
sie, wspomożona zostanie przez 
wydzielone siły i środki wojska. 
Pogłębiającemu się zanarchizowa­
niu, chuligańskiemu rozwydrzeniu, 
antypaństwowym i antyradzieckim 
ekscesom, naigrywaniu się z norm 
prawnych i obyczajowych musl 
być położony kres. Proszę Wysoki 
Sejm o zrozumienie dla wynikajll• 
cych z tej intencji działań. 

Rząd nie przyszedł na to posie­
dzenie z dobrą nowiną. Ale teł: 
bez fatalistycznych prognoz. >//szy­
stko jest w rękach naszego naro­
du, klasy robotniczej. Na przekór 
W!.Zelkim barierom i trudnośClom 
są realne szsn~e na wyjście z k?'y• 
zysu. Program jego przezwycięże• 
nia zarysowany przez IX Zjazd 
PZPR oraz przyjęty przez Sej1n 
w dniu 31 lipca daje taki kieru­
nek. Rząd będzie nadal i z uporem 
go realizować. 

Projekty · ustaw ucieleśniają idee • I wartości 
• I • . 

SOCJO listycznej odnowy DOSZ e g O. ZJCID 
(SKRÓT PRZEMÓWIENIA POSŁA ADAMA ŁOPATKI) 

S ejm stoi dziś w oblicz.u c!e­
cyzji, które w spOiÓb głę­
boki i trwały będą· kształ­
tować losy naszego naTodu. 

Uchwalając przedłożone mu pro­
jekty ustaw o przedsiębiórstwach 
państwowych oraz o samorządzie 
załogi przedsiębiorstwa państwo­
wego, Sejm wniesie decydujący 
wkła~ w realizację koncepcji so­
cjalistyczne.i odr.owy kraju w sfe­
rze gospodarki i rozwoju demo­
kracji socjalistycznej. Uchwale­
niem tych dwóch fundamental­
nyeh ustaw zakończona zostanie 
faza koncepcyjna reformy gospo­
darczej. Stworzone zostaną podsta­
wy ustawO'We dla fazy realizacyj­
nej. 

Omawiane projekty ustaw ade­
kwatnie wyrażają ideę i koncep­
cję reformy gospodarczej ~-ypraco­
wane przez Ko1nisję d/s Reformy 
Gospodarczej. Zostały one wszech­
stronnie przedyskutowane i uzgo­
dnione w wyniku trwa.iacych 
przez kilka miesięcy konsultacji 
społecroych. Następnie przybrały 
one postać projektów· ustaw, które 
w czerwcu 1981 r. rząd t>l'Zeełożył 
Sejmowi do uchwalenia. Nad pro­
jektami tymi toczyły się intensyw­
ne prace w komisiach Planu Go­
spodarczego, Budżetu i Finansów 
oraz prac ustawodawczych, a tak­
że w powołanei przez te komisje 
- podkomisji, Z-ostały one ukoń­
czone dziś rano• 

W toku dwmn~esięcznych ?rac, 
komis.ie i podkomisja starały się 
czerpać natchnienie i mądrość dla 
zredagowania ostatecznych tekstów 
ustaw ze wszystkich dostępnych im 
źródeł i Ś!'odowisk. Zwróciły się 
do wielkich ug:rupowań związków 
zawO<!owyrh: .. Solidarności". związ­
ków bt'anżowych i autonomicz­
n.vch. a t~kże do ZNP i Związku 
Kadry Kieq:'owniczej, do za.intere­
sowanych stowarzyszeń społeczno­
JJ.aukowych i zawodowych. Korzy­
stały też z matedal6w i opinU 
przedstawionych przez PAN ł 

SGPiS, r.' o~ I opracowań 
przedstawionych pr~e!I: z~ych 
ekspertów, a także ekspertów 
7.IWiązków zawodowych. 

W toku prac nad p.rojełdami 
obu ustaw WYkorzystano 
materiały przedłożone przez 
niektóre wojew~e ze­

społy poselskie. W szeroikim roz­
miaru wykorzystano Hczne publl· 
kacje ukazujące się w gazetach 
i czasopismach. Rozważone zosta­
ły także materiały, jakie spontani­
cznie napływały do Sejmu od rbż.. 
nych orgaclzacji, µrzedstawicielstw 
załóg niektórych przedsiębi?rstw 
oraz poszczególnych obywatel~. 

To ogromne zaintere&owanie spo­
łeczne i w·ielka aktywność srz;ero­
kich rzem: obywateli pozwoliły wy­
datnie ulepszyć oba projekty u­
staw i uczynić je w wysokim stop­
niu adekwatnym! do koncepcji i 
celów reformy gospod&rczej. 
Rządowe projekty omawianych 

ustaw budziły liczne, niekiedy bar­
dzo głębokie kontrowersje. Były 
one sfopniowo przezwyciężane, u­
suwane I wy,laśniane. W rezultacie 
projekt ustawy o samOI"Ządzie ' za­
łogi 'PI'Zedsiębiorstwa państwowe­
l!O mód być zaakcentow1my przez 
komisję Jednomyślnie. 
Również w projekcie ustawy o 

przedsiębio.rstwach :oaństwowych 
wszvstkie !stot·ne różnice w po­
l!lądach rostały przezwycię:ilone. 
Komisie tm:yjęły ten projekt tylko 
nrzv iednym głosie wstrzymują-
,..„„,...., ~e . 

W rezultacie mac sejmowych, 
a częściowo ta k2<e z inicja­
tvwy rzadu, który ze;łosił 

kilka Istotnych autopopra­
wek Cwychodząc w ten ~:posób na­
przeciw niektórym })OStulatotn częś­
ci opinii publicznej) - projekty te 
ulel!ły daleko idacym nrzeobraże­
nfom. :!la one d:i:i~ znacznie lepsze. 
nit były w pjerwomej i:iostacl. 
Dlatego nie są pozbawfone racji te 
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grosy, które twierdził, te ., to Juł 
~iś projekty sejmowe. 

Pragn11 tu wskazać tylko nt nł ... 
które zmla.ny, które uzasadniają 
ten pogląd. W toku prac sejmo­
wych do projektu ustawy o przed­
siębiorstwach państwowych wpro­
wadzone zostały m. in. nastePują­
ce nowe rozwiązania. Ustawowo 
została ukształtowana koncepcja 
przedsiębiorstw użyteczności Ptt­
blicznej. Rozwdn!ęta została tet 
koncepcja nrzedsiębi-0rstw wspól­
nych. Wyróżiiiono poza tym przed­
siębiorstwa mieszane, które charak­
ter:nują się tym, iż występuje w 
nich polski kapitał państwowy oraz 
kapitały innych państw, badt or• 
ganizacji uspołecmionych niepań­
stwowych. 

Wydatnie wzbogacone zostały też 
przepisy o rejestrze przedsię­
bi-0rstw, czyniąc żeń istotne ź.ródło 
informacji o stanie przeds.iębior­
stwa. Za organy przedaiębiorstwa 

uzna.no .też, obok dyrektora - o­
gólne zebranie pracowników I ra­
dę pracoW'!liczą przedsiębiorstwa. 
Nie arbitraż, lecz sąd został powo­
łany do rejestracji przeqsiębiorstw 
i do rozstrzygania różnych rodza­
jów spraw, jakie mogą wyniknąć 
w toku stosowania ustawy. Wresz­
oie, w dużej mierze w nowy spo­
sób, u.regulowany został tryb po­
woływania i odwoływania dyrekto­
ra. Należy tu zwrócić uwagę na 
wprowadzone do u.stawy przepisy 
o konku~ie na stanowisko dyrek­
t()?a, jak ł na przepisy przewidu­
jące w sposób elaSltyczny możliwość 
powoływania dyrektoi;:ą przE!l: ra­
dę pracowniczą przedsiębiorstwa z 
możliwością sprzeciwu ze strony 
organu zał-oźycielsklego. Ustawowo 
w pełni ukształtowana została za­
sada, że w tadnym przypadku nie 
moina powołał! dyrektora bez apro­
baty zarówno rady pracowniczej 
przedsiębiorstwa, ja,k l organu u• 

łożycielskiego. Odmienna sytuacja 
może mieć miejsce jedynie tam, 
gdzie\ zał-0ga nie ukonstytuowała 
jeszcze swego przedstawicielstwa 
samorządowego bądź w przedsię­
biorstwach nowo tworzonych, któ­
rych załoga dopiero formuje &i.ę. 
Nowoścla są również przepisy do­
tyczące odwoływania dyrektora na 
wniosek rady nracowniczej przed­
siębiorstwa (artykuł 37), 
Również w projekcie ustawy o 

samonądzie załogi przedsiębior&twa 
państwowego dokonano licznych 
zmian. 

W 
wymku prac .sejmowych 

nad tym pr?jektem ogólne 
zebranie pracowników przed­
siębiorstwa wyposażone zo­

stało w olhStępujące kompetencje 
stanowiące: uchwala ooo na wnio­
sek dy1·ektora statut przedsiębior­
stwa, podejmuje uchwały w spra­
wie podziału zysku przeznaczonego 
dla załogi, dokonuje rocznej oceny 
działalności rady pracownicze i 
przedsiębiorstwa oraz dyrektora, 
uchwala wieloletnie plany przedsię­
biorstwa, a także - na wniosek 
rady pracowniczej - uchwala sta­
tut samorządu załogi przedsiębior­
stwa. Ma ono ponadto p..rnwo wy­
rażania opinii we wszystkich spra­
wach dotyczących przedsiębiorstwa. 
Również kompetencje rady pra­

cowniczej zostałv wydatnie rozsze­
rzone. · Organy samorządu załogi 
stają . się w ten sposób wai,nymi 
organami i>rzedsiębiorstwa, decydu­
jącymi o WJzystkich zasadniczych 
&prawach dotyczących jęgo egzy­
stencji i działania. 

Ro-zbudowano też i ukonkretnio­
no rolę Sejmu. Samorząd załogi 
podlega pieczy Sejmu, kt6rv raz 
w roku, na podstawie informacji 
l wniosków właściwych komis.ii o­
cenia całokształt działalności sa­
morzadów załói! Przedsiębiorstw i 
uchwala ~wiednle zalecenia. 

Tekst projektu otwiera też pole do 
odpowiedniej aktywności rad naro­
dowych w sprawach dotyczących 
samorządu. 

Wzbogacone i rozwinięte zostały 
postanowienia dotyczące współpra­
cy samorządu załogi z innymi or­
ganizacjami, zwłaszcza ze zwi,z­
kami zawod9wymi, działającymi 
w przedsiębiorstwie. Art. 36 oro­
jektu przewiduje, że uchwały orga­
nów samorządu załogi lub dec)rzje 
dyrektora przedsiębiorstwa, doty­
czące spraw wchodzących w zakres 
działania związków zawodowvch -
powinny być tak podeimowane, 
aby związki zawodowe miały u­
przednio możliwość zajęcia stano­
wiska w tych sorawach, zgo:!nie z 
ustawą o związkach zę.wodowych 

oraz z kodeksem pracy. 

D otychczas obowh1zujący de­
kret z 26. 10. 1965 r. o przed­
siębiorstwach państwowych 
kształtuje ich organizacje i 

d.zia!alność zg-O(lnie z tzw. syste­
mem rozdzielczo-nakazowym. Sy­
stem ten już się przeżył. Prezento­
wane tu oroiekty nstaw zrywają 

z nim radykalnie. Zgodnie z kon­
cepcja reformy gospodarczej. opie­
rają one życie przedsiębiorstw o za­
sady: samodzielności, samorządnoś­
ci i samofinan,sowania. 

Zasada samodzielności przedsię­
biorstwa znalazła n.ajbardziej syn­
tetyczny wyraz w art. 4 projek­
tu, który stanowi, że orl!any przed­
siębiorstwa sMtiodzielnie nodeimu­
ja decyzje, oraz organizują d„ia­
łalność we wszy&tkieh sprawach 
przedsiebiorstwa. zirodnie z przepi­
saroi prawa i w celu wykonat:tia 

jego statut regulując:v 1trukt~ 
organizacyjną oraz inne sprawy 
przewidziane w ustawie uchwala. 
na wniosek dyrekt.ora, ogólne ze­
branie pracownik~w. 

Z asada aamorządnoic1 zosta­
ła bezpośrednio wyrażona 
w licznych artykułach pro­
jektu ustawy o samorzą• 

d.zie załogi. Art. 1 tego projektu 
stanowi, że do zadań samorządu 
załogi należy stanowieni! w istot­
nych sprawę.eh przedsiębiorstwa, 
wyrażanie opinii, pOdejmowanie 
inicjatywy i zgłaszanie wniosków 
oraz sprawowanie kontroli nad 
działalnością przedsiębiorstwa. Sa· 
morząd i jego organy realizują te 
zadania nieżależnie od organów 
administracji państwowej, organi· 
zacji społecznych, związkowych l 
politycznych. Wyraeem tej zasa­
dy jest uznanie ogólnego zebrania 
pracowników oraz rady px:acowni­
czej za organy przedsiębiorstwa a 
nie tylko załogi. 

Powstały w wyniku zastosowa­
nia tej ustawy samorzad będzie 
bez porównania pełniejszy niż !A• 
morząd działający na podstawie 
obowiązującej u.stawy z 20. 12. l!IM 
r. o samorządzie robot.niczym. B~­
dzie to s~morząd. autentyczny dy­
sponujący ą.zeroklmi kompetencja· 
mi i ponoszący w zwillzku z tym 
ogromną qdpowiedzialność z1 losy 
przedsiębiorstwa. Pozwolł on zało• 
gom wziąć w swoje ręce najwat­
rrlejsze sprawy przedsiębiorstwa, 
będzie sprzyjał ukształtowaniu się 

(Dalszy ciąg na str. I) 

jego zadań. Organy państwowe mo I 
l!a zaś oodP;mować decnje w za- Redaktor depeszowy: R 
kresie działalności r>rzeilsiebforstwa rvk Zawlra. f!n· 
państwowego tylko w wypadkach 
nrzewiti~anvch nrzenisaml usta- Redaktor techniczny Zo· 
wowvmi. Wvrazem ssmodzlelno~- fla Gutmanowa, _ 
eł przedsdębiormwa jest I to, ie------·--------
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(Dokoi\czenle ze str. t) 
· dział się dziennikarz PAP (posie­
dzenie odbyło się bez udziału przed­
stawicieli prasy) omawiane były 
tprawy dotyczące ostatecznej re­
dakcji niektórych najbardziej dy­
skutowanych artykułów projek­
tów ustaw o przedsiębiorstwach i 
samorządzie. 

Po zakończeniu posiedzenia, Wy­
dział Prasowy Kancelarii Sejmu 
poinformował, że 24 bm. Komisje · 
Planu Gospodarczego, Budżetu i 
Finanśów oraz Prac Ustawodaw­
czych rozpatrzyły poprawki do pro­
jektów ustaw: o przedsiębiorstwa::h 
państwowych oraz samorządzie 
załogi przedsiębiorstwa państwowe­
go. Poprawki zreferowali posło­
wie ZBIGNIEW GERT'łCH oraz 
ADAM ŁOPATKA. Po dyskusji, 
komisje przyjęły, przy jednym gło­
sie wstrzymującym się, . ostatecz­
ną wersję obu projektów ustaw. 

Obrady Sejmu wznowiono o i~o­
dzinie 14.30. Wicemarszałek Sejmu 
HALINA SKIBNIEWSKA udzieliła 
głosu pos. Adamowi Łopatce 
PZPR, który w imieniu obu komi· 
sji przedstawił sprawozdanie o p:i­
wyższych dwóch ,projektach m;taw. 
(Tekst wystąpienia pos. A. Ło1:>atki 
drukujemy na str. 2). 

Najważniejsze kwestie dnia dzl· 
•iejs~ego i jutra, wyjście z obec­
nego ~mpasu w d.ialogu społecz. 
nym, przesłanki wyjścia z kl"yzy­
sy gospodarczego, a na tym tle 
sprawy, , związane z projektami 
ustaw o przedsiębiorstwie i samo­
rządzie - to tematy, które zdomi­
nowały poselską debatę. Znalazł 
w niej odbicie cały wachlarz po­
glądów na problemy kraju i spo­
łeczeństwa. Niezależni.e jednak od 
różnic, które moina było dostrzec 
w wystąpieniach - we wszystkich 
kilka kwestii zasadniczych było 
artyk\łM>wanych równie jasno 1 do­
nośniei bezwzględna potrzeba dia­
logu l odrzucenia konfrontacji, 
jako zwlastuha przeg·ranej wszyst­
kich, całego narodu; nienaruszal­
ność pryncypiów ustrojowych I so­
juszy; konieczność stworzenia plat­
formy zgody narodowej - a za­
razem stanowczego przeciwstawie­
nia się ekstremizmom, pogłębiają­
cemu się chaosowi, działaniom 
przeciw prawu. 

V\Tytyczna do "1ch0dzenia 2 kry­
zysu jest obeonie rozumowanoie 
kategoriami racj~ stanu całego na­
rodu i państwa - stwierdzali po-

slowle. Raoja stll!nU hdneg0 pań­
stwa nie jest nigdy taktyką; jest 
pro.;:.r·amem, wywodzącym się 
z oceny najżywotniejszych Intere­
sów narodowych, programem na 
pokolenia. W tym ko.ntekście 
akcentowano, te wszystkie uwa­
runkowan.ia miejsca Polski w spo­
łecimośoi międzynarodowej i w po­
działach, jaki.e przecinają współ­
czesny świat pozostały bez 
znlia.n. Dzieje się tak w sytuacji, 
gdy zmiany wewnętrzne stworzyły 
w Polsce zupełnie nową jakoś~. 
gdy przewartościowaliśmy wiele 
pojęć o podstawowym z.naczend-u. 

Jedyną d.rogą wyjścia z kryzysu 
- stwier&ił m. in. pos. BOLE­
SŁAW STRÓŻEK - jest budowa­
nie trwałego poro.z.umienia wszyst­
kich sił społeow.ych na gruncie 
ustrojo.wych zasad socjalizmu 
przy czym cbodzii tu o porozumie­
nie trwale, a nie od konfliktu do 
konfliktu. 

Obok reformy gospodarczej, re­
form instytucjonalnyeh i rozwoju 
samo.rządu, pot.rzebne jrst głębo­
kie, powszechne odrod2enie społe­
cze11stwa, oczyszczenie się z wczo­
rajszych i dzisiejszych deformacji 
i naleciałości; proces odnowy nie 
mOlie być bowiem sprowaG.zony do 
powierzchni zjawisk, lecz musi 
głęboko sięgać w osobowość jed­
nostki i społeczności. 

Chwiejna, chwilami niezdecydo­
wana polityka, poddawanie aię ży­
wiołowemu biegowi wydarzeń 
spraw.łają, te olbrzymia energia 
społeczna, wyzwolona w czasie 
odnowy, spala się w ogniu we­
wnętrznych przeciwności, spycha­
jąc kraj i jego obywateli na gra­
nice ruiny gospodarczej, społecz­
nej I politycznej - stwierdził pos. 
JAN FAJĘCKI. Jedynym właści­
wym rozwiązaniem, jest tworzenie 
frontu sił rozsądku i porozumie­
nia tych wsz~sflkich, którym dro­
ga jest przyszłość socjalistycznej 
Polski. Trzeba prowadzić U1porczy­
wą pracę oil'ganiczną. porządkują­
cą nasze życie. 

Jednym z warunk6w wyjścia 
z obecnej sytuacji jest to, by rząd 
miał możliwość rządzenia. Zwrócił 
na to uwagę m. in. pos. RYSZARD 
V\TOJN A mówiąo, iż nie ma waż­
niejszej sprawy, niż uwiarygod­
nienie się rządu w oczach społe­
czeństwa, jako siły, zdolnej sku­
tecznie organizować pracę narodu 
d!a prz~wycii;żenia kryzysu. 

Obchodami 125 rocznicy urodzin Ludwika Waryńskieiro zalnauguro. 
wano 24 bm. w Warszawie cykl Imprez, związanych ze stuleciem poi. 
sklego ruchu robotnlczeito. N/z: pod czas uroczystości przed warszaw·skl­
mi Zakładam! Maszyn Budowla.nycb im. Ludwika Waryńskiego w War. 
szawle. CAF - T. Walczak - telefoto 

(Skrót· wystąpienia A. topatki) 
(Dokończenie ze str. 2) 

szerokiej warstwy gospodarczych 
działaczy samorządowych. 

W projektach nie znalazły oosłu­
chu tendEtncje i opinie zmierzają­
ce do podważenia zasad konstytu­
cji czy do Ich obchodżenia. To sa­
mo dotyczy zasad kodeksu cywil­
nego o własności państwowej oraz 
przedsiębiorstw. Projekty te w 
twórczy sp~b ucieleśruają idee i 
wartości stapowiące element tego, 
co nazywa się · ~rialistyczną odno­
wą ' naszego życia. 

J 
eszcze kilka słów o dodat­
kowych poprawkach do 
obu projektów uAtaw. Ko­
misie: Planu Gospodarczego, 

Budżetu i Finansów oraz Prac U­
stawodawczych przyjęły te projek­
W w dniu 15 września 1981 r. Po 
tej dacie, z Inicjatywy .,Solida·r­
ności" przedstawiciele obu komisji 
podjęli dodatkowe rozmowy doty­
czące obu projektów. O rozmowach 
tych donosiły komunikaty praso­
we. Przewodniczący obu komisji. 
dla przedstawienia komisjom wy­
niku' tych rozmów zwołali dodat­
kow, posiedzenie komisjl w dniu 
dzisiejszym. Powodem tego były 
też dodatkowe propozycje popra­
wek orzedstawione przez rząd. 

Komisje w dniu dzisiejszym, po 
wszechstronnym rozważeniu WS'ZY· 
stkich zgłoszonych oropozyc.ii i po­
prawek oostanowiły wnieść o u­
chwalenie ustawy o samorządzie 
załogi orzedsiebiorstwa państwowe­
go w brzm.leniu zawartym w 
przedstawionych dziś posłom dru­
kach ~elmowvch. Komi~ie postano­
wiły równocześnie wnieść o uchwa­
lenie· ustawy o Przedsiębiorstwach 
państwowvch w brzmieniu nada­
nym iel w rozesłanych - r6wnle7 
dzisia j - drukach sejmowych. 

Poprawki dotyC2ące a'l't. 34 (m6-

wi on o powoływaniu dyrektorów) 
mają z jednej strony na c~lu peł­
niejszą realizację zasady niepo­
dzielności jednolitej własności o­
gólnonarodowej I iej lep~e zhar­
monizowanie z zasadą samorząd­
ności przedsiębiorstwa. Mają też 
na celu zapewnienie wymogów ko­
jarzenia interesów grupowych z 
lntęresami ogólnogospodarczymi 
oraz zapewnienie zapisu maksy­
malnie zbliżonego do sugestii wy­
rażanych w toku rozmów z przed­
stawicielami związków zawodo­
wych. 

Poprawka dotycząca art. 35 ust. 
2 zmierza z kolei do zachowania 
racje :ilnycl;t proporcji liczbowych 
w składzie komisji konkursowej 
I aby uniknąć sporów na tym tle. 
Z kolei poprawka do art. 60 ust. 2 
ma na celu podkreślenie zasady, że 
zrzeszenia orzedsiębtorstw powin­
ny mieć w oierwszym rzędzie cha­
rakter dobrowolny, a tworzenie 
zrzeszeń w trybie obowiązkowym 
powinno być rzeczywiście czymś 
wyjątkowym, 

Uchwalając przedstawione usta­
wy w zaproponowanym brzmieniu 
Sejm wniesie doniosły wkład do 
dzieła przełamywania Impasu w 
jakim znajduje się nasza gospodar­
ka I nasze życie społeczne. Pełniąc 
swoją konstytucyjną rQlę najwyż-
szego organu władzy naszego 
narodu da on wyraz swej 
gotowości do szukania wszel-
kich rozsądnych propozycji i 
powie stanowcze nie, tym wszyst­
kim. którzy dążą do dalszej anar­
chizacji naszego życia. Sejm da 
wyraz swego zaufania do rządu, 
z którego Inicjatywy opracowana 
została koncepcja reformy gospo­
darczej i który orzedłożył Sejmo­
wi projekty ustaw. (PAP) 

o Nowa pokoiowa iniciatvwa ZSRR 
Najwięcej bodaj miejsca zajęła 

w poselskiej dyskusji sprawa sto­
sunków między rządem, a NSZZ 
„Sołidarność", rzutujących na sy­
tuację w kraju. Perspektywa sta­
bilizacji społecznej I gospodatczej 

we· utrwalenie. Stajemy więc obec­
nie przed wielką szansą. Praktycz­
ne wdrożenie obu ustaw oraz to­
warzyszących Im innych aktów 
prawnych, które muszą być rychło 
opracowane - pomoże wyprowa­
dzić kraj z kTyzysu, dzięki spodzie­
wanym efektom ekonomicznym i 
społeczno-ust-rojowym. Nawiązując 
do licznych kontrowersji wokół pro· 
jekt6w obu ustaw - także o cha­
rakterze politycznym - pos. JAN 
JANOWSKI wskazał ro. in„ że 
wyb6r określonego wariantu był 
często traktowany jako opowiedze· 
nie się za którąś ze stron, nie zaś 
ze. koncepcją lepszą merytorycznie; 
muszą nam zaś przyświecać cele 
ogólnospołeczne l dobro socjalisty­
cznego państwa. Posłowie wskazy­
waH, że ostateczna, pra•ktycznie po­
selska wers}a obu projektów daje 
sza=ę maksymalnego skojarzenJa 
grupowych interesów załóg z gwa­
rancją skutecznego działania gospo­
darki! kraju. Z trybuny sejmowej 
padły też ostrzeżenia, że wprowa­
dzenie nowego systemu gospodar­
czego będzie wstrząsem dla osła lJio­
nej, polskiej ekonomiki, a jego 
działanie będzie wymagało nie­
ustannego doskonalenia. Niezbędne 
jest też upowszechnienie zrozumia­
łym dla wszystk;ich językiem. no­
wych zasad funkcjonowania gospo­
darki. 

o Wvstapienie min. l czvrka 
stwierdził pos. ZENON WRÓ­

BLEWSKI, nie znalaizła uznania 
w oczach części „Solidarności", 
a zwłaszcza wśród reprezentantów 
ekstremalnych tendencj.i. V\Tldzą 
oni pomyślne warunki rru:woju 
związk.u w · całko.witej negacji 
wszystkiego, co wychodzi od wła­
dzy, w klimacie ciągłych na.pięć, 
protestów: I konfi.tktów; głos tej 
tendencji zabrzmiał z wielką siłą 
podczas pierwszej tury .krajowego 
zjazdu tego związku. 

Nie dziwi, że stanowisko „Soli.· 
darności" w niektórych punktach 
jest polemiczne czy nawet sprzecz­
ne ze stanowiskiem władz. Co in· 
l!lego jednakr krytyka, a co innego 
programowy brak woli do jakiego­
kolwiek współdziałanda w kwestii 
wyprowadzania kraju z kryzysu. 
Akceptujemy w całej :roo:ciągłoścl -
podkreślił poseł przemawfający w 
·imieniu Klubu Poselskiego PZPR 
- posunięcia rządu n!ezbędne dla 
obrony socjal~mu i Pols!-.i. 

Nie opo;z:ycja kształtuje wielki 
problem w obliczu którego stoimy 
- stwierdził z kolei pos. RYSZARD 
REIFF. Dziesięć milionów ludzi to 
zjawisko, które · wychodzli poza tę 
kategorię. Opozycja nie stwarza 
tych nastrojów, z których wyrosła 
„Solidarnośc", ona ruch ten po pro· 
stu wykorzystuje. Na nas spoczy­
wa odpowiedzialność, by szerzące 
się nastawienie antypaństwowe, 
odwrócić na a.ntykryzys<iwe. Równo­
cześnie muszę zrobić zastrzeżende -
powiedział - że tak surowa ocena 
zjazdu „Solidarności" w olbrzymim 
stopniu redukuje skalę społeczną 
tego partnera. Wskazując na nad­
używanie pojęcia „konfrontacja", 
stwierdził, że jest rzeczą nie do 
przyjęcia stawianie obok niego słów 
krańcowych: krew, walka bratob6J· 
cza, wojna domowa. Czy ktokol­
wiek zdaje sobie sprawę jaka jest 
wymowa tych słów? 

Za jedną z kluczowych spraw, 
której rozwiązanie warunkuje po­
prawę nastrojów społecznych, uzna· 
li posłowie poprawę zaopatrzenia 
w żywność. a więc i rozw9ju rol­
nictwa. Ta sp:-awa parokrotnie 
przewijała slę w «zwartkowej de-

:cie, Zwracano m. in. uwagę n~ 
konieczność ust;,lLn:ia właściwych 
relacji cen na żywiec oraz produk­
ty roślinne i paszę, mówiono o czyn­
nikach destrukcyjnych skupu pro­
duktów rolnych - jak uruchomie­
nie dodatkowych kanałów tego sku­
pu, inflacja, ucieczka cd pienią­
dza. Przeciwstawiono się zgłasza-
nym tu I ówdzie propozy-
cjom wprowadzenie. obowiązko-
wych dostaw. Nie nimi powin­
niśmy skłaniać rolnika do pro­
dukcji _- stwierdziła pos. ZOFIA 

I KALISZ, lecz przez dobrze funkcjo-
Moc.ne przekon.anie o konieczności nujący system opłacalności i popra­

izolowania wszystkich sił stanowi!ł- wę zaopatrzenia w środki przemy­
cych grozbę dla podstaw ustrojo- słowe. Na konieczność prawnego i 
wych naszego państwa wyraził pos. konstytucyjnego zagwarantowania 
JERZY BUKOWSKI. Podkreślił, iż trwałości gospodarstwom indywi­
we wszystkich kołach „Solida!l'noś· dualnym w systemie socjalistycz­
ci" musi dojrzeć chęć do porozu- nym, zwrócił uwagę pos. JAN 
~lenia się - a nie do ~adużywa· MEŁGIES, który ~skazał, że tak­
ma cierpliwości. Wyraził równo- że równość sektorów rolnictwa jest 
cześnie przekonan~e. że niektóre nadal iluzoryczna. 
przejawy działalności tego związku W debacie zabrali również głos: 
są wyrazem pewnej jego nledojrza- pos. pos. WALENTY KOŁODZIEJ· 
łości. CZYK, WŁADYSŁAW ŻELAZNY, 
Wyraził tet uznanie dla tych ŁUKASZ BALCER. MARIA PRUS 

działaczy tzw. sieci „Solidarności" i STANISŁAV\1' GAŁECKI. 
którzy wnieśli konstrukt:vwny Obrady w pierwszym dniu sej­
wkład w budowę koncepcji samo- mowego .posiedzenia trwały do 
rządności pracowniczej. godz. 20.00. Debata nad informacją 

Jaskrawym wyrazem ożywionej rządu oraz projektami ustaw o 
działalności skrajnych tendencji na przedsiebiorstwach i samorzadzie, 
pierwszej cz~ści ziatdu „Solidarl!l)Ś- b.fdi:ie wznow·Cl'J!et w l)ląt„k o godz. 
ci" było w ocenie pos. W ACŁA V\T A 9.00. 
AULEYTNERA, uchwalenie nie- Przypominamy, że J'.)Ol'ządek 
przemyślanego posłania do ludzi dzienny przewiduje ponadto spra­
pracy Europy wschodniej. Nie wozdanie komisji mandatowo-regu­
mn.iej jednak n·ie należy z pierw- !aminowej o poselskim projekcie 
szej części tego zjazdu wyciągać uchwały w sprawie zmiany regu­
wniosków przedwczesnych i zbyt laminu Sejmu, dotyczącej powoła­
uogólniających. nie trzeba ulegać n>ia Komisji do Spraw samorządu 
myśli, iż konfrontacja jest nie· Pracowniczego. Przedsiębiorstw oraz 
unikniona. Sejm pełni i nadal peł· wybór takiej komisji. Z wnioskiem 
nić powind.en rolę gwaranta zawar- w tej sprawie wystąpU w połowie 
tych porozumień społecznych, trwa· września Klub Poselski PZPR, pod· 
łości linii porozumienia I dotych· kreślając znaczenie rozszerzenia 
czasowego stylu rozwiązywania poi· udziału wszystkich środowisk spo· 
sklch problemów metodami poli- łecznych w kształtowan'.u progra· 
tycznymi. mów rozwoju i tworzenia warun-

Pochlebl!Jie wypowiadali się po- ków do samodzielności i samorząd­
słowie o projektach ustaw o przed- ności przedsiębiorstw działających 
siębiorstwie i o samorządzie na zasadach samofinansowania. 
wskazując m. in„ że te śmiałe, no- Dalsze punkty po.rządku dzienne-
watorskie założenia organizacji ży- go - to sprawozdanie Komisji 
cia gospodarczego, nie znajdują Spraw Wewnętrznych i Wymiaru 
chyba odpowiednika w skali świa- Sprawiedliwości oraz Komisji Prac 
towej. Te istotne akty prawne ko- Ustawodawczych o projekcie usta­
nieczne są dla realizacji e:łównych WY. o zwalczaniu spekulacji, inter· 
kierunków reformy gospodarczej. a pelacje I zapytania poselskie. zmia· 
idea reprezentatywnego samorządu ny w składzie osobowym komisji 
pracownicze~o zna.id.zie swe ustawo· sejmowych. (PAP) 

W rmacbu Unlwer1ytetu Gdańskie. 
Jl<> trwają prace 13 zespołów tema. 
tycznych. powołanych przez I Zjazd 
Delegatów NSZZ „Solldarność". dla 
opracowania propozycji do progra. 
mu zwlazku. który ma uchwali~ 
II tura zjautu. 

Na posiedzeniu plenarnym komJ. 
sJI programowej wszystkie -zespoły 
przedstawiły wyniki swoich dotych. 
czasowych prac. Wnoszone są dalsze 
poprawki. 

Kilka zespołów przedstawJło dwu­
wariantowe propozycje dokumen. 
tów pro11ramowych. o tym. które 
warianty bedli przedstawione zjaz. 
dowl, zadec•·duje komis.fa progra­
mowa. Wśród przedstawionych pro. 
pozyc.11 znalazły !Ile zarówno $pra. 
we wewnatrzzwiazkowe. jak I wy. 

Silne patrole 
woiska i MD 

ra:taJace stosunek „Solidarn-0ścl" 
wobec poszczególnych problemów 
tycia polityczno-społecznego, gospo­
darczego I kutturalnego kra.lu. 
Równocześnie zarządy poszczee;ól­

nych regionów .• Solidarności" za. 
znaJamlaJa się z zaproponowanvm! 
na I turze zjazdu ooorawl(aml do 
statutu zwlazku. Do Gdańska nad 
chottza Informacje mówiące o raty. 
fikacjl ooprawek. 21Jmlany w statu. 
cle zaakcentował np. Zarzad MKZ 
Nysa I Zarząd .Ree;lonu Ziemia San­
domierska oraz Zarząd Ree;ionu 
Srodkowo-Wschodniego w T.ubllnle. 
Natomiast Zarząd Ree;lonalny wo.I. 
piotrkowskiego w głosowanltt faw . 
nym nie zatwierdzi! poprawki. do. 
tyczącej struktury terytrrlalnel 
zwiazku I zasięgu regionu. 

(PAP! 

(Dokończenie ze str. 1) 

nych wielokrotnegp wykorzysta­
nia. 

W toczącej się ·w Zgromadzeniu 
Ogólnym NZ debacie generalnej, 
zabrał głos w dn.iu 24 bm. prze­
wodniczący delegacji! polskiej, mi· 
nister spraw zagralliicznych, Józef 
Czyrek. Rok ubiegły - powiedział 
minister Czyrek - zamknął 10-le­
cie, które przechod:zi do h'.storil, 
jako ok.res postępów polityki od· 
prężenia. Przyniosła ona wymierne 
korzyści Cłl.łemu światu. Z wielkim 
za.niepokojeniem stwierdżamy jed­
nak, że w nową dekadę świat 
wchodzi z poważnymi zagr-O'Lenfa­
mi, które podważają wiele osiąg­
nięć lat siedemdziesiątych. Przed­
stawiciel Polski wskazał w szcze­
gólności na niepohamowany roz­
wój wyścigu z!Jrojeń, co stanowi 
główny problem naszych czasów. 
Jaskrawym wyrazem tego są de­
cyzje ro,z.m:eszczenda nowych bro­
ni rakietowo-jądrowych w li:uro­
pie zachodniej I produkcji broni 
neutronowej Niezwykle n'.epoko­
jące są też próby wskrzeszania 
niesławnej polityki z pozycji. siły. 
2r6dłem po-głęhia.jących się na.pięć 
oozostaią konflikty regionalne i lo­
kalne. Na niek-Ol°zys.tny obraz sy­
tuacji międzyna·rodowej składa s:ę 
też zastój w reaEzacji nowego, 
świato>vego ładu ek001cm'.cz.nego. 

Delegacja po~ska - n'.>wiedział 
minist~ Czyrek - przybyła na 
obecną s·esję świadotP koniecz­
ności zdecydowanego przeciwdz'.a­
łania wszystkiemu, co pogarsza 
sytuację międzynarodową. Konty­
nuację tradycyjnego zaangażowa­
nia PolskJ. w kształtowan·ie poko­
jowych stosunków w Europie 
i świecie widzimy także w kon­
tekście naszych wysiłków na rzecz 
przezwyciężania poważnych pro­
blemów i trudności, jakie prze­
żywa obecn'ie nasz kraj, Wiemy -
mówił min"ist.er Czyrak - że sy­
tuacja w Polsce wywołuje ży­
we zainteresowanie w świecie. 
Rozumiemy zaniepokojellile I tro­
skę przyjaciół o pomyś:!.ne prze­
zw:vc:ężenie naszych trudności. 
Wdzięczni jesteśmy za wielką po­
moc i zrozumienie, jakie w tym 
niełatwym okres'.e udzielaja nam 
nasi so·Jusznicv i przyjaciele, 
a przede wszvstkim Związek Ra­
dz·ieckl. Wvsoko cenimy życzliwe 
oodejście do naszvch problemów 
ze stmny wielu państw. z którv. 
rr>i łącz:v ńas tradycvjna współ­
nrac~. Stwierdz'ć jednak należy, 
że sn takżl! siły, które chc'.ałyby 
wvkorzystać wvdarzen:a w Polsce 
dla. dyskredytowania socjalizmu, 
1JQdważania 7.Wartośc! wspólnoty 
naństw socja!'stvcznvch. Ingerowa­
nia w nasze ~Drawy wewnętrzne. 
t>"dsvcanla nao1ec'.a \ usoraw!edll­
w'.ani::t W''śc:~u zbrojeń. Ta~-tim s1-
ł„rn 1116w'tnv 1t~tP<''l!'vC?:n!0 „nie". 
'?('l" t'"k '?l ,,...,.1:-n1'1 ~'P-

(Dokończenie ze str. 1) • 
Przy słowach :.tarej, rycerskiej 

pieśni „Bogurodz'.ca", arcyUskup 
warszawski opuścił katedrę i prze­
szedł do znajdującego się obok 
kościoła Ojców Jezuitów. Nawia­
dził tam sanktuMium Najświętszej 
MarH Panny Łaskawej, która -
na podstawie dekretu papieża 
:Pawła VI z 1973 r. - jest patron­
ką stolicy Polski. 

Po krótlci.ej modłitwfo, prymas 
przeszedł z procesją, p?zez wypeł­
niony waxszawiakami Plac Zamko­
wy, 'do ołtarza, wystawionego przed 
kościo~m akademickim św. '\uny. 
Rozpoczęła się koncelebrowana 
msza, którą prowadził prymas 
Glemp. Uczestniczyli w n:ej bisku­
pi - sufragani i księża at"chidie­
cezj i warszawskiej. Prymas wy­
głosił homilię. 

Zwracając się do wiernych, pry­
mas Polski przekazał pozdrowienia 
wszystkim mieszkańcom bohater­
skiej Warszawy i gościom, biorą­
cym udział w uroczystościach. 
W swoim biskupim zawołaniu 
kontynuował arcybiskup J. Glemp 
- zawarłem słowa: „przez spra­
wiedliwość ku miłości". Sprawie­
dliwość, to mia,ra tego, co słusz­
ne, co się ko.mu należy, co jest 
zagwarantowane prawem. Miłość 
zaś, to tezmiar, to nie oglądan,e 
się na słuszność, to ofiarne dawa­
nie siebie, to służba. -Kościół Wi· 
ni.en te wartości urzeczywistniać. 
Jest to więc zadanie i biskupów, 
i kapłanów, i wszystkfon wiernych. 

Droga przez sprawiedliwość jest 
szczególnie znacząca dla naszych 
dni - powiedział J. Glemp - bo 
pr?:ecież idzie nam o ład społe~­
ny, a więc o oddanie i przyzna­
nie tego, co się komu należy 
Ażeby zaś ta sprawiedliwość mo­
gła się stać, potrzebna jest ofiar­
na miłość. Sprawiedliwość należy 
się każdemu bliźniemu ! całemu 
społeczeństwu. 
Mówiąc o ofiarach, iakie Poniósł 

naród · polski w swej historii, 

W·nętrz.nego i pokoju zewnętrzne• 
go. Tych nadrzędnych wartości 
bronić będzie konsekwentnie i z 
całym r.decydowaniem. Tylko Pol­
ska so<!jalistyczna., w iarygodny so­
jusznik swoich przyjaciół, wnosiła _ 
i wnosić będzi.e konstruktywny 
wkład w budowę pokojo·wych sto­
sunków w EU!l'opie. 

Pil'Zewodniczący delegacja pol­
skiej wska.zał następnie, że zasad­
niczy wpływ na jak,.. ~ć stosunkó·.v 
międzynarodowych wywiera stan 
stosunków radziecko-ame!!'ykań­
skich. Polska powitałaby z zado­
dowoleniem poprawę stoslliilków 
między obu tymi mocarstwami. By­
łoby to korzystne nie tylko dla 
Stanów Zjednoczonych i Związku 
Radzieckiego, ale również d la po­
kojowego współżycia i współpracy 
wszystkich narodów. 
Wskazując następnie na kon!ecz. 

ność pozytywnego działan.ia na 
rzecz m!ędzvnarodowego bezp'.e­
czeństwa i rozbrojen'.a, minister 
Czyrek podkreślił don:osłość pij:i­
pozycji, zawartych w wystąpleiiu 
ministh A. Gromyki w sprawie 
uchwalenia przez Zgromadzenie 
Ogólne deklaracji o za.pobieżeniu 
katastrofie nuklearnej. 
Mówiąc o warunkach rozjaśnie­

nia międzynarodOiWego horyzontu, 
de:egat Polski wskazał na p:itrze­
bę wygaszania konfliktów i ogn:.Sk 
za.palnych w różnych częściaćh 
świata, m. In. na B!>iskim Wscho­
dzie i w Azji południowo-wschod­
niej. 

Polska - powiedział dalej mini­
ster Czyrek - n ie szozędszi · sił, 
ani wytrwałości d!a poprawy mię­
dzynaxodowego klimatu, szczegól­
n•ie na kontynencie, w którego 
centrum leży nasz kraj. Z tym 
związany jest wkład Polski w do­
prowadzen:u do skutku Konferen­
cji Bezpieczeństwa i Współpracy 
w Europie oraz w proces r·ea1iza­
cji jej Aktu Końcowego. To · okre­
ślą naszą postawę w w.iroeńskich 
rokowaniach na temat redukcji sił 
zbrojnych i zbrojeń Euil'opy środ­
kowej. W imię tej samej sprawy, 
podtrzymujemy omawiane na snot­
kaniu w Madrycie propozycje zwo­
łania w Warszawie ko111ferencji 
odprężenia mHitarnego I rozbro­
jeniowego. Taki też jest sens na­
szego a.oelu z trybuny IX Zjazdu 
PZPR o wznowienie szEl!l'szeJ?o dia­
logu w POSzukiwaniu możliwości 
zapobi.eżenia zimnowojennym za­
iirożeniom i uchronienia dotych­
czas'J,We~o dorobku odprężenia. 

W zakończeniu polski m:nister 
spraw zagranicznych wyraz!ł prze­
konanie, że obecna sesja Zgroma­
dzenia Ogólnego NZ będzie stano­
wić kolejną próbę umocnienia ro­
li tej organizacji. Uczyiimy wszy­
stko. co w naszej mocy - powie­
dział min' !"t.er Czyrek - aby pra­
ce t.-rr:i zJ?romadzen'ia o~zvczyn ił)I' 
s'~ ,.. , "~zn!eczn ego i godnego ży­

w n11MiU 

J. Glemp stwierdził, i:!: biskup 
Warszawy musi dziś wołać: Bracia, 
dosyć krwi wsiąknęło w te bruki. 
Kraj dziś potrzebuje miłości i ofia­
ry, ałe bezkrwawej. Potrzebuje 
pokoju za wszelką cenę. Dziś ofia­
ra nazywa się rozsądek, umiar, dia­
log. Dziś ofiara to praca, o której 
w swej ostatniej encyklice mówi 
papież. 

Kończąc, prymas powiedział: 
Matce Bożej Łaskawe.i, patr'.>nce 
stolicy, zawierzamy naszą jed.ność i 
pokój, abyśmy budowali nową 
sprawiedliwość i prawdziwą miłość. 

Liturgia eucharystyczna i wspól­
ne odśpiewanie „Boże, coś Polskę" 
zakończyły uroczysty ingres. 

I 
(PAP) 

A. Siwak , 
transportowcow u 

Zł września br. w Warszawie, na 
zaproszenie organizacji pa.rtyjnej 
Zarządu Głównee;o Zwlazku Zawo. 
dowei:o Transportowców I DrOl!OW. 
ców. nrzvbył członek Biura Poli­
tycznego KC PZPR, wlceprzewodni­
czacv ZG NSZZ .Pracowników Bu­
downictwa l Spółdzielczości Bu­
downictwa Mles7l<:tnlowego, Albin 
Siwak. W spotkamu wi;ieli r6wniet 
udział przewodniczą.cy rad zal<lado­
wych ZZTID z terenu WarS?.awy. 

Albin Siwak odpowiedział na licz­
ne pytania zebranych, których tP.· 
matyka sprowadzała się do dwóch 
grun zae:adnleó - aktualne.I sYt"a­
cJI w ku.tu I przyszłości rachu 
brantowee:o. Albin Siwak stanow. 
ez. opowledzlał ~le za silna cen. 
trata zwiazków brantowych. Na 
pytanie. dotyczace przynalet.ności 
do PZPR i Jednocześnie do NSZZ „„ lidarność". O<lnowledzla!, ze 
ide<1loe:le obu o~anlzar.11 tak się 
r ~··· ..,H a .la, it. deklarac,la opowir<tu . 
nla się po kt6re-jś ze stron, wydaje 
sie konieczna. , 

RAI) 

I 

na ulicach lodzi 

mil!cyjno-wQjskowe, które wyposa­
żone we wszystkie konieczne środ­
ki techniczne penetrują strefy 
szczególnie zagrożone. Patrole te 
mają rozkaz do natychmiastowej 
reakcji wszędzie tam, gdzie za­
kłócony zostanie porządek publicz­
ny lub bezpieczeństwo obywateli. 

V\Tczoraj w godzinach popołud- K R O N J KA 
niowJch fu!\kcjonariusze MO I WYPADKÓW 

Zgodnie z poleceniem premiera 
V\T. Jaruzelskiego, od pewnego cza­
su obserwujemy owocne współdzia­
łanie funkcjonariuszy MO I żoł­
nierzy WSW, w akcfoc1' przeciwko 
różnego rodzaju paserom, obibo­
kom i chuli~nom. 

Wczoraj na ulicach miast I w 
osiedlach naszego województwa 
pojawił7 si• wunocnione patrole 

żołnierze WSV\1' interweniowali przy A Godz. UO. Tramwaj Unii 22/6 
rogu ul. Andrzeja Struga I al. Koś- na skutek awarii hamulców uderzył 

w tył tramwaju ll/12, a ten w na­
ciuszki. gdzie rozpędzili zgromadzo- stępny, 21 /8. w wyniku czego pięciu 
ny tłumek bywalców pobliskiej pasażerów doznało obrażeń. Wszyscy 
piialni oiwa oraz w miejscu zbió- po opatrzeniu zostali zwolnieni do 
rek różnych metów przv sklepie domu. Straty ok 100 tys. zł. 

.. Magda". Enerelczne I stanowcze ,a. 7.as, Na ul. Kllh\sklego 141 k!e­
dzlałanła patroli snotkałv Ślę z rowca Syrenv potrącił przechodzaca 
aprobata mieszkańców miasta Apolonię J , I odjechal z mleJsca 
świadków tych operacji. wypadku . Swladkowle proszeni są 

do WRD MO ul. Wł. Bytomskiej 80. 
tel. 715-85. (hz) 

A Godz. 9.45. Przy uL Piotrkow­
skiej · 78 z samochodu „żuk" LDA 
686K spadło koło zapasowe, odbiło 
sie od krawętnlka I udP.rzylo w gło­
wę Janinę M. Kobieta po opatrzeniu 
została zwolniona do domu. 

A 18.05. W Justynowie przy ul • 
f,ódzklej 18 rowerzysta A'!ldrze j s. 
zderzył się czołowo z „Fiatem 125", 
p0nosząc śmierć na miejscu . :>wind­
kowle tego wypadku proszeni są 
do WRD MO ul. Wł. Bytom~lt iej 60. 

(z.g.) 
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z RYNKU reJMtracJl tych ludzi w lklepaell, 
w eelu umożliwienia im zall:upów 
poza kolejności,, Pnewiduje się, 
że na terenie woj. łódzkiego za­
mieszkuje około 110 tys. ludzi od­
powiadających wymienionym wa· 
runkom. Nie została natomiast 
rozwiązana sprawa zakupów po­
za kolejnością przez kobiety cię­
żarne i metki z dziećmi. 

Podlvojone obroty Szwajcarski dziennik 
o Proh1:1emy łildzi starych i inwaHdów 
o Zaopatrmnie w towaey nie regtamemowarna 
o Trwa zwózka zimowych zapasÓ'N 

ZSRR Szwecja o znaczeniu radzieckiej pomocy 

Podczas wczorajszego posledze­
ula łódzkiego sztabu żywnościowe­
go wiele uwagi pofiwiQcono spra­
wie zaopatrzenia inwalidów I lu­
dzi starych. Problem ten jest co­
re.z częściej poruszany na spot­
kaniach pl'Zl"dstawiciell władz w 
zakładach pracy, a także w cu­
ale telefonicznych rozmów prezy­
dent&. Łodzi - J. Niewiadomskie­
go z mieszkańcami miasta. Z 
jednej strony nadchodząca zima 
ł'J)rawi quże trudności z zaku 
parni ludziom niepełnosprawnym, 
z drugiej zaś często słyszy się na­
rzekan!a, ii: wiele osób nadmier-

nie wyl<orzystuje swoje prawa do 
uprzywilejowanych zakupów. 
Padały różne propozycje roz-

wiązania tego problemu: specjal­
ne oznakowanie kartek, wytypo­
wane sklepy lub godziny zaku­
pów, rejestracja osób niepełno­
sprawnych. W rezultacie ustalo­
no, iż w październiku \\"ydział 
Zdrowi• i Opiek.i Społecznej do­
kona dokładnego spisu mieszkań­
ców Łodzi legitymujących się 
I grupą inwalidzką oraz tych, 
którzy przekroczyli 75 rok życia. 
Od listopada wprowadzona zosta­
nie najprawdopadobniej zasada 

Omówienie 
trzydziestu 

„apelu 
pięciu" 

I 
z. względu aa obfltoś6 mat•· 

rialów bieżących (obszerne je1t 
:i:właaEcz:t sprawozdanie • debatY 
111Jmowej) motemy dziś opublł· 
kowae jedynie omówienie treści 
dwóch dokumentów, o których w 
skrócie pisaliśmy wczoraj 
„apelu trzydziestu pi~clu" l listu 
otwartego do ministra 1praw sa· 
rranicznycb. PRL. 

W a.pelu .twierdza ai• międey 
innymi. iż nię ma dziś waż.niej­
~o zadarua jak położenie kre$U 
zmęczeniu społeczeństwa w taki 
6PQSÓb, który odpowiada powi;.zech­
tlym nadziejom, nal!ltym lUlrod.o­
wym aspirJJ.cjom I nuz$j tradycji. 
Podkl'e.śla 11ię także, i2 cały nuód 
pol&:ki - jalro suweren R.zaceypo­
spolite:l - może i aotów jest by~ 
~arruttem obecności Polsk!l w ra­
mach Układu Warszawskiego ara& 
RWPG. Wyrażony jest pogląd, te 
udział naszi:go kra iu w oPecinyc-h 
sojuszach polityczno-wojskowych 
oraz we wspólnocie ekono;inicznej 
stanowi warunt>k bytu państwa 
polskiego. W tym kontekście u· 
warte jest w apelu stwierdzenie, iż 
obecne nasze sojusze są dla wszyst­
kich niemal Polaków Za1'Ó'Vra<> r.acjll 
stanu, jak i :rozumną drog~ hlsto­
rycz:ną. Olbrzymia wię~ć Pola­
ków - głosi apel - od.nosi sl11 z 
sympatią c:!'O nuodów Zwią~~ R!-· 
dzleclciego. Mamy pl"awo sądzić, ze 
.naród polski potępia wszelkie 
ekscesy nieodpow1edzialnych i nie­
dojrzałych jednostek, a także pro­
wokatorów, którzy naruszają spo­
kój grobów rołniE>..rslcich, obrażają 
w jalmkolwiek sposób pan1Ręć po­
ległych lub usiłuja. wZIIliecać szko­
dliwe emocje. Stwierdzamy, że 
od-000bnion~ 'ekl!ICP.Sl" antyradil:i«'kie 
są w swej istoc.-ie wymierzone 
przeciw Polsce, są eksc~mi o 
.wyimowle antypolskiej. 

W dal517.eJ części w apelu 

~jed.n&nia au.cunku. led:Ynt& 
nrlMit dla &łu~by narodu - pod­
kreśla apel - jest t!tlś liJD.ia wro­
zumienia. Kaidy s Mil zdaj.e mbie 
sprawę, ie w cierpliwym, !lCleter­
min01Wanyim i zdesperowanym mll­
czeniu - .naród czeka dz:isiaj u 
bardzie.I OWOC?l4 i skutocmą kon­
ty.nuację procesów, k:tór. zo.9tały 
za1>1>C24t'kowaoe w llerimiu 1980 
roku. 

Istota apelu - fllłaniem 1edau!co 
s jego sygnatarimey, pn-odnd.­
CZIJCegO Rady Gl6\wiej Pol!!iltietlo 
Towen:ystwa Ek:~ego 
Clleftła.wa &browBkiego - za.wa­
ta jest w końcowym sformułowa­
amu t!okumenflu, )1: kit.o ehce w~:łś~ 
na drogę kon!rontacjl, jest nie­
pnyjacielem narodu poll!lk!iego. 

Dzie-nnrl.kti-rom pl."Zedst&wiony zo.. 
stał róW'llież list otwarty do m!-
3lish'a spnw zagranfoznycl1 PRL. 
Wiąże się on z nieda.wnym oświad­
azeniem najwyżezych władtz par­
tyjnych !. państwowych ZSRR. .Tak 
ll-Oinfol"m.awano. li~ ten został kil­
ka fnMin wcuśndej P'l'USłany 
adresatuwi, ktb.ry przebywa u 
e;ran!cą. 

W liście nawłą:mje ~ę do poddfł­
tego w apelu wątku dotyczące-co 
stosunków pols~dz:iec-k.>ich .i 
~erdza si41 w za.kończeniu: 
„Kompromill mię&.r Polakami, któ­
rego osiągnięcie jest naikazem oca­
lenia narodowego, musi uwzględ­
niać podsta.wawe J)l"Zeslanki nall!lej 
racji stanu. Jej kanonem 84 obec­
ne sojusze. Troska o nie jest n• 
daniem nie tylko PZPR, ale wszy­
stkich obywateli, jako w półodpo­
wie<lz!alnych z.a los,v kraju. Rze· 
czrwlsta. odnowa ńwarza eo ju.'iZQ­
wi IZ"1'~ 1 pewniej!l?Ą pcdstawę 
spoleczna. Jest bowiem ocrLywiste, 
.że narOd s tak Wii.eikę tradycją 
histm-y=- i tak patriotycznie 
świadomy, mo:>.e był! wartościo­
wym partnerem t:vlko na mocy 
zobowlątat\ świadomie J>Od.lętych". 

Osoby pracujllce w aystemie 
wielozmianowym ma~ duże 
trudnoSci z zakupem towarów nie 
objętych reglamentacją. Dotyczy 
to zarówno artykułów przemy­
słowych, jak i produkt6w ~ywno­
ściowych zastępujących mięso w 
domowych jadło.spisach. l'<a ogół 
poranne dostawy , serów, twaro­
gów, jaj, śmietany czy dżemów 
wykupywane eą przez ludzi bądź 
nie pracujących, bądź mogących 
i:wolnić się z pracy. Nocne kolej­
ki, a zwłaszcza poranne ,,apele" 
zarządzane przez komitety kolej­
kowe, są ponad siły ludzi pracu· 
jących w prz.em~·śle, nie mówiąc 
już o tym, iż oclrywajll ich od 
warsztatów pracy. 

Padły propozvcje, by zwlększ:yć 
dosta wv towarów nie reglamento­
wanych w wolne soboty, a także, 
by kumulować większą ilość arty­
kułuw w magazynach sklepowych 
l po 2gromadzenilł zapasu sprze­
dawać w ciągu całego dnia, z je­
dnoczesną informacji! o wszelkich 
dostewach podanll do publicznej 
wiadomości czekających w kolej­
kach. Spory sprzeciw v.-ywołuje 
także zbyt duże - jak twierd24 
niektórzy uprzywilejowanie 
zakładowyeh bufet6w w części 
przedsiębiorstw. Kwestia sposobu 
sprzedaży tow'ar6vi7 nie reglamento· 
towanyc}\ nie zo~tała na wczoraj­
szym posiedzeniu sztabu rozwią­
zana do końca, a propozycja roz­
szerzenia reglamentaC"1i nie jest na 
razie motliwa z. względu na brak 
pokrycia w masie towarowej. 

Trwa gromadzenie 1lmowych 
zapasów warzyw l owoców. Na 
44,łł tys. ton zaplanowanej dla 
wo1. łódzkiefo Uoścl ziemniaków 
zwieziono na razie !,5 ty1. ton. 
Sprawnie przebieg• zwózka ziem­
niaków dla potrzeb za.kładów 
pracy. A:!: 1!110 przedsiębiorstw 
złożyło zamówienia na zimowe 
zapasy dla awoich pracowników. 
Niestety, zdarza si(!, iż niektóre 
przedsiebiorstwa rezygnujĄ z za­
mówień, narze!-:ając na brak 
środków transportu (a przecież 
PKS obiecał pom6cl), lub przed­
stawiają możliwość zakupu :dem­
ni11ków po niższych cenach we 
wtasnvm zakresie. Cena za 100 kg 
ziemniaków obowiązująca w na­
i:;z:vm województwie wynosi 
530 zl. 

Do 23 września ponad 1~ proc. 
z JO tys. ton ziemniaków prze­
znaczonych na rezerwy zimowe dla 
Łodzi złożonych zostało już w 
kopcach. Dziennie zwozi się 400-
500 ton, a gromadzenie zimowych 
rezerw powinno potrwać najwy­
żej do połowy października. Go­
rzej jest natomiast z napływem 
1abłek i cebuli. Do tej pory, ze 
względu na niewielki skup, Wo­
jewódzka Spółdzielnia Ogrodniczo­
PszczelarsJ[a zgrom&diU w 
gazynacll _ zaledwie 103 ton 
qłek. Cebuli starcza na razie t:y-1-
ko na bieżące potrzeby. Rolnicy 
oczekujący na regulację cen 
wstrzymują się z odprowadza-
niem owoców i warzyw do pun-
któw skuµu. (sk} 

stwierdz..11 sję m. in„ iż naród pol­
ski może i I musi roz.wiązać swoje 
wewnętrzne problemy własnym 
wysiłkiem. Wewnętnny konflikt 
osłabia nas wa.ystlcich, zagraża 
naszym wspólnym interesom. Do­
magamy sle natychmiastowego po­
djęcia negocjacji w imię pokoju 
społecznego. w Imię Pol.sik! 

U jednoł.icenie systen11 kartkowego 
Apel zw.raca się do władz pań· 

stwowvch i do NSZZ „Solidar­
ność", aby w imię nacrzędnego 
.interesu la-aju podjęły ro~ow.y 
w sprawach, których rozwiązanie 
przyniesie ulgę milior,om obywa­
teli. Domagamy się - czytamy 
m. in. w apelu - natychmiasto­
wego porzucęnia niegoclnych na­
szej kultury obyczajów, jątrzenia i 
obelg, pomówień, oszczerstw i 
krzykliwych oskarżeń. Krytyka 
odmiennych stanowisk nie może 
prowadzić do niszC'zenia dobrej wo­
li drugie.i strony, nie może siać 
WT014ości i nienawiści. Idzie o wza­
jemny szacunek, nac?e wszystko 
zaś o szacunek dla prawdy. Do­
maga..'Tiy <;ię woli poszukiwania te­
go, co wspólne, tego co nas ied.no­
cr.y, tego co nas zbliża. W atmosfe­
rze tak l!łębokiego kry-i:ysu I tak 
rioważnvch zagrożBń nl&będny jest 
dialog \v sprawiich, które można 
rozwiazać natychmiast, w duc·hu 

.Tak nas informuje Wydział 
Handlu i U.sług Urz-.du Miasta 
Łodzi, w całym kraju ujednolico· 
ne zostały zasady sprzedazy pa· 
pierosów 1 alkoholu. Od paździer­
nika Zll.tem na odcinki „A" kar­
ty zaopatrzeniowej typu „Ł" 
spnedawana będzie jedna druga 
litra alkoholu (tzn. jedna butelka 
wódki czystej lub gatunkowej 
lub butelka wina gronowego, lub 
butelka szampana). Zamiast alko­
holu można zakupić na jeden od­
cinek kartki 100 grlamów kawy 
lub 1 kg cukierków zwykłych. 

Na odcinki „T" karty zaopa­
trzeniDwej typu „Ł" sprzedawane 
będą po 3 paczki papierosów kTa­
joi.'TYch na każdy odcinek tygsd­
niow;•. A więc nadal miesięcznie 
można zakupić 12 paczek papiero-
sów. Według rozporządzenia 
?V!HWiU papierosy importowane 
sprzedawane będą bez koniecz· 
ności oddawania kartek. Zazna­
cza si~, że w sytaacji braku peł-

nego pokrycia w przydziałach 
papierosów krajowych, tytoniowe 
wyroby importowane zostaną 
właczoue do sprzedaży reglamen­
towanej. W zamian za papiero­
llY można zakupić 0,5 kg pieczy­
wa cukierniczego. · Ilość ta odpo­
wiada każdemu z tygodniowych 
odclnków. 

Od października, w związku z 
wydrukowaniem specjalnych kart 
zaopatrzeniowych dla dzieci i 
młodzieży (do 18 l11t, 11 miesięcy 
i 29 dni) sprzedaż tłuszczów odby­
wać się będzie w następujący spo­
sób: na o(jclnki „Z-1" i ZM-1" 
kart zaopatrzeniowych typu „Ł" 
i „Ł-M" sprzedawana będzie jedna 
czwarta kilograma margaryny, 
lub masła roślinnego. Na odcinki 

W Sztokholmie podi;Ji-<lllliny został 
24 bm. - IO-letni program W$pół­
pracy gospodarczej, J)TZemysłowej 
d nauik:owo-tecbnłcmej międl!y 
Zw·i~lciem Radzieckim a Szwecją. 
Przewiiduje on m. in. podwojenie 
wzajemnych obrotów hlll!ldlowych 
z a mlc! koran 9!:Wedzkich (()k. 1 
mld d-0lar6w) obeon!e do 10 mld 
koron w ł990 r. Przedmiotem wy­
miany .między obu krajami były 
d-0<tych.:zas 1 mają być również w 
przyszłości głównie maszyny I 
u.ru\dz-tmia, papiel' i celuloz.a, su­
rowce, paliwa, zboże 1 żywność. 

Nawiąl!Ujl\C do toczących si• w 
Wamza_wlie polsko-radzieckich roz­
mów eospodaczych szwa.jcarskł 
dzieruiik „Teges-Anteiger" !!twier­
dza, że bez dostaw ropy naftowej, 
['udy, baweł.ny i w!elu innych su· 
rowców, realizowanych przez Z.SRR 
n.a szczególnie dogodnych wa..-un­
kach, Polska nie mogła by w ogóle 
egzystować. 

'l'a sama faz.eta podkreśla w 
swym komentarzu, że z czysto 
handlowego punktu widzenia 
ZSRR ma wszelkie ugum.enty, by 
zna=ie zredukować swo.ie dosta­
wy. Bowiem wskutek ogromnego 
spadku proc!uk:cji w na~ym kraju, 

„Christian Science Monitor" 
o spralv acl1 polskich 

Amerykański „Christian Scien· 
ce Monitor" zamieścił ostatnio kil­
ka artykułów, pośwJęconyC!1 wew· 
nętrznym I międzynarodowym aspek 
tom sytuacji w Polsce. W komen­
tarzu opublikowanym 22 bm. dzlen· 
nlk ws}tazał m. in„ :te od czuu 
rozpoc~~cia st11 kryzysu w Polsce 
Związek Radzlecltl, jako jedyny spo­
śród pań~tw socjalistycznych, utrzy­
mał dostawy do nuzego kraju na 
uzgodnlon)'m poziomie, mimo H: 
Polacy nie realizuJ11 awoich zobo­
wiązań wobec ZSRR. „Christian 
Scienre Monitor" zwrócił uwagę, te 
11.p. NRD, Czechosłowacja i Węgry 
wfcofaly tlę ze swych zo!>owlązań 
11ospodarczych wobec Polski, ponle· 
waż Polacy nie dotrzymall 1wolch. 
Tymczasem Związek Radziecki 
zwiększył na-.i·et dostawy do na· 
szego kraju, a także pomoc kredY­
tow11 I finansową dla Polaki. 

w innym materiale, opublikowa­
nym d::ień późnie.J, „Chrl1tlan 
science Monitor" nav."lązał do wy· 
suwanych przez „Solidarność" tą­
dań w sprawie wyborów do orga­
nów przedstawicielskich oraz poru­
szył kwestię posłania do I udzl Eu­
ropy wschodniej, przyjętego na 
zieżdzlP. w Gdańsku. Zdaniem d1lien­
nlka „tego rodzafo aktywnolić poli-
tyczna „Solidarności" mote być 
przyjmowana z zadowoleniem za 

granie!\ lecz nawet zagori1all awo­
lennlcy wolnołci obawiajlł się, i! 
radykałowie a „SolidRrnoścł" id' za 
daleko". „Cay zdaja oni sobie 1pra-
wę • nlebe:apieczeiistwa, c1:y td 
jelit Im ono obojętne?'' - pyta 
„Christian Science Monitor". 

Amerykatiskl dziennik podkrdla, 
że wspomniane tądanla „Solidaruo­
t!ci" wy1uwane, zanim jeszew:e oslą11· 
nlęty został postęp w sto,unkach 
rulędzy rządem a związkami zawo­
dowymi, moga wprowadzić na kraj 
nieszcze§cie''. Polska gospodarka j~st 
bliska ·upadku - czytamy w art}'· 
kule. Rząd i „Solidarność" 11prze­
czają 1lę e kształt sa.morządu i in­
ne wa:!.ne aspekty reformy gospo­
darczej podczas gdy na.jpllnlejsz11 
sprawą jest wytywlenłe narodu w 
ciągu najblltszych miesięcy". 

W ukoJ\ezeniu „Chrl1tlan Selen· 
ee Monitor" stwierdza: „nie cho­
dzi o to, aby wywró:!.yt Polakom 
coś złego lub namawiać leli do po­
rzucenia r uchu demakratycznego, 
ale sytu~cja wydaje się do1tatecz­
nle poważna, aby za111gerowa~ o­
stroinoś~ w postępowaniu, 11owścl11-
gliwość l rozsądną politykę, wska· 
7.ać. Ił. niektóre żąd!lnia polityczne 
powinny być odłożone no czasu 
konsolidacji .Jut osluniętych ąuk­
cesów". 

PO PRZEGR~~E.T \V LIZBONIE 

Czy tylko brak „ • ' szczęsc1a„ •• 
w nocy ze Arody na czwartek na Estadio '°ose Alvalade odbył 1tę 

międzypańRtwowy towarzyski mecz Portugalia - _Polska. Spotkanie za­
kończyło się przegrana Polaków e:i (O:O). Bramki •dobyli Nene tw łl 
I11ln.) ; Sheu (w !13 mln.). 

Qtp 'iZtze ły kolejne10 nlepowod7~n1a na1zeJ .r9prezentacJł. ~ 

POLSKA: Młynarczyk - Walot pastnlk Bentley - Nene strzelił z 
(od 53' ·mv. . B:duba), Zmuda, Dolny-, naJbllti.zej odłegloicl do siatki. czte· 
Jałocha, Mo.tysik, Boniek, Kupce- tY min. p6zniej było ju:I: 2:ł. Czar· 
wicz (od 61 min. Kapka). Skrobow- 11oskóry pomocnik 8heu zaskakuJą­
sld - Ogaza, Smolarek. cym strzałem z lewej nosi z ok. 

Po krótltlm okresie naporu gospo· 20 ru. posiał piłkę w ról! bramki. 
dan:y gra się wyrównała, . a inicja- a ~Uynarczyk był bezradny. 
tywę przejęli Polacy. Umiejętnie 1 Nr.s~ zespól zupełnie się zagubił. 
dokładnie rozgrywając piłkę w środ- Popełnił wiele błędów, a uskrzydle­
ku pola wybijali z rytmu naciera· ni gospodarze atakowali !le slł. W 
jących z impetem .Jofdao, Chalanę 62 min. po błędzie Młynarczyka nie 
1 ich kolegów. Pod bramką Młynar- trafił do· pustej bramki Carlos l\.'la­
czyka dochodziło jednak dość czę- mrel. Dopiero w końcówce polscy 
sto do niebezpiecznych spl«:ć, ale piłkarze zdołali przelamać kryzy1 i 
PoLacy wychodzUi jakoś z opresji otrząsnąć się z przewagi rywali. W 
obronn1t ręką. . 80 mtn. ładnym strzałem popisał slę 

Pod koniec tej połowy nasi P11- Boniek, ale Bento był na miejscu. 
karze śmielej ruszyli do 11r:rodu i Nieco później strzelał Ogaza. Bram· 
stworzyli dwie doskonałe sytuacje. karz portugalski miał kłopoty z O• 

w 3ł 1ń.in. po dynamicznym rajdzie panowaniem piłki. 
Bońka I clośrodkowaniu żmudy bę­
dący 8 metrów od bramki Ogaza z 
idealnej pozycji strzelił głową obok 
słupka. Minutę później Boniek od­
dal błyskawiczny bardzo silny 
strzał z linii pola karnego, ale pit· 
lta trafiła w poprzeczkę. 

W 48 mln„ kiedy w niegroźne! 
wydawałoby się sytuacji ! dośrod­
kowaniu na nasze pole karne, na-

SIATKARSKIE ME 
Wczoraj, na mistrzostw&ch Euro­

py w piłce siatkowej kobiet 1 męż­
czyzn, rozgrywanych w Bułgarii 
odbyły slę pierwsze mecze finałowe. 

Doskonale zaprezentowali się uaśi 
siatkarze wygrywając !Jez trudu i 
r!.1?.rezentacją NRD 3:0 (15:8, 15:10, 
b.1). . 

Na pomeczowej konferencji tre­
ner Plecbnlczek z rozbrajającą wręcz 
szczerością stwierdzU, te wynik nie 
jest a:!; na tyle wykładnikiem r.óż­
nicy w11iejętnośc1, ile raczej szczę­
ścia, które było po stronie gospo­
darzy. Można 1 taki 

e e e 

Piłkarska reprezentacja Brazylii 
rozegrała w Maceo towarzyskie 
spotkanie z drużyną ligi irlandzkiej, 
wygrywając e:O (2:0). Cztery bram­
ki zdobył Zico a pozo.stale Eder i 
Ro.bert. 

• e • 
W kolejnym meczu 1wego euro­

pejskiego tournee, piłkarska repre­
zentacja Argentyny spotkała się VI 
Stutgarcie z miejscowym zespołem 
Kickere. Argentyńczycy uzyskali 
tylko remisowy rezultat 0:0. 

dla Polski 
•lek> ujemne pol.111dego bilaais11 
handlowego z krajami RWPG o­
iilłanęło 4,6 mld u; z czego 90 pro­
cent przypada na ZSRR. W ie} 
gytuacji kaidy ekonomista mug!al­
by dojść do Wi!liosku, że dl• ZSRR 
jedynie korzystnym wyjściem by­
łoby sprowadzenie wzaje1nmych 
st()Sunków goSJ>Q<?arczych z Pol­
sk' .do pła.rzczyzny zrównowaione• 
go bila11.su wymiany- handlowej, 
W ty,m jednak przypadku - pis. 
d„lennlk - jeśli Polska nrlałaby 
w przyl!'Zły.m roku zrównawaiy6 
ten. bilans, musiałaby ograniiczyć 
import z ZSRR z obecnych 4,ł 
mld rubli do 2.T mld, co dla ro­
•pc>ear.kt polskiej byłoby r6w.n0o 
znaczne z kata.strofą. 

07..iennik od.notov.ruje w tym 
konteksie fakty nieodpowiedzial­
nych wybryków antyradzieckich 
w Polsce. Stmierdza on w zakon­
azeniu, te każdy realistycznie my• 
ślący Polak Wlin!e.n głęboko n.. 
śwladomić tobie znaczenie pamooy 
udzielanej pruz ZSRR. 

9 mln bezrobotnvcb 
w kraiach EWG 

Biuro l'lbtl·atytsne !!:WO podam, 
te w dziewięciu krajach czlonkow• 
skleh Wspólnego Rynku (bez Gre• 
cjl) llczba bezrobotnycl> przekro• 
ezyła w sierpnlu br. po • plerw-
1zy I mln I wynosl 9.135,tOO„ eo 
odpowiada l,S proc. eałoścl siły ro­
boczej, Oznacza to wzrost liczby 
bezrobotnych w porównaniu • po­
przednim mteslącem 11 ! prot., ł at 
o 32,ł proc. w porównaniu sierp­
niem 1880 r. 

W porównaniu • rokiem ubłegłyJll, 
najwit1~szy wzrost bezrobocia wy­
stąpił w Holandii 155,6 proc.), w 
Niemczech zachodnich (49,1 proc.) 1 
w W. Brytanii (46,9 proc.) Najwię­
cej benobotnych (powyteJ 10 pro(:. 
caloścl siłv roboczej) .!e•t w Belgii, 
w W. BrYt~nli 1 w Irlandii. 

~ 
IJKIBICA 

PIĄT~K 

HOKEJ NA LODZIE: I liga: ŁK.!I 
- Z:&głflbie So.snow!ec. w Pałacu 
Spo:-tow:;.m.. IOOdz. 18. 

TE. "Jś ZlEM..'lóY. Je.si.en>ne mlM.!1Z<>­
Sltwa Lodlz1 ~oorów, korty t.KS 
przy a•L Un\1, gOOlł. 14 l;N soboot• 
1 n!edz.'elę, i'C>diZ. I>). 

STRZELECTWO. D:>Ulty.n<l!W'I mi. 
strwis11wa <lkTI:llU, sbrze:111ca Orla 
·J>.~V u'l. ~ L~µca, i(<>dlz. 15 (W so­
bcltłj 1 nled:l..iel<:. g dz. 9). 

SOBOTA 

PIŁKA RĘCZNA. I Lg.a męllczy.zn: 
Anilana - Sląsk Wrocław, sala przy 
uJl. N!>c!.arnlan.ej, l(,Od!z. :s (W n1ed<z'.e­
Jfl, godą.. J l.30). II liga k0ibiet: AnJ. 
lana - AZS KoPzalin, uł. !ll'!.c1ar. 
nlana. J!odz. 16.20 (W nledizlelę, 
~'Z.10). 

LJ.:KKOATLETYKA. ?.tlstrzost•wa 
o.!<ręitn seniorćrw. tad!>oin AZS nrzy 
ul. Lumwmby, ~. 111.30 iw n!e . 
dzielę, g-O!dz. 10). 

RUGBY. Lil(a 1;um!orów: BU(lowla­
n1 - Ork.an Sochaczew, w. GóNlli• 
cza, l(ooz. 12. 

LUCZSICTWO. Zoa;Wod.y na z.a.koń. 
czenie sezonl\l., w Zgier~u. t-0!;' B<:>­
<t'ltlty. JtJ<)ldz. 10 (w nied~ielę, g-o<Lz. 10). 

N'llEDZ:mLA 

PlŁK.~ N-OŻNA. I Ll.ga: Widzew -
Lech poznań, ul. Armii CzerW()neJ. 
Kod:!. Hl. III Uga: Onze! - Pol;mez 
w~wa, uL 22 LLJ'.>CJI, gooz. 15. 

KOLARSTWO. 111lęd.zyc<k;ręg,<;.\li'e WY­
śdgi l§roSOwe w Glo\Wtie, g>od!Z. l o. 

tłOKE.J NA TRA WIE. Mecze eil! • 
m:.nacv:}ne do 1.\-IP ju1n\o;ów: Budo;w­
la>ni ..: Sita·rt Gniez.no, ul. Gól't1 i.cz.a. . 
1tod2, 11. 

SLIZGAWKA 
na lodowisku Pałacu Sportowego, 
godiz. i.1-J:3. Bl!le.ty -Od gMiz. Hl W 
kasie haill, weóśoie o.d u.i. Gdań­
sk.lej. 

W dniu 22 wrze~nła 1981 roku, 
pr>.dywszy !J•t 11 zmarła 

Dnia t3 września 1981 r. 7ln.&t• 
ła, najukochańg7..1 Ma.tka i Ba­
bu·nła 

• ,Z-2" i „ZM-2" - ćwierć kilogra­
ma smalcu lub słoniny (świeżej, 
wędzonej lub paprykowanej). Mo­
żliwe Więc będzie wykupienie na 
odcinki „Z-1" I „Z-2" oraz 
„ZM-I" I „ZM-2" łącznie pół ki­
lograma margaryny lub pół litra 
oleju, albo jedneg'o ' opakowania 
oliwy z oliwek. Nie można nato­
miast wykupić na odcinki „Z-1" l 
„Z-2" oraz „ZM-1" i „ZJl;!-2" 
łącznie smalcu lub - słoniny. 

Prz„graly natomiast swój pierw· 
·~zy mecz finałowy w Sofii Polki. 
ulegając Bułgarkom 0:3 (6:15, 10:15, 
5:15). 
Męska reprezentacja· Polski, mając 

już wygra.ną z NRD i w „zapasie" 
~wycięstwo w eliminacjach zaliczo­
ne do finału, uchodzi za jednego 
z kandydatiiw do złotego medalu. 
Nie można tego niestety powiedzleć 
o naszych paniach. 

Czy mistrz powtórzy \\'Y'J1ik z uhjeglego 'sezonu 

$. t P. 

JADWlGA 
śLISl~SKA 

z domu RZ~DZIA.N 

Pogrzeb odbędzie się w dniu 
~ września br. o godz, l3.30 na 
cmentanu katolieldm przy ul. 
S?.czedń~klej, o rzym zawlada· 
mia pogrążona w hlol.lle 

RODZINA 

W dniu t9 wneśnia 1981 roku 
zn1arla, opatrzona ostatnim AR­
kramentem. przeżyws1y 93 lata, 
na.Jukocbań91a vratka Teściowa., 
Siostra, Baheia 1 Prababcia 

S. t P. 

IRENA 
-~REDZKA 

i domu 4N'DRZE.JEWSE.A 
e c•ym ynwi;tdamia pogrl\~ona 

w smut'<u 
RODZINA 

Wypro" •dLCuic .trogkh nam 
zwłok 112~1.<1111 > l<•11licv rmeu. 
tarz.a r11..tm k::1! •.r-;r"· Uf. flstrO• 
dowej> \\ clnh1 '.~~ \\T7.eśn la br. 
o gudi. 15.30. 

S. t P. 

LUDWl1KA 
WAWRZO·NOWSKA 

P"!!'rzeb odbędzie 91~ dnła 25 
września bP. o !!'Odz. 15 z kapli· 
cy cmentarza r-iym.-kat. przy 
ul. Ogrodowej. o c·zym powla­
damiaja pogrą2enł w talu 

CORK-1., ZIĘC. W'NUCZĘ'.l'A 
i PRAWNUKI 

W dniu H \WZcśnła 1981 r.oku, 
P<J długich i clP,tklch , ciupie· 
nlach, w wieku lat 5~, ~marla 

S. t P. 

ZOFIA 
MAJEWSKA 

Posrieh 11db~dzłe glę U .,,,ue­
'nla br. o godz. 12 na cment•· 
r-.ou rZl'm.-kat. pny ul. Ogro­
dowe.t. 11 czym powiadamia pll­

grąiona "' 1'1elklm bólu 
l'tODZIHA 

... ___ i!D!':'·-=·~-..-„.-.:llM;:u,=-m--a.-.-..,-----_. 

ł DZIENNIK LODZKI m 118 (99.19) 

Na nie zmi~nicnych zasadach 
prowadzona będzie dodatkowa 
sprzedaż słodyczy óla dzieci, tzn. 
PO ćwierć kilograma wyrobów cze­
koladowych i ćwierć kilograma 
cukierków zwykłych. Słodycze te 
spTzedawane będą na odrebny 
odcinek karty „Ł-M" oznacŻony 
symbolem „Ł-M-1". Dodatkowo na 
odcinek „L-M-2" sprzedawane bę­
dzie po pół kilograma pieczywa 
cukierniczego. (Śk) 

KOMUNIK AT 
I Z uwagi 11a trudności w doko-

1 

naniu zakupów mięsa i jego prze­
tworów, decyzją sztabu żywno­
ściowego m. Łodzi VJażność sierp-
niowych kartek mi~snych prze­
dłużona i:ostała do 8 pażdzierni­
ka. 

Termin realizacji kart u.opa­
trzeniowych na mięso i jego prze­
twory z września został przedłu­
i:ony do dnia 24 pa.ździernika. Ten 
sam termin oboWil\ZUje przy reali­
zacji odcinków „~-!" i ,,R-Il" z 
miesiąca wrześnla. uprawniają­
cych do r.akupu tłussczów. 

Zagłębie 
na łódzkim 'lodzie 
Dziś, w pi.ą,tek, rc.z.e.l!)rana bę-dzle 

cl!ruga k.ole:)k.a mi..tmz<>W1Sklch me­
czów w bool«!i:ioiwei ekstr.aikJ.as!.e Na 
lodow>isku Pałacu Sport<>wee;o. Ll~S 
pode.tmle ubie.l(ł<>roczne:.:o mistrza 
Po.lskj, Eosn<>wiecki~ Zaitlęb!e. Spot. 
kanie roZ'Poczni" slę w bali przy 
ul. Worcella o lfOd„, 11. 

W tnall!IJ;l"<lcyj;nyim Sl>Olt.k.anLu 
l<>d·z'.a1nie =~Y'Ll s!A: w No-
wym Tal' gu z wicemistrzem 
PO'lsM Pod.nalem., p.ree,g;y. 
w.a'jac !:t. o wiale la<f>wJ.e'szeii<> 
przecl.Wlllll.l{a ml.eM hokeilici z.a,~łębl.a 
kt6rny WV)(.rsll n.a włiasnym lOd<>­
wd&ku z ogłabiony.m bra•klem 9 C%0-
ł.oiwv.ch zavrod•n!ków (o.dim.ówUI grv 
.na t.nali: !lll'otestu orzedw nie$Pl!ll· 
nienlu onzez Wład>:e kJ.U·bu !UUSiZilych 
!dl zd.a.ni-&m oOEltU:Lartów oocJau•oo­
byto.wyeh), :M!S.'Poloem byd.goc;:k :ich Bu. 
" w.am:vc'l1 5:1. 

Oboo'!< ~C'Zlll w ~. w d:rU(ltl.&j 
kol-!!Jre !(!!'.aja: Budowlani z Polonllł 
Bytom. Naprzód lan6w z Podha. 
Iem No.wy Tar1t, GKS Katowlce 
7. B:i.!14'onem ora'A C.racovia • GKS 
Tyehp. 

tKS gra na zabrzańskim 'st~dionie 

W dziew:iąteJ kolejce piłl<ai·sld e.1 
elu;traklasr. nlistn Polski 
Widzew, 1>0d.-Jmuje w nie 
dzielę (paczątek meczu. 

1t<>d?.. 151 jedenastkę uo1.nańs.kie1:0 
Lecha. :\'atomi&st LKS wy.fcżdża do 
Zabrza, gdzje w s&bote zmierzy sie 
z tamtejszym Górni'ki•m (J!'Odz. 16) 

Po raz n'cr-wszv w 1M'..e<n.nej ru.:1 
d®le w dr."Ut1,n!e obrońcy -n:.St!'ZOw 
ś'.-<iei?;o tytułu 1..abra•k>n'.e Zb~gn~ew.a 
B<>ńk.a. który Ulk.a.ra ny żólta· kart.ka 
mui...~ na.tIJJCt\~;ać przez trz~f li ~ow,,. 
kole-1ikl. Na sz,cz.ę§;c!e P<l'Z'.J.~ta1: za, 
w-Od.nicy (,; w:v1ą•1'k'em Rorr'.k-€<'(o\ 
C'ZU-ja s.\ę dobni!, oo 1.0.a s!e PI'!Le­
maOĄ'\,:iĆ 7.a tltUJte'°7i ą J!1:'Q O cl.W.Il 

mJJnikty. W tbb'eii:łym ~ez.o"l!e W'.rluw 
wy.g,r.ał na wlasn:vm shd!onle (3:0). 
<>d·not<>wu•ląc z kolei w Pozna-n!>u 
beo!br.amk()I\\~ !"e0\llta~ Warto b)• 
po•:t órzyć W}'Iiłk. poprawia lac tym 
samym nlez,byt ko.rzystny dl;i. .l!'o~no· 

darzy nied'tl•lnu:o meezn w Łod'll 
bllans · liiirowvch po,led:vnkt.w z oo­
znańskim us.polem. 

W 1.abrz.afl~k·im 9potka.ni11 Górnik 
- ŁKS. za faworyti uchod~a 11:0 
spoda.ne. kt6~y pny ewentulllnym 
9tracPJnlu punktów '01'7.ez DrO'll•adza. 
ca PO ósmej kole.lee dwó.11<e C".'O'l!oń 
t SląEL'< l('l'a iii na m•ia"T'.iachl. moi:a 
objać przodownictwo w tabeli. Pod 
<>ol.e-c-zn.I tMnera L. ,Tt'z·le~kte,~ 
w kltlkiu m~cO'.ach i~ennel r.u•m:l:v 
u.d.oMllOdlnili, te potJr.a 111, .ia:wie ezo. 

la taworyrz,c;wa•nym p.rzec~·"'in!Jt-0m 
i i.kute=:e u.b'egać Się o ko:zyst­
n:-: dla siebie w~'1111k, cz.ego dowo­
dz.; _POZY'Ci~ w t.a'bel!. Wiele będzi• 
La.ezalo on dysll<JQ:ycJI M. Dzlu,by. 

„..,, ~to zestarw!enle oo·r w sobovnlo.. 
n.-ect.z.1z1ne1 ko.1e.1ce s.rotk.ań o m!­
~traos.wo ekstraklasy: Widzew 
Lech _ Cn.!ectz!ela, gotl:z. 15), OórnJk 
- LKS (sobota, Roda. 16). Ruch -
s~ombierkl. Arka - Pogoń, Gwar. 
d1a - SJąsk, Mobor - Lei:la, Wisła 
- RaJtyk. Stal - Zaglębie. 

ANILANA • ŚLĄSK 
Po do.l>:-yim wystęo!e w inaugura­

cyjnej ko:Je:iee eC~st~a"'-la6y (zwyc;ę. 
slwo w 01el'Wszy.m meczu w K·ako. 
wie nad m1st.I'Zem Pols·ld - Hut.m. 
k!em.l. ;:i!.lkarze rE:ez-nl !ód'Zkoej An ~. 
La•n:v Podel'mą w so biotę i nlerl.z ei~ 
.,,,'1elo.krotnego m~st.rza Polski -
wrocła!W'Ski SJ a&k. 

SP<At.kalllia oct·będą si<: w h.ali pr,zy 
ul. N1 c!.am'..aonej. Począ~ek ..obotnie­
V:o mea u o J(-0<!2. I 8. a nied:zi e: ne 
110 oewantu o 1(-0dz. !l .30. 

W tel samej sali odbęri·ą ~!ę :-6w-
n:tti: d·wa mecz·e o milStr-z.cx.t.\VO 
IT ~g!. w którvm szczypiornjs,tk. 
Anlla.ny :>odeJma 'eo;p6! kOSl"a:'1'i­
skleg-0 AZS (w se>botę, god.z. 18.a3, 
w n1edzie!4, 11<><n. JO). 



i Dzi~ .Jutro i PoJ'lltrze ~Radio 
Illf<Qt'Dl.&cJa e uału1acll 
Informacja PK.S: 

Dworzec Centralny 
Dworzec Północny 

Informacja tł!lełoniczna 
Komenda Wojewódzka MO 

365-98 
UT-20 

H 

817-%2, 292-ZZ 
Po1otowle elepłownicze 253-11 
Pogotowie drogowe 

„Polmozbyt" 
Pogotowie ł!nergetyczn.i1 

Rl!Jon Łódt-Północ 33ł·31, 
Rejon ł.ódł-Połudnle 
ReJe>n Pabianice 

fft-32 
33ł-:18 
37-16 

Rejon Zgierz 
Rejon oświetleula ulic 

Pogotowie gazowe 
Pogotowie MO 
Pogotowie Ratunkowe 
.Pomoc drGgowa PZMnt, 

lł·3ł-42 
881-15 
393-35 

91 
19 

12-81-19, 706-!1 
Stsł Połarna H, 666-ll 

195-5.'1, 2S7-57 
TELEFON ZAUFANIA ~37·37 

czynny w 1011e. U-f rano 

'l'BA.TRY 

WIBLKll - Cods. li ,.Zorllc" 
38.9. - ~. lł „!'o:itanna. 
BaichC'l.ys&ra.ju'' 
1!7,9. - godz. li „Mart. S.tuM't" 

NOWY · - 217.ł. god%, 19 „Bu. 
imienne ~eło" 

.JARACZA - godz. 11 „Grena­
d•!er Kiró:l" (zamkn.) 
llU. - g~, 19,30 
AltLa.nltYk" 
•1.1. - JllOds. Jl „Xlraenolludkl, 
lk:Nsnoludkl", ~. :i..110 
, , Tr ana.A bi anty!k" 

TEATR T.15 - "°*· U• ,,Ml.o 
łość w Wenecji" 
lltl.9. - jak wył.eij 
71.ł, - cooim. 15 „Je~ kaba­
a:ie.tu 

POWSRC'llNY -
„Koról IV" 
19.t, - ..-. 19.ta 
ie dlaibłer:n" 

„ .• 
:n.t. - god.'L n „c:aroddej'', 
goda.. 19.11 „Sluga. dwóch pa.­
in:6w0 

MUZYCZ1'1-Y - 90dlł, lł ,C·Mtlł­
wa ZUUnna/• 
211.9. - lode. • „CYl(aMka lllL 
~ć" 
~7.9, - &oda. „ „Jl.~ l!!&ne­
brdd'Y'' 

ARLEK.U( - r.odz.. lT.• 
gnoi w ł.an'P&tach" 
96,11. - łOdL lł, 17.30 jialt w:ytej 
'31.9. - ~. ia, 11 jak wyt11j 

TUWIMA - •od::t. 18 „Tuwim, 
c-ayll apa·c.eir samotny w lm'aj 
wsponurle'łi'' 
ll&.11. jak~ 
~.9. - jak wyżej 

'MUZBA 

HISTORII ltUCRU a:g1'0J,UCYJ· 
NEGO (Gdańl!lka 1ll) - Soda. 
gods. 9-19 
26,9, - god~. w-i. 

ODDZIAŁ RADOGOSZCZ (Zgłu-
~. eka L47) g.00z, e-u I 

37.9. - jak wy-tej 

2& 1 :rt.o. - godz. 10-1• 
ARCHĘOLOGICZNE J ETNOORA• 

FICZNJ!l (pl. Wotnoścl lf) 
lOOdZ. liL-1118 
28 I '7 .9. - tpOdi., 10-11 

BIOLOGU EWOLUCYJNEJ Ul. 
(park Sienkiewicza) go&z; 
lt0-18; 
36.9. - nieczynne 
lll.9. - goM. 16-1' 

WŁOltllBNNlCTW.~ ('Ul. Pl.otrkOl'll'. 
&ka 28'4) ~z. ~17 
:!S 1 111.9, - god'z. 1~11 

HISTORII MIASTA ł.ODZI 
(Ogrod>0wa 15) - godz. 11-IS; 
25 1 37.t. - .1ek wYl!:ej 

SZTUl[J (WfęckO\Vl'kięgo H) -
gods. 11-18 
26 Jl. - 3a\t WY't-e3 
:17.e. - gooe:. i0-1e 

MIASTA ZGIERZA (Zgierz, ul.. 
Dąbrowsldego 211) - g<>dz. lł-18 
Z6.9. godz, W-43 
27.9. - godz. 16-14 

WYSTAWY 

SALON SZTUKI WSP0ŁCZMN1!:,J 
(Piot>::lkowska 86) !(O~. 11-16 
rysuinki A. Ml ~7..ki 
~ i 27.9. - jak wytej 

GALERIA SZTUKI 1Wó1cza'łl'llka 
3113ll') godz. ttt.~16, Wyst&wa gra­
flki 
26, 211.9. - ja\lt wy-tej 

OSRODEK PROPAGANDY SZTU­
KI (Pa'rk im. Sien,kiewi(!UI) -
godz. lJl-HI rreźba B. Clm>me-

fs0 i 2'7.9. - jak wyl.ej 

• • • 
zoo - codzlennle od &<>dz. I 

do 19 Ck<isa do &od2. 18) 
1-'IU.MIARNlA - codziennie od 

godz. 10 do 17 (oorl>cz ponie­
dzlabków). 

OGROD BOTANICZNY co. 
dziennie od godz. li dOl &mroku 

JUNA. 

Pabianice Armil Czerwo. 
neJ 7; K<>ruitantynów - Sad.1-
wa 111; Ozorków 111. Armil 
Czerw0111ej l'f; Głowno t.o. 
wieka 88; Aleksandrów - kot. 
ciuszki lO. 

DYtUllY SZPITALI 

ł 
~ 
ł 
i 
ł Chlruriia os6lna - Bałuty - lt 

Szpital lm, Pasteur.a (Wigu. ~ 
ry 19), codziennie S.<p!t.a. ł: 
lm. Barlickiego <Koocińsklego 221 ><. 
dla Przvchodnl re1onowel nr 7 ~ 
Szplt.al Lm Sklod<>wskieJ-Cur:e 7: 

STUDIO - „życie rodzinne" po!. (Z.~1P.!'Z, Pa-rzeczew•ka 3°l dla orzy. )<. 
od lat 15, godz. 15,36, „Jos~pll chodnl reJonowvch nr nr 1. 2, 2. ł 
A dre s" a-ng od !.ait 15 go'dz 3, Sz.oltał Im. MarchleW$.k1e;t<i .r. 

n ' w 30 • ' ' (Zg!erz. Dubois 17) Zl(ierz Oior. ;l 117.30, 19. ~ 
20 I :n.a. - jak wyżej ków. Alek•apdrów. Pan~czew )S 

1 Górna - Szpital lm Brudztn- ~ 
STYLOWY Panorama • na sktego tKOl!Yntemw Gdyn•kleh Sl); ~ 

Swlatowe;e - tylko dla kin Ploles!e _ S'Zlpitaa Im, Kopern~ka ł 
studyjnych „R<:>zllltlrnwle" (P.a.biimlelc,a 62') Sródmte:lcle ~ 
kub.ańslki od Lat lB &odz. 11• Blegańskle!llO (Kn1a.z1ewieza 115). ~ 
17.15. Najelek.aws_?:e debiuty re- Widzew - ~pltal Im. Sonenl>erga 3' 
:tyser!f.c!e - Witold Lenczyń. (Pieniny ZO), ~ 
akl - „żywot Mateu!r.7..a" pol. Chi rur"!a u.razowa - SznltaI lm. ł 
od IM 15, godz. lłl 30 J-omsehera (Ml.liorn.awa 14) ~ 
28.1. - Panorama Kina Swlato- Neurochl.rur11:1.s1 87:>'.t.al l.m ~ 
wego - „vera Amgi" węg, od Kopernika (Pab~nnteka 82) ><. 
la.t l~, god%. 15.30, i 7.3IO; „Na,1- Larvmi;otoi;:ta Szpital tm )$> 
cleka.Wl!IZe clebiu.ty '.re!yserricki~ Ptrog-:>wa (Wó'.:czańsk.a 195). i 
Wojciech ~luczewslu .• z:nory OkulhtirkA S>-oltal 1m. ~ 
p:ol. Od Lat Ul foad'll. UUO :onschera (Ml!ionowa 14). » 
27.9. - lak w-yżej Cb!rurgla i l.arvngologl1 4-::le. J 

DKM - „A!ltc}a Pod airsen&lem" e!~ _ tnltytut Peddatrll CS!>or· :J.. 
POI. Sodz. 1&, li, :Ml na 16/90) .:f 
tlll.ł. - :lak Wj'2ej Chtrurf;l• QICZ~°"'"O--tWUIOWI ł 
:n.e. - „Ba!l'Wy warlnd" tto1. - Szpital 1m. Bar"J.eklego (Koo. b 
gods. 111. Mlstnowa kłna - elMłte«o Ul ~ 
Tony Rl.cbairdson, łQdrZ. 1ł, 11 TdteYkol~ tn.!rt"M Me- ł 

OKA - „K~ a:reny" b.o. radz. d,,CYTIY Pracy (Teresy il) 
god.a. ~.ao, „Sza~" od Jat 11, WeneT10logla P:-tye~·n!• 
.a.ng, goc:1z, 11.30, 11, 11, l'l, l8 Demtatologlcma (Za1k11tna łłl 
~.». - j.alt w~ej - cah1 dobę, oi>r6ca nledlliel ł 
111.t. - „Kiról aren;r'' i:od& I łwi11t $ 
1.3.SO, ,,Szantai" godll. a, 1'1, ~ 

{a;:JlNIA. - Kino non.Mop - ocl a IX, h. ł 
&Oldz, ». „ 'fui&lruia.:11e1nc- Ex· J~ 
pr-" ._,liA od. lirt li ! 
:W,11, - JS~ Wy$4tj W I°"• od I do '1 'Df41CU. <I ""-.,., „. _ „ ·~- non-'*~ Qd -·. &'Pteki: Nic\arnlana 111, Piotr- ~„„ „,_ ~.... ~-„ - kowska ~. 01.lmpll"1!<a 'fa. 
lJI). „Bil&IWUI'~ parwame" U'ii-A Ch~ o«Mna - Batuty - )5. 
od lat lW Szpital im. Błegal\Rl&go (Knl~z!e. ~ 

HAI.h.A - ~ F~anlk.~" wicza l~); codziennie Szpital ł 
USA od •4' li:>, i.<>Cla. ll:io 111• tm Bat"ltekle«G (K<>oc:n..~lclff;G ni ~ 
l&. dla DrzYChOd'llA re1on<l'\ ~! n.r 1: ł).<. 
~,- ~·. : ~.,.~„.,.! ,,--•~. Tall" Stpttal tm. Sll:!ooow*'.e1·Curle ' • „ ......,_... -.--.- !Zglers, Pa!'Zęe7ew•\ta 311) dl• przy. ~ 
&<>da, l~ Qlll.Lej ;iaui; wyaeJ . chodnł ~lOncwveh nr nr 1. t. ł 1. 

Mt.ODA UW.IW.mA - „Ta~- s: Szpital !m Marchl~leitn ~ 
a(ll" U<&A od la.t li, gociz. Ul. (Z!tle.rz. nubnt' 17'1: 'l;!!if!>rt Oz<>, » 
lli.JU, W, „Nieme kino" U-SA od k6w, All!>l!:Mnd•ów Pa"7e~2f'W '5? 
.ba·t .u;, &Odill. Ja~, lł,:MI Górna - Szplt:<l Im. J'on~he- ~ 
2u. - ~Kiról„w'~ i plama :. (Ul. Mlr,110n>01Wa lł), Po!.e. ł,;;-
wieczorna" - czes. o.o. &OCIZ· wl.- - szoltal łm Knn!!-rnllca CPli· 
ltl 30, llł.::i.l 'f.aik.&owkarz" Ui:IA bl.anleka 62\ !ilrócłmi!!<lcle - Sznl- ~ 
oci l&t 1'1,' g~ W. 16.~ .I.i tal !m. 'Puteura IWll!urv 19): WI. ~ 
217.g, - Bajlti „I..Welt i.unait)'llt" dzew - S:!olta~ l."n. Sonenbero c 
&'O'd"- 10, u, ,,K.1ólewią i Mr-yia- (Pienin\' 30). ~ 
uta wi-0mol'na" S<>az. ll2., ,,ra:11;.. ~ 
SOW'karz" godz. lił, l6.30, JJł °i. 

MUZA - „<trzysQ-O'Y AJ.i Baby 1 8 8 e ~ 
40 r<>Tbójników'' radz,..l.nd, ocl ł 
J.a.t :u:i, ~ .ldł, ~Noce 1 dnie" ~ 
<.>Z. LI pol. od i.a.t Jrll, l!Odz, J.i.:.O Chtru.r1la U·~nowa - Szpital im. ).!. 
26~. - j.ak wy:żej So.nenber,ga CP'iein.liny 30). ~ 
:l'l.11. - liajki „ZJ.ota r)'lbikia" - Neuroch\,fur"U; - Szpital Im. :» 
gom 114.:ilO, „PrzzYSodY Alll Ba- 'Bal"llckleir;o (Kooc!ń&kleir:o 2.2) i· 
by i 40 r021bó,ini.&Ow" go:i~. T..aryngolOl!la - Szpital bm. :?? 
lfi.30, ,,Ziemi.a' obiecana" poi. Ba•ltc1deir;o CKot>Clń~klel!o 2~) ł 
od 1a>t 16, godz. lll Okull.ty'.n - Szpital Im Bar- b 

1 MAJA - „Jenny 1 Toby włród Uckleico (K<>!)clńs!rlego l'l) ~ 
d·zilÓoeb zwierząt" trSĄ b.o, Ch''"1Jrl!I• I h1•vrt<?nloe ' • <1z·e ł 
&od:z. 11, L7, „CloGy" pol, oc1 elt:ea - &zotbl \m K<>rcnka ~ 
lJOt li, goca, 19. (A rm 11 Oze'l'Wonej 111) .r. 
2&.Y, - ia.it wytej Chi.ni rsi:la irzezekowo. twarzowa ~ 

B ·ki "' ' •• A"' - Szpital 1111. Bar11ckłeir:<> (Kop '.,i.i; zi.s. - au „ •• a „opa...... c!ft.~kt-o !h\ ~ 
ben.gal:skiego tygrysa - g~. T<)lr•°Yiutlogła lMt:vtut Me. ~ 
14, dalej :l<t" wytej tlvcvnv p111cy (Teresy Il ~ 

POKOJ - „Bufta.!o Bił! l lnclia· Wt'nerol<>!rll J'"'lVC""d'll'11 ~ 
nie" US.A od .12 l.a·t, goW:, li.:.<!, Oe!"tnatolól(IC?na rZakatna „, j, 
„Nle m.a róży ~ ognia" po.1.: cała d-obę, opr.ócz n!t!dz.Jj!l ł} oo !et li g,<>M.. l'I ~. 19.M .r. 
:llll.&. - dUnku ostatni Moh.L.. łwląt .>~ 
kainin" rum. b.o. godll<, l~ - $~ 
dalej jak wyżej n. IX. br, ~ 
M.9. - Ba;l*i „Re'kslo µr:rieW'O- ~ 
dnik" godz. l4.W, dalej jak Od godz. a d.o ~ - pracują ~ 
25,9. tgaj r. aptek!: Mickiewicza io, Dąb·row- ~ 

ROl\lA - „Saitmn 3" - ang. od lk!ego 89„ I..iu.toml.el'lika 146 c.. 
1a;t 10, a.c><U. Ul, 1:us, 16, 17.111, Chlrurglll ogotoa - Batuty ~ 
19.:lO SzpltaJ im. Pa.a.t•IMa (Wł· ~ 
2&.9. - „Pies, klt6ry ap~ewał" gury 19); codzlen.-ile Szpltat ~ 
rum. b.o. god·z. lO, ie, „sa~llil'n un. Barlio!dego IKt>J>CiM!tle&o UJ '§. 
3" god-z. l:l, 17.lli, 18.80 dla pl'%ycbod.nJ reJonoweJ M 7 ~ 
211,9. - Baóki „Reksio I jam. Sii.pltaj im Sk!<>dowsitleJ·Cur!e 1: 
nlik" &Otdz. ro, l\L, „Pieg, który (Zgierz. Parz~ew•· ' 351 dla orzy. ;f, 
śpiew.ał" godz. 12.15, •• Sa.twr:n. 8" cbodni rejonowych nr n·r 1, I. 3 ~ 
g~ 16, lfl.15, 19,W 5; Sr.pLtal Im March!ew~kiego ł 

STOKI - „Jeśli ser<:e !T41&Z bt. (Zgter-i, Dubois l7) Zit!erz Om•- ~ 
jące" Pol. b.o. godz. 1'6, „Alicjo ków, Alek,and~6w, Parzę1:zew ~ 
ucieka po' raz ostatni" f·r. od Górna - Szpital J.m. Brudzll'l- ~ 
lat lil , gacl!Z. lB Sklego (Kos. G<lyńsklch 61), Pole- ~ 
26.9. - Jak wyżeJ ste - S7.pitaa im. Pastewra (Wi- ~ 
:n.9. - Bajki „Wojtuś - Ba· ~ury 19) śródmieście - Szpital ~~ 
cu.~·· godz. 15, dailiej laik wyżej Im Biegańskiego· (Kiniaziewlcza ~~ 

SWIT - „Siedmiogroctzlarue na 1r.s). wiaww - Sz.p':tal lm. So.- }. 
Dzikim Zachodzie" .-um, od la~ nenber&a (Pieninv 31'.l). ).< 
lJ2, goa.z. hł,ł5, 111, 18.:t.5 ~ 
26.9. - Bajki „Zim-owy ogiród" • • • ;,c 
godz, 13.ł5, „Sled!niogrodcianle ~ 
na Dz1dtlm Za.chodzie" &iadz. Chirurgia urazowa - Szpital tm. .r. 
1.14.45, li7, 19.15 RadUńsidego (D<rewnowSka 15) s? 
27.9. - iak w)l'tej Neurochlrwrgta - StptiaJ. L-n. ;;,t 

TATRY - „Co..-na" USA od I-at Kopeml.ka (Palbianicka &i) 'f 

PIĄTEK. Z5 W.RZIESN1& 
PROGRAM l 

BAil Ekspresem Pf1Z.~Z &w1a1. S,{15 
Jesienny stan.dard - „Wien;t>o. ~­
pła•az n.a.d·' mną" 8.30 Za;>0w.aca s.ę 
o-stra z:Jr..a - &po0t.kan.le z K. Dzte. 
Wla•nowsklm. 8.4> M~kroiredtaa G 
Mousta•ki. 9.00 Dn.1 wiaicrzą-cej &tollcy 
- Kmn~ka Pow:st.!l•nJa Wa=a1Wskle; 

u~ z Jol.u 'ik l xx w:'63u. 9.3ó 
Białe noce" - wlers:ze poetlw1 to. 
te~h. 111.00 eo ~to lu.b•:. i,o :o 
E.k.sli>resem pvzez śwl!.ait. !O.ao. ~;"·· 
masz pły.t. 11.00 „Tyl.ko g<>d:i:llllę -
a·ud. R. Koiw·a.lskte-go. 12.00, Ek5'P~~ 
sem prnea l;wiait. 12.G:s N.ech ~!il. 
muz,yka. 13.00 Powtórka z rorDr~l. 
t3.~ „Pry.waitne 1y<cle duo11a drue.­
iów" - od.c l)OW. 14.00 Szkoly 
~nstrU>me-n.taane trancll&kll-ego bair-ok'll 
- viola da ga.mba. 15.00 Elts.)lr~ero 
przez ś.wialt. 15.05 G1ta-ra, kai;.ta~1etv 
\ pioseri.ka. 15.30 Koncerit bez b~etu. 
10 oo Po.słuchać wa l"tó„. 13..115 M.u.zy · 
kobral!l!e. !6.40 Fotoplastykon - łU!l­
rl:a w ki1monłe - a•ud. A. Fuksie. 
wi<!z. 17.00 Ek.sp1"eS6m. JJl'ZeZ świat. 
17.0o 3 m\.n.u•tY <il& kterow>eów. 17.10 
w tooo,c_tl Tr6J'kl. 18.10 Polltyika dla 
W'SIZY.;;bkl-ch. 18.2'j cza.s relaksu. 19.~a 
Code'.e.nd.ne oow:eść w w:v<lani:iu 
dźWl('lkOIW'Ym - K. Czapek: ,,lJllJw;i. 
z-la tai;zau.row". 19.30 Eki11>re<i;em 
pr12ez świat. Hl.35 Solo na fJ.e.t.n.: 
Pa-n.:i. gra G Zam!!·r. 19.40 Dn.i wal­
cz.acel stoli-cy - KrOJil!'.lk<i Pov.'l>ta­
nla Warsz.a,w1slkte"('O. 19.S3 Mu.zyC1Lne 
lm.)JJI'es}e. 20.00 lntel'r.adio. 2-0.40 . Ka 
ta•!Oillj nagrań - Ricball'd Wrr.Jtht. 
21.20 Orfa.nda G.tbbon.sa ty.:le i twór­
c:IXJŚć. 22.i\3 Faklty d·n'..a. 22.0'3 Gv,,~ 
da s!edm!u w ieczorów Elect · . .c 
L'!!iht OrehC',shra. 22.13 TMy kw.a­
di;ainse lazzu, 23.00 „'&la;e noce" -
tvierme ooetó.w l<>tevr..:it\·c-b. 23.05 Jam 
~w Trójce. 18, god!z. 114.45, l'i, 111.1.S Lairyngo.logla - Szpit:i.i 5c. 

26.9. - Bajki „Wesele kruka" Pirogowa (Wólczań&k~ 9'5) ~' PROGRA·!lł IV 
DAł.'ł'YK - „Człowiek z telaza" gooz. 16, 15, „Coima" iodz. 17, Oku1lst;'1ka - Szpital im. J<Jl".. ~ 

5 
. 

I • l" -~· 10, •• l" 1111"' scheni (Milionowa Hl ~ 9 O.O W!.ad. 9.05 Flor.an& w t•J<J1u lp9o;l. od a. „. g.....u. ..., .., • " I ~ Gam· a (~•-,_·~). JO.OO .,Fait<łl,\&'ta" a'l.9. - Bajki „Wesele k-rUlka" ChirJllrg.ia i laryngologia dz e- -:. ~= ~ 
26 1 27.9, - ja!k wy.żej go.dz. 10, !Il, „Coma" godz, U, cięca - Instytut Pediatrii (Spor. _j tl-OIW~a Michała Lel'mont<clfw.a. 10.20 Z N - 16 30 119 ""'150) )c Wszystkie soo,a<ty na !.ollte<p:.an IWANO\VO - ,,' ainda.rm w o- 1

4
.11.1, • • na "" • ~ 

1 
~'··-y>~a BeethOve,na (ste.;-eo) wym J<Yrku" fr, b.o . god!z. 15, ENEROE'.rYK - „CóM& króa Chlruri;la l!rllC!2:<:;kowo'-twarzowa .>'.:$' :-0 . •,.,""'u"~. ~P~ur··" Son.a.ta t-riotwa ' ·7 r< o r bek "ód-'-'ego $ro- "~·~bm"-" czes b.o. ""'dz. - Szpltad Im. Ba!rllc.!dego <Ko_p- • .,., ... ..,... f 

» • "• 
0 

o ~ "'" „.~~ """' „- · '4 "'..m.oll (~eo). 1~.00 Wlad. l·LOli \ l· dowlska Ftimowego ,.RornaJJll 16.30, ,,Jesienna sonaita" rzwe<iz. clński~o ll2l ~ ;trz<l'Wie Pilllk·nego sło~ _ „Pa:n 
Teresy Hennert" od la.t 15 pol. od Lat 15, goch. IS Toks)llkologla - Instyitut Meny. .,, TadeuSIZ" _ tragim. po.emJt<!.u A, 
godz. Ul.OO ~.9. - Bajki C1own Ferdy- cy.ny Pracy (.Te.Tesy 8). . -?~ ,K,_,_

1 
.. ~„,~~. U.2:5 Muv,.,..,.!le no-

zu.9. _ ja.k w:1-~ej „ nand wśród dz.leci 1 2'Wierząt" Wenemlogia - Pl:'zych-0d111a "( :;~ ~";.~<l.~-a.n!J. __ &~~~~(stereo). 211 .9. _ Ba·:)ki .,Lodowa pant ~z. 15,30, „Córka kr{>la Dermatolog!=n.a (Zaehod·nia 4-4) ~ !Z.OS w;ad. (ł.). tZ.OI „Kino" _ a.ud. 
gocLz. 10, u. I?orobek t.ódzkiego WISIZechmórz" a;odz. t6.30, „Je- czynna całą dobę oprócz nte- ~ Wojsława R.odacklego _ Cl->: 12.23 
Srodowiska FiL'llOwe~ - „Po- sienna sonata" godz. 1.3 dzl.el 1 łwląt. 5~ Chwila muz,-kl (Ł). 

12
.25 Recital wo 

grzeb świerszcza" od lat l'2 po!. 27.9. - Jafi< wYżej .>< '<a n" Te:ćSy Berga•Il2Y (stereo). 13.00 
god:z. Ul.16, „żandarm W No- PIONIER - „BJ.twa o Kozi WO.JEWODZJtA STACJA .>< w :aif. 13.05 z malowa<Ilel s:krzyru 
wym Jorku" ~r. b.o. fl.Od2. 16, Dwór" pel. b.o. godz. 15• „Re- POGOTOWIA RATUNKOWEGO ~< (stereo). 13.stl Do drlś b!i.scy - S.t,e. 
17.15, 19.3-0 W<'Jlwer „Python 357" !!r. od lat ~ ran sta<:Z:Vńśkó . lł.21l Kon.cert mi.:zy. 

POLONIA "- „Czło!wiś z !elaza" 16. godz. 1'7, 19.30 Łódt, ul. Sienk!ewtcz.a 137, >c \<"i o~rowei (9te'l'OO). 15.oo s t u-dlo 
po!. O'd lat 12, go.cl.Z, 10, 1(1, 16, 20·.9, - „K1tól Maciuś I" pol. tel 99 _,c Ga:na w Stereo ('ttere-o). 16.00 W!.a~ 1
g b,o. godz. 16, „Cena str adm" ~ . 6 05 ArLtologl<a POez-.ii llldO<We<l (-51~ 

:i.;; I ~7.9 . - ja.k wy-tej USA od La.t 16, godz. t7, iS OG0LNOł.0DZKl $~ reo) . Hl.W MU.'Zy<ka Dymlitra Sizoota. PRZEDW!OSNJJ~ Pożegnanie 217.!J. - Bajki •. Wycle'C'l.\';a" gOOiz. PUN'KT INFORMACYJNY )' :to.W""cza w 75 1r.o.ozn!~ę u.roclrZ.:1!'1 kom. 
z tytułem „flic sto•y" fr . od godz. H, dadej Jak wyże.! ~ t>OZY·k>ra (.,,t.~reo) 11.co A-ktualnośe! 
lal 10 J~d2. ro, 19.30. „D.roga REKORD - „Plrzec1w Kingo.wt" dotyczący pracy plac6'wc.k słut. i dnia (Ł). 17.!0 Recital z areblwa1. 
!fuklelet6w" rum. od Lat 16, jug. b.o. go'dz. !G,:ill, 'Wyrrok by zd rowla, c:zyn·ny całą do be :)( neJ taśmy - Zbigniew SzyntOrt1>wlea 
g-od"t. 12.JS, 14.30, 17 śmier<!i"' pol. od lirt 111, godz. Wtl wszvstk;e dni tygodn la .Jl (Ł). 17.35 z nowości wydaw11!czvth 
26.9. - Kraina wiec2.0ej :nlodo- l'I, 18 tel. Sia-19. ~ _ aud. (ł.), u.ss Koncert z „No-
ści" rum. b.o godz. M, 13. 26.9. - jak wyłej ~ woścl Sin

11
u 1981'' (Łl. 18.20 

„Droga szkieletów" godz, 15, 27.9. - Bajki „Korziołelk" god'L.. UłflllffllflfllllJllillUllllllJfm ~ , „Spotka.'!l.ie z h.ist.orla" - a~d. Korzy. 
Potegn.a,nie z tytułem „Flic sio- 14.30, dailej ja.k wY'ź,e•j 51- s

1
.t<-1fa Turowsk1e;:;o (Ł). U.!5 Utwo. 

ry" godz, 17.111, 19.30 ~ <l' Jac·~;;a Malinewsklel(o (ł.). 18.411 
2'7.9. - Bajki „Reksi? UFO" SOJUSZ - „GUr1-a czy ła~Rk" J5. :.1uzy>0zne pro.wokacje :M.a.r.ka Gan. 
godz. L0.30, u 30. ,_Droga SZk!e. tr. od lat 11, godz. :lf ~ teckie.~ (ste~). 19.10 Wyib'" na al:<io-
letów" godz. 12.30, i5, „~·uc Zł!.9. - Ba·jki „Pl.es w cyrJc.'U" ~ ""Y cz:vtai<i uaubione l<s! ażkl - „s.;,... 
&~ry" god'Z. 1'7.16, J9 .30 god(l. 115.15, „Glina C'LY łajdak" ;,. 'a r'.&" - fra;(m, t»w. S. Leima. 19.20 
27 9 - j.ak wyżej godz. lfl )' C!Mtd!o A.rrou IO!'R L~~.>:ts (ste:-eo). WŁOKNIARZ - „ Ciemne !lbńce'' 217,9. - lak wytej { ~o.oo XXV W!lrszaiwslk.a Jesień 
czes od lat 15 godz. Ul, 12.115, POLESIE - „Przygody All Ba· i ~r-ani&-ntgja z Sa!l K<>nce.rtowe.l 'P'!t-
t ~ . ;;o. 17, 19.30 by i 41l rozbój.ntków" radz.-ind. ~ 'larmoat'ld N:;,rodow~I w W.!!r~a"vte 
26 i 27.9. - ja~ wy-tej od la•t ~. godZ, 1:6.3.0, „Celł.a "i lsteireo).' a!.13 Dysl!;1US:.a 11.Jt.el-aick.a. 

WOLNOSC: - „żandarm w No- strachu" USA od lat ll8 godz. js '!11.a.s c. d. tra.n..,;n!.3>ii (..tereo). ~.;s 
wym Joriku" fT, b.o. godz. Ili, 19. ~ W!.:.tid. ~.2\l ChM>·\19 mU1Z:1-1k1. U.23 

e; 15 7 16 9 30 26.9. - '8lk wyitej ·~ IJ.zieje · teai!Jr'u OtP~rowe,go (&tr>reo). 
lll,l ' ' I . ' 

1 
' 27.9, - Bajki „O klrólru Popie- )"- 2-3.M C. Arrau ~!'la Schu.m~mn.a (Me-za i :in .9, ~ jak wyt~j a ~ reo). 2*.30 żyell.-e d!la śmte.chu -WISŁA - „Czule miejsca" J>Ol. Ilu" gold.2. l'ł, „Przygody A .. N · -·a •··• n~ 

1 00
..,,_ M nie<.' nie _„ ia• 13 """'z 10 !l'I. 1• 15 Baby I łO rozbójników" godz. ~- ,..,,~, ~- "''~ .1 

"" ~ ' "~ ' ' · "" ' u, „Cena strachb" god'z. 17.:JO, ł. !nan1y nl.c" - avd . :t. Gór•a.,\Ekle,ito ~:·
1

~· i::.0 
_ laik wyj;ej 19.ll.I ).~ 24.00 w:ecwm.a seremada. O.SS Wi..ad. 

ZACHĘTA - „żandarm na eme- 9; ... „ 
rvturze' ' fr. od lat lll'. godz: . APTEJO · ~ SO'BOTA !li WR7,Jl:,.,J!l.'IA th, 'ft, 
- ?i PR.OGRAllł t 11(), 12.lli, 1-S, 17.15, 19.00 ~ 

:ia ~ 27.9. - lak wytej Piotrkowska Wt, Dąbrow"·kle• .,. 

ł;ĄAA'AA,~~W..~L~~':AA/.~~~~~~~~~~~~AA:C;:;\'11;~~~ e.mi !!ygnał~ dinl11. !I.Ot C7.te:;r po­
IY «>ku. U'.M Kon6ronta-cje - l\Ud. 

Anny Reuna!ll.Bk. ]Il.an Pr:r.egląd 
prasy pol1tyc-mo..iip0lec:iznej, l!Lł@ 'I'u 
ra.ctlo lcieruwcow. 11M1a Z k.r~·ju i 
ze ' świa.ta. W.J.S G.ra·j gr.ruc~·ku. 12.46 
RoLnkzy k.woorans, 13.GU KQilnuruka<t 
energeityc:iitI:!'. · W.OO Rybacka Pf'oi>no­
za po~ody. 113.05 studio Gama. 14.00 
W1atlomości. 116.05 Teatr PR: „Jan 
Kazin'liel'z na Łowach" - słuch. W!i 
komedii Koru;tantego Ma.jeranowskie­
go, L5 OO Wlaid. IS.Of> „Sup!!!łek" aud. 
H. Bleiawsidej. 15.30 Studio Rela.ks. 
l;i.35 Co jest g.iiane? - muzyczna nie­
spod•zia.nka. 16.l>a Pii:ć minut o kul­
tunze. lti.00 Muzyka I ak111<1moścl. 
10.M Au·tor teksbu o sobie - Jerzy 
Dąl>rows1.:1. 17.03 Wiad, 1 vntonnacje 
s1>ortowe. ł'l.10 Radiowe spotkania. 
117 .:>il Raó.io.kuder. 19.00 Dzienni:k wie­
czorny, 119.25 M-u-zyka. 111.33 ,,We~oły 
autobus" n.r 200 (L), 2-0.30 Popuhrne 
nag,ra.nla wybitmych wokalistów. ~l.00 
Wiad. 2!1.()5 żołnier$ti k0<nce-rt 1y­
czei'l. :llt .• &; Przy muzyce o Sl>O'rcie. 
21.58 Komunika.ty T<>ta.llzait01r·a .:;.por­
towe190, 22.00 z kiraju i ze świata. 
m.rn Tu ra<lio kierowców. ~'2.213 M:u­
~y('!:n. :'ll.~ Halo Berlin, halo War­
s:.::a.\v·a. 

PROGRAM li 

8.30 · Wi11d, 8.:l.5 Chwi:..a muzyki. 8.40 
Stuciio Młodych. g_(i3 S:uiroh wspi>l· 
ci;e-sna. 9.?;; ł'. Llsvt - Foe·nzt sym· 
toniczny nr 9 - łi·u,ngaria. 9 5ll :Mcito­
spra.wy. !il.OO Co się Wam w t~J Ml­
dycji najbarr.'lzie1 podoba? 10.33 „z 
Pa1ryta clo Krak.o.wa cxyll ~ycie w 
cza·sie J'·>'ma Brzęk-Oo'\VŁklego. 11:ałl 
Wi&-d. 11,35 Co stychać w świecie. 
ll.40 Zespól reglonaC.on.y „Gronie" z 
żywca. 112.05 T.a,ń~ r; ooer 1 bnłe-­
tów. 12.26 Mój oom, moje osiedle. 
1.2,45 $,plewający alttOU'ZY. 13.lta Zga­
dinij, sprawdź, oopc.-wied·z. 13.:iiO Wl.ad. 
i-s.t~ z~ , wsi l o w.>1. 1:u11 :ipouca • 
ni.a z fo'.Jk'Lolrem. lł,10 Reda.k.cy Jne 
forum. M.30 Prz.ec<rój m.m~yczny ty­
godnia. IS.IO .,Cz:ata" - mag. woj­
sk.owy Studia Mlody.ch. l~.30 Wi.ad. 
lló.35 Popołudnie dzlewczą.t i ~hłop­
ców. 18.1'3 z archLwum J.azzu. lG.215 
Dwudziestka ambitnych. Jr7Jl0 O 
zdTowle człowieka. lli.:i:O W ier.•ze 
śpiewane - Wl.atlylił~ BronieNS!U. 
lil.30 Szemsze spojrzenie. 1'1,50 Teatr 
muzyczny w kN1jU i na &wiecie, 
18.30 w1„ld. 18.~ .Publlcyfltyka mię. 
<iZ)l'n&'l'Odowa. l~.ł3 Minlatur7 muzy. 
~ 1!9,00 „Ma-tyliła1towie" - odc, 
W09 pow. radiowej. 19.:10 Szkice o 
mu;r.y-ce p0ls.klej XX wietkr.i. W.OO 
Muzyl02-ne airch~wum AA. 20.SO Le..>c­
cja jęz. hlszpa1'1.s!dego.. ~.46 Lekcja 
jęz. angie1sldego, :/Al.OO Wll<li;; Cono­
ver przeci'SUJ..wia. 211.~ W1adomo.t:I 
I infor:nacje SpQ;rto·we. 2'1,40 Wert;je 
i kontrowersje, ~.OO Radiovarie•.e. 
:!kl.05 <>peretka, ~.j twórcy i wy>ko­
nawcy, ~3.30 Wiad. 23.03 Muzyczny 
k<t.c'lk wsipommien. 

PROGRAM Ul 

6-Sn T1<Uęclzy snem a dnie-:n'. a.oo 
Ekl<preseim prnez ~wla.t. 8,00 Wari~­
cje na tema.t„. 9.00 Dni Wabc.7-4Cej 
stolicy - Kronika Powstao.la W air­
sz-.a,WJS.kl.ego. 9.10 sześć ma-łych ' fuig 
organowych H.aendla g.ra E. Power­
Big.gs, 9.30 „Blałe noce" - wiersze 
poetów łotm\"s~ch. 9,35 ~na.ta E-'l·u.r 
na skrzypce i fortepiain. l~.oo M:i-tu­
rzyścl 81 - aud. W. Legowicza. 
IG.3-0 Ekspresem Pt'zez świat, 10.:>5 Co 
kto 1ubl. 11.00 Codziennie po"wieść 
w wydaniu d:ówiękowym - K. C·la-
pek: „Iniwa1z.ja j.a"~zczurów". 11.ao 
Dav-e B ~,u,))eCJk a.korn.p.a;niu~ J. 
Rusi1ingowi. 12.00 Ekspresem przez 
świat. 1.2.CIO W tonacji T.ró)ltl. 1.3.00 
Powtórka z rozrywki. 13.50 „Prywa·t• 
ne życie ducha d-ziejów" - ocie. po.w, 
H.00 s..koly ioot~~ntalne fra.pout;­
kiego b<cl'bk'U - slćrZY[)Cł, 1~ •. 00. EJt.11-
pre&em przez ~wiat. 15.U5 Słuchaj ra­
zem z nami. M.00 Rozrywka rta •rrój­
kę. 117.00 Ekspresem pnez śwla.t.17.05 
3 :ninuty dla kLerowców. 17.16 SŁu. 
chaj razem z nami. i9.ó0 I<l'ub 
Światowid, !ll.20 B0'3sa novy na 
dwie gita.ry. 19.30 Eksp.re~e;m p;.zez 
świ.ait. W.oo Salo na fl~tnl Pana gra 
G. zamilr. 19.4-0 Dni wale~cej sto­
lky - Kronika Powstimia Warozaw­
sltiego. 19.55 Mu·ZYC7llle !mi>resje. 
20.00 Baw się r.azem z nami. 22.00 
Fa·kty ónia. 22.08 Gwia~da siedmiu 
wiee2>0rów - E1ectric Light Orche­
stra. 2!:!.1'5 Teaitrzyk Zielone Oko -
,,M<>.rderstwo przy P..:ml< Lane'• -
słuch. wg opow. Airtu~a Cona111 
Doyle'a. ~l.4.5 Dawnych w-.pom·nień 
ozar. 23,00 Wiersze zape<l'Illlll<l'!lych 
poetów Oświecenia. 28.05 f'lttchaj ra. 
zem z nami. 

PROGRAM IV 

9.04 Wiad. 9..00 PolNinn.a sere.-iada 
- cz n (me.r·eo). 8.36 .Pod bil/tutą 
Karla' łlohma (stereo). la.oo Wiad. 
ll!.O;; Poezja i mmyka - wle=ze 
Andre S:-etona. 1U..3'l5 Legenda o 
Jiml Henddxie (stereo). 12.0~ Wiad, 
(L). ta.es „Nowa !Zllllia zakładów w 
Głownie" - aud. Henryka Smolagi, 
(L), 12.21 Chwila muzyki. 1Ł). 12.25 
Najciekaw~e interpretll.cje oolone­
zów rva Konkursie ChopinOW1Skim w 
liS80 r. (stereo>). 13.00 Wiad. !3.05 Mu· 
:.:rczne nowości ra.ctlofonii - &raty. 
Sława (steireo) . l~.50 l'rz.e.:ia str,ma 
medalu - magazyn n:llll'Y'\\"k:owy w 
opr. K, .TerZY'kOWSkiej i M. Kamlń­
!li:Jlej. W.20 Klasy>cy muzyiki XX wle­
t>.u - &Olko.fi ew · (stereo). ló.00 Stiu­
dio· Ga.ma. w Stereo (s~·nw). 16 OO 
Wiad t6.0ll Klwb Młodych Miłośni­
ków 

0

Muz„1ld (stereo). 17.00 .Tal< mi· 
nął tydzień {ł.). 17 .~ Recenzja ·lite· 
racka. 17,25 Te&t kontrolny, (ł.), 17.28 
Stereo•rewia w opr, nony Grze~lak. 
(Ł). 11.2~ „Zakocllanl w folklorze" 
- aud. Zbigniewa Korzenbwskiego 
(lJ,. l§!.45 Prezentacje - „Z tań­
cem p :clez wlelci" (&te-reo). Ul.30 Gieł­
da płYt (stereo). 20.W WY'bitni alt.to­
ny czytają ulubione ksią!kl - „SO'. 
larl.s " - fragm, pow. s. Lema. ~.30 
Sła:wne d zieła, sławni w)'li<Onawcy 
(stereo). z1.m xxv 'W·arsza.wska Je. 
siei\ (stereo) . :12.00 Wiad. :ZC.05 Stu­
dio St;;reo zapram:a (stereo). 23.20 
Bi-eeiada ·- a.ud. M, Baj er. ~.oo Stu­
dio Ste~eo za.prasza (~tere.o). 

NIEDZIELA. - 2T WRZESNIA 
J"ROGRAM l 

!.Oł \'liad. 6.05 Kle=asz pod Ko­
g~t;.iem, 7.00 Wiad. 7.05 .!!"a.la &1, 
7.W Co niedziela fPra k>a,pela.. 7.30 
M-oo;kwa z melodią i piosen~ą. 8,00 
Wh1d. or~z 7 dni w kr&ju i na ś.wie­
cle. 8.~ „Se;!<>!l trwa'' - ś;ll~Wa 
Halln.a 1''1·ąo!wwlak, 8.2:3 Różne bar­
wy pioseri.d. 9.00 Wi~d. 9.a5 Ra-
diowy ::Vlaga.zyn Wojsk.owy. 10 .00 
Wiadomości i lufM:nacje dla Jde-

lderowców. l-l!.07 Mała. Poilhym.r.l.a ~ 
czyll powatnie o muz~ice niepoiwari­
n.ej, 19.00 D:t.lennik w1eC'2lOf.·ny, 19.15 
pi~Ly muzyce o spoxie. 211.uil Kon­
ce111; tyczef1. !IJJ.00 Wiad. :u.llS A<kiLo· 
rzy i rob-Otnlicy - opr. O, Maircnoc­
klej. 2:2.00 Z dlzieJów J&'ZiUU ~ 
go. 2'3.00 Wiad. 2;i,łl.5 Iruormacje spor­
wwe. Zl.15 Rewia piosenek - :.:.a~ 
powiada L. KydiryńSk1, :l~.u Jaz.z 
na dobranoc. 

PROGRAM II 

S.3-0 Wiad, B.35 K<lrn:ert poranny. 
9.0u ·rran.smLsja zn;.u;y ~wiEttej z k<>S· 
c~oła św. l<.rzyża w Wa:· ~,:a,wi.:>. il1 OO 
„l'liedzi·elme •µo.tkani;;" - progr<im 
llteraclw~muzyczny. 12.05 .Pora;1ek 
syrn.!onkz11y. 113.00 Tea.tr P.R: ,,Damy ' 
i huzary" - słuch. wg komedii A • 
:i;·.reairy. :bl\.SU Wiadomo:;~!. lli.36 i.· e­
liet.on niedzlc!Jny Tafd.eusui ZL-nec. 
kiego 14.48 S.p;iewa chm- No.nruw.a 
Lubof!a. 13.0~ Radiowy 'teatr c!La 
Młodclety - „Dc<kąd płynie Espe• 
ranza'' - słuch. Krystyny Br·:mzew­
skiej. ló.30 Ra.cil<>we nagrania .mie:;ią­
ca. 16.flO Koncent cllopinows..'<i z na­
grai'l Arthura Moreir-y-Limy. 16,311 
Podwieczorek p rzy ml.k.rofonie. 18.00 
z„aduj z nami. 18.3'0 Wiado:noścl. 
Ht35 'ro r.am się u.cialo. 19,00 '.:llwl­
Ia muzy;:i. 1'9.0J Rozgtosnh H~n-­
ce::osita. l.9.~s Dom i my, >:u.oo Ra­
dio1we poirtre\y Po!ak ow - prv!. 
M;gdalena Sol<oolo\\"~\c&. 20,a> Bal· 
lady na głosy 1 iP.:Sbr-ument y, 2U .OO 
Woj.sk-0, strategia, cbronność. !?l„10 
Dzlela Bell Ba,r'.oka. :.12.00 „Gołębie 
zbieiraJą się przerl nocą" - &1uch, 
peo.-n~!!kowe. 22.30 M;;®a.:yn .itu­
deń-cki. 23.~ Wled, 2J3.:li.5 Co sły.:hać 
w :lwlecle. 23.4!0 S,p!ewan<! iltr<:>!y -
Joni.sz Kotta. 

PROGRA\\'l Ul 

'l',M Me:ooie - p;r.zebudzznt:~!. łzo 
Na góra1ska nutę, 7,50 Na poboczu 
wle1kiej polltyiki, 8.00 Na:s2e typy -
przegL~d audycji tygod.r,ia. P..W Ek>s­
presem pr.!C'.l: świa<t, 8.30 Ko.'11u pio. 
senkę... 9.00 Dn.i wa,lezą-cej blolicy 
- Kron~ka Powstania IVarsr.oa'\v"kie­
go 9.!ll RecitaJ z nag.raf1 W. Ma<-
ouiyńskiego. Hl.OO 60 mln:u.t na 
g-OCJ.zinę. 11.00 Flrzeboje z '1owyci1 
pły•t. 11.:W WieaJZC"L W „$pod·lru" -
aud, M. Szca:a.wliń'S,kiego i E. Zynu­
na, m.oo Melodi& przy,pa:nnł ci._ 
ksiąekę. l!Z.30 o .sta.tnie d.ni F.:dwa.,.da 
Ry.dza Smig!ego - odc. aud. K. 
Szlagi. 113.00 Oiikiestry i d•yiry,gencl. 
tł.OO l!l.lt•spresem przez ~ 1-4.05 
Kontrapunkt. llł.30 Z IllJllzyc-.znego 
&rchiwurn Pir. III. lll.00 „Urodzeni 
na poc:.:ątku wieku" - 'rep. A. Sem­
kowkz. l<i.~ „Czas" - 11vwa płyta 
Electric L1gi>t Orchestra. 16.00 An. 
dn:eja Brau·na opowieść o k.5lążce 
trują.(."ej. 118.fa L11.:tle1>try Quincy 
Jonesa i jej •'0Liśc1. 17.00 Flrogr~m 
wiecwru. 17,oo a minuty dla icie­
rowcow. 17.ll!l A gdyby tak.„ śpitSW.a 
zespól Vox. 111.30 I•letamorfozy lite­
ra.ckie - HemJ:n..gwa.y l :>w!e.:czew­
o,d. ll!.00 Ork~a-;.tra Blllly Maya i jej 
s01iśc1. :w.tJO Jan '!'tV<1I'ciowsc1 - ~·oz­
mowy nie ty~ko z dziećmi. ~9.20 
„aez pieśni" - gra zespół Ext:a 
Ball, 19..30 lillllspresern. ,,1·,i,e-z swiat. 
19.35 Solo na fletni Pana g<ra G, 
Zamlir. lU.40 Dni walcz·ą·cej ~tollcy 
- Kronika Powstania War~·xa.wsitle­
g<j, 1'9.5a .:VlU'zyczne impre:;Je, ;lll.OO 
Jazz piano forte. 2\.1.4\l Miguel tie 
l.lnanuo - „Don Kichot i wagl>;o­
me:ida współcz~nei Eu~opy". 20.50 
Spiewa Anne ::>ylvestre, :u.oo Dzie­
ła O, iviera Me<-...sia.ena. 22.00 Fakty 
diula, :lrl.08 GwJ,azcla sle<i:niu wieczo­
rów - Eiec~ric Light Ou:c..'le:.:tra. 
22:15 Ć>tkie!łtra Nelsona Ryddle'a _i 
Jej soiiśc4, Z3.0U Wl.e:isze za•pom­
nianyc:h poetó.w Oświcccrua. 23,05 
Mała nocna muzyit,a, 23.30 M. cie 
Una.nuo - „&n K!Jcllo,t 1 t.ra,g!.kOillle-. 
dia w.sp6!c:.:esnej Eluro-py·•. 23.-IO Mię­
dzy dniem a snem. 

PROGRAM; IV 

7.00 N~aITT.ny koncert muzy:k! ba­
roku (stereo), 8.00 Wiad. 8.05 Dzień 
dobry, sJuchaczu, (L) S.07 Niedzielny 
Progra.m Literacki w opr. Jerzego 
Wilmań~k.iego (ł,), s.OO Test koutrol• 
ny (ł.), 9.01 Stereo dla fonoamatlJ­
rów - -opr, Anna Kolasa. (Ł), lll,00 
Ko.n.cert sluch<!ICZY (!Stereo). 11.00 Z 
węgier&kiej pu.SZ'ty - zesp, „De'l.i­
ba:b" (stereo). · n.w Wiersze An. 
d·rxeja Gnairo'WS!tiego, 11.30 Muzyka 
Kil.rola Sz:11mar.owsk.ie,g,o lste.reo). 
J,2.00 'teatr K!ia1Sykl d~ Młodzieży 
Ś:zkolnej - „Ba1·ykairut na Ko·no.p­
nej'' - słuch, A. Ma:ndfa·Jfa1na wg 
fral{>l'l1, JlO'W, W. Hugo „Nędz-nicy". 
ta.OO Wiad, 13.05 Sylwetki wielk1ełt 
aort;\"lltów - Dawid Mu•1cow (stereo). 
14.01). Klasycy muzyki ro:ury-w1ko.w~j -
G, Gershwin. (stereo). u;,oo Teatr PR 
- „Balladyna" - cz. Il słuch. wg. 
dr<imatu Juliusza Słowackie-60 (ste­
roo). 116.00 Wiad>omości. 16.05 l'r.st 
k1>ntrolny (ŁJ. 16.06 Mój koncert w 
stereo - opr, .Jerzy K.ijo, (Ł). 17.00 
'l'u Studło ł - War&o>a<Wb"ka Dy-Nko­
teka (stereo). 1'1.30 Warsza...,o;skl Ty. 
gOdnik Dźwiękowy. 18,00 Umbedo 
Gk>rdano - ,,ł'eora" - opera w HI 
aokta.ch (ste!'eo). 2ll.l6 XXV War.-szaw­
ka Jesień - tra.nsm. kOl!l.Cer.tu r:,.. 
n.ałowego z Sali !Conce.rtowe-J Filh. 
Nilll'Ocrowej w Wa·rszawie ('Stere.:>I.. 
20.55 Wyol>raźnla ~twarzająca - a.ud. 
U. Bienia.szitiewicz, 21.05 O, e, tl'la:O.S· 
misji (stereo). 2!!.00 Wiad. 22.05 
Wiad, sportowe. (Ł) 2i2.15 Sady nie· 
ostatoozne - aud. H , Ko.mc<rl)w.skl~.t. 
22.45 l\!liuzy>c:zmy mas;azyn Andirzeja. 
Ja.rosze ..... ·nldego (stereo). 

Propozycje kulturalne 
Dz!4 o li.Od.z. 11 Teaiłlr !m. J. Tu­

'Wll.ma za.o:asza n.a Wido.w's.lto mu­
Z:'re'Zne „Tuwtm. ozyll s.pacer sa<:not. 
ny w kraj wspomnień". &e..'1.<W-i"usz 
opa.rty w9tał na zn.amych i n:e­
r,n-a111ycll wi!eruach, ta'<.s-tach ka,b.a-re. 
towych. o1>l<0se.r1Jkach. Reż;1S'el!'e.m wi­
dawliska 1e&t Tomia1SJZ Sr.c:ymań5'ki. 

• • • 
Na1t'°'mlast S:YmJ>aty.ko.m kLna 'P~O­

panujemy wizytę w DO<m.u Kultury 
„L11tn!a'' ('IL!. Ła·nowa H). W gooz. 
21-~4 d2!ś Pierwsza edycja non­
sto.p11- !!il:IDO'\vep:.o, B~-z :e to si;>atka­
nl.e z ;r F<mda w filmach orod. 
USA „P!'Z:\'1b:WWa je7.dzi~" ! „Chi·ń­
ald syndr-0m" (w~tep 20 :tł). Na-to­
miast 2.S bm. o Ko:d'Z. 11 na tli. ł.a­
ii.owa za.p-rasz.3my d.z.l.ecl. Bę.:lą m:i­
głv obeJmeć „Koo.óka GaJ1bl1sk>J " 
tproo. ZSR'R), a ootem W!l.lać udział 
w u b~wa<Oh i kOl!l,lw!ll!ac-h. 

• • • 
N~ pó~n;i noc mamy l)ro])Olf.y.c.j~ 

d[a s~moa~ yfl{ ów r= ry,wl!d &1t<ra<l<>­
we..1. Wzo.rem w.ar1sza~v5iltie.1 „Vkto­
rl!". w „Kask.ada.te", ooczym..a.jac od 
diz!4. oodsz!enn\e, 01>r6cz 1>0<ll.ledzlal. 
kÓW (o ir:-o-dz. :IP..30) w:o&t~ać bę. 
da ad-epet sz.tiukd E5fi!'QdOl<NeJ. Go<Sno­
da1rzem w\eC'."or6'w w tym I w P='ZY­
!alłym m.!es!ącu bed!Zlie Ka:z:mlen: 
'K~1d, w l:!!<topade'e Htmk.l! Boe­
Uc·ka. a w R>M.ldntu L:d\a Wyoo.c.k.a. 
Proicraan D!"nY;tioit<>wany Je5t prv.ei 
l!'abr.r<·dfl ?.ód'Zika. r~:vser01Wal 1!.y. 
ua'!"d CzU'baezyfukl. cho:-eo;(rd!.a 
Knirn!.e.m W!'tó&e~~. k\erownldwo 
muiz~n~ A'lldtttllj żyUc. 

row>eów. Hl.05 lnfotm.aicje sport:>we. 
l!0.10 Pwanny k<mee!'t. 10.30 Radio­
wy T•a·tr dLa DZJ!eci ...,. „Tajemnica 
PirzemiMI znad Plrądind.ka" - ~uch. 
Ą·n.ny Wolfowej. ll.01! Koncert >Jn1!d 
hejnałem. 12.03 W eamol po~udnle, 
lf.l.58 In.f<'<!'Ina.oje dl.a kierowców. 1.a.00 
stc.dlo l:łama. lł.30 „w Jeziora­
nach" - ad!c. - lłt!.'8 po\'V'. radiawej. 
15.00 Koncert t-y.:zeń. 16.00 Wiadomo­
ści 1 in.formacje dla kle!'Ow<:ów. Hi OS 
Teatr PR: „P:>r=m.a;wdjmy, jak nor 
m.alnl tudzie" - ~luch. Kazlmie~a 
Sehuberta 17.08 Radiowe <)t.klestry 
przed mlkrofv'ne:n. 117,30 Studio Mło­
dych. 11!.M Komun!k2ty 1:otaU.zatora 
Spoitowego, i•.11111 In.tol'maeje d'1a (H) 
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/ STUDENCI 

Czy studenci Interesują się polityką? Jaki jest ich świa­
topogląd? Pytania niebłahe - gdy zważyć, że odpowie­
dzi na nie pozwalają wnosić o mentalności przyszłej pol­
skiej inteligencji. Jedno z nicn socjologowie Zakładu So­
cjologii Pfzemydu Instytutu Nauk Ekonomiczno-Społecz­
nych przy Politechnice Warszawskiej, a mianowicie: 
Andrzej Sobolewski, Izabella Seudłak i Janusz Hrynie­
wicz zadali respondentom swojej ankiety wprost (Bada­
nie prowadzone było w maju i czerwcu br. wśród mło­
dzieży studiującej na III roku wszystkich uczelni w Pol­
sce). 

Czy interesujesz się polityką? 13 proc. re~'Pondentów 
odparło - tak, bardzo; 51 proc. - raczej tak; 31 proc· 
- raczej nie; 3 proc. - zdecydowanie nie. Podobne py­
tania zadano młodzieży . w roku 1979 tyle, że tzw. stu­
dentom roku zerowego, czyli tym, którzy byli u progu 
pierwszego roku studiów. Odpowiedzi były dość zbież­
ne z tymi, jakich udzielono w dwa lata później. 'Nieco 
mniej studentów (10 proc.) deklarowało bardzo duże za­
interesowanie polityką, nieco mniej studentów intereso­
wało się nią (48 proc.) raczej tak, nieco więcej (36 proc.) 
raczej nie i 5 proc. nie posiadało tych zainteresowań w 
ogóle. 

Można by więc sądzić, że nie tyle okre~:y zewnętrznych 
burz i naporów. co raczej osobowości ludzkie skłaniają 
do zainteresowań politycznych. Ale też i pytanie socjo­
logów było dość ogólnikowe I skłaniało do deklaracji nie 
precyzujących postaw. Tote7 na nim nie poprzestano. 
Zapytano studentów następnie, do jakiej grupy zaliczyliby 
swoją postawę polityczną, formułując kilka jej wa­
riantów. Ledwie 4 proc. opowiedziało się za socjalizmem 
o takim kf.Ztałcie, jaki realizowany jest w Polsce. 7 pro­
cent wyraziło co do naszego modelu socjalizmu drobne 
zastrzeżenia, 21 proc. zasadnicze zastrzeżenia. 56 proc. 
określiło siebie jako zwolenników socjalizmu innego 
kształtu niż ten, który realizowany jest w naszym kra­
!u, a 12 proc. jako zwolenników orientacji niesocjalisty­
cznej. 

• --
Ożywienie społeczne, szeroki udział społeczeństwa w dokonujących się procesach przemian obej­

muje wszystkie dziedziny naszego życia. Ta chęć współuczestniczenia dotyczy też organizacji samo­
rządowych i przedstawicielskich. A tu już mamy pod ręką - Front Jedności Ndrodu. Jak wiele 
organizacji, także FJN podlega społecznej krytyce swej dotychczasowej działalności, i burzliwym 
przemianom wewnętrznym. 

O tych właśnie sprawach rozmawiamy z prof. dr Antonim Kotełko, od marca br. przewodnkzą­
cym Łódzkiego Komitetu Frontu Jedności Narodu. 

- Z głosów krytycznych - I zdajemy so­
bie sprawę, i często sami jesteśmy ich 
autorami. Zarzuty :formułowane z zewnątrz 
niejako, w wielu elementach są uzasadnio­
ne, może nie we wszystkich tak jednozna­
czne, jak mogłoby się wydawać. Faktem 
jest, że jeśli w naszej przeszłości bezpośred­
niej, pewne rzeczy były na scenie / polity­
cznej rozgrywane nie tak, jak należy, to 
FJN też w pewnym stopniu w tych błę­
dach uczestniczył. Temu nie można zaprze­
czyć. Z tym, że przecież każda z organiza­
cji politycznych, społecznych, instytucji 
różnego rodzaju, ma przecież prawo do 
odnowy, i tego prawa do zmian, do dosko­
nalenia swojej działalności w społecznym 
interesie, nikt nikomu odbierać nie ma 
prawa. 
Zgodzić się trzeba przecleł ł z tym, te 

jeśli FJN był w jakimś stopniu animowa­
ny, to żyjemy w społeczeństwie bardzo 
skomplikowanym I animacja zawsze będzie 
z jakiejś strony następowała. W mniejszym 
lub większym stopniu. Taka jest zasada 
współżycia społecznego. 

- To samo mamy %'1'esztq w tej chwili 
i nie ma co u1crywać tych normalnych w 
końcu zjawisk. Zawsze jakaś Bila próbuje 
animować zjawiska społeczne, podsuwać 
swoje koncepcje, forsować kierunki czy ten­
dencje działań. Rtecz może jedynie doti;czyć 
sposobu realizacji tych celów. 

- Włdzicł!>ym tutaj także pole do dzia.fa­
ni4 wlaśnie dla FJN, jako ruchu społeczne­
go majqcego tworzyc! platformę poraa:umie­
nia społecznego. 

- Naturalnie! Zastąpi6 jednak Sejmu sta­
nowiącego prawo w naszym kraju przez 
stałe referendum nie można. 

- Mówi się obecnie wiele o potrzebie od­
nowy FJN, stworzenia w nim właściwej re­
prezentacji społecznej. Co T'Obicie w tym 
kierunku? 

- To sprawa bardzo trudna, gdyż Front 
nie jeit organizacją wybieralną, ale dzia­
łającą na zasadzie przedstawicielstwa. !!'ront 
nie podejmuje przecież żadnych uchwał, a z 
tym wiąże się brak konieczności precyzyj­
nego wyważania odpowiedniej reprezentacji. 
Te organizacje polityczne, społeczne I ..:awo­
dowe, które widzą potrzebę uczestnictwa w 
społecznym dialogu, delegują swych przed­
stawicieli. 

Z naszej strony próbą urzeczywiEtnienia 
tej odnowy będzie właśnie sprawa zamknię­
cia obecnej kadencji organów przedstawi­
cielskich, zwrócenie się do społeczeństwa, 
organizacji społecznych, politycznych, za­
wodowych i innych o wydelegowanie swoich 
przedstawicieli· 

to nie wszystko. Jak widzi pan, kierunki 
działania FJN poza platformq wyborczq,1 

- Do zadań FJN powinno należeć podej­
mowanie pewnych ogólnych, ale istotnych 
inicjatyw dotyczących regionu, wojewódz­
twa, miasta, gdzie konieczne jest W3półdzia­
łanie różnych czynników mających na co 
dzień niewiele ze sobą wspólnego. Widzę 
więc platformę FJN jako swego rodzaju 
stymulatora wielu spraw. Chociażby ?:age.d­
nienia ochrony środowiska, kultury, .Jchro­
ny zdrowia, związane z ż~ciem młodzieży 
i ruchem, czy raczej ruchami młodzieżowy­
mi. Jest tych spraw wiele i mają wielkie 
znaczenie ogólnospołeczne. 

Byłbym jednak przeciwko pewnym m1cJa­
tywom rozdrabniającym s'.ły FJN na spra­
wy może i spektakularne, ale przynoszące 
małe w sumie korzyści. Na przykład n!e­
które czyny społeczne, które wątpię czy 
przyn'.osły rzeczywistą poprawę sytuacji w 
określonych dziedzinach. Jest też kwestia 
ustalenia stosunków FJN z samorządem m:e­
szkańców. Nie wiem czy akurat FJN ma 
stymulowa{: różne komisje pojednawcze itp. 
Działania FJN powinny koncentrować się na 
zespole spraw ogólnospołecznych, zasadn:­
czych dla społeczeństwa, zająć się sptawą 
koncentracji wysiłków z różnych kierunków 
w tych kwestiach. 

- A więc FJN jako platforma dogadywa­
nia się sil społecznych, porozumienia.„ 

Ci ostatni więc w porównaniu ze zwolennikami soc~d­
llzmu - wątpiącymi, bezkrytycznymi oraz pragnącymi 
zmian generalnych razem wziąwt-zy - stanowią grupę, 
stosunkowo nieliczną. Jakkolwiek nieco większą aniżeli 
cl, ,którzy akceptują polski ustrój w pełni bądź z drob­
nymi zastrzeżeniami Z ankiety nie wynika, jakle są 
owe drobne, czy też poważne zastrzeżenia do IOC]alizmu 
realizowanego w Polsce, ani też jaki kształt socjalizmu 
marzy się ponad połowie respondentów. Autorzy ankie­
ty r:ą jednak w stanie przypuszczać, że chęć dokonania 
poprawek zmierza w kierunku demokracji parlamentar­
nej bazującej na państwowej własnoścl środków produk­
cji. 

- Oczywiście! I właśnie dlatego uważam, 
te nie można odbierać działaczom :frontu 
przynajmniej możliwości stworzenia .orga­

' nizacjl, która przystawałaby bardziej do 
tera:fniejszoścl. 

- Chciałbym zapytać o sprawy stosunko­
wo malo znane. Czy FJN jako swego T'O­
dzaju ruch społeczny majqcy organizować 
wybór i nadzorować funkcjonowanie cial 
przedstawicielskich, ma praktyczne m<l'żliwo­
ści oceny rekomendowanych przez siebie re-

- i misji dobrych usług. Właśnie tak wi­
dię tę rolę. Chciałbym, aby wła.śnie wszyst­
kie siły społeczne działające obecnie, zdały 
sobie sprawę z możliwości jakie w społecz­
nej służbie stwarza FJN. Przejawów zrozu­
mienia tej roli jaką FJN chce spełniać, 
ciągle jest jeszcze za mało. Ciągle - powie­
działbym - za bardzo tkwimy w !)rze­
szłości, w rozpamiętywaniu ran, zamiast 
skoncentrować się na tym co chcemy i do 
czego powinniśmv wspólnie jako społeczeń­
stwo zmierzać. Jeśli tego nastawienia nie 
zm:enimy, chyba n'c n'e uda się zmienić. 

Podobne pytania zadano studentom w roku 1979. 

- Rzecz jest tym ważniejsza, łe wlałni. 
~ont ma obowiqzek f zadMtic w dziedzinie 
kształtowania struktur samorzqdowych ł 
przedstawicielskich, Jest to :resztq jedna 
z najpiękniejszych tradycji naszego społe­
czeństwa. Byla dotychczas realizowana tale 
czy inaczej ale najważniejsze jest1 jak 
widzi pan 'możliwość pójkic „do przodu" 
właśnie w dziedfinie samorządowej? 

Akceptację polskiego socjalizmu bez zastrzeżeń deklaro­
wało wówczas 10 proc. respondentów, 39 proc. miało 
jednak drobne zastrzeżenia, a 20 proc. - zastrzeżenia 

zasadnicze. Zasadnicze zastrzeżenia utrzymują się więc 

na tym tamym poziomie (w br. 21 proc. ludzi) nlezale­
tnle od upływu czasu i wieku uczestników ankiety. 
Natomiast w roku 1979 o innym kształcie socjalizmu niż 
ten, który realizowany jest w Polsce, marzyło 27 proc. 
uczestników ankiety (a więc dwa razy mniej niż w ro­
ku 1981), a orientację niesocjallstyczn" deklarowało 
3 proc„ a więc 4 razy mniej niż obecnie. 

- Tu dotyka pan natychmiast kwestii 
wyborów do właliz samorządowych. Myśl.ę, 
że wybory te powinny odbyć się zgodnie 
z przewidywanymi terminami i w moim 
odczuciu, będzie to zarazem plerws~a .pr6~a 
sprawdzenia możliwości porozum1ema się 
sil społecznych na platformie FJN. 

- Powiedziałlfym, ie organizacje społecz­
no-zawodowe potlchodzqc z programową 
nieufnością do wszystkich instTumentów i 
instytucji demokrncji socjalistycznej, jakie 
działały dotychczas, wiedzą przecież, że właś­
nie od nich zależy, jak działać będą one 
w bliższej i dalszej przyszłości. 

- Oczywiście, zwłaszcza, że przec:eż nikt 
nie ma monopolu na sprawowanie w tym 
froncie jakiejś dominującej roli. Byłoby to 
sprzeczne z ideą Frontu Jedności Narodu. Te porównania Sił interesujące i świadczą n pewnej 

tendencji constans, występującej w środowisku studen­
ckim. a potwierdzonej przez socjologów· Jest nią chę6 

dokonania zmian w ustroju istniejącym w Polsce bądź 
jego generalnej, pryncypialnej reformy. Wprawdzie 
liczba ludzi o orientacji niesocjalistycznej zwiększyła się 

znacznie w ciągu dwóch lat (może wzrosła także otwar­
toś6 wypowiedz! na ten temat - nigdy dokładnie nie 
wiadomo), przytłaczająca większoś6 przywiązana jest 
jednak do oocjalizmu. I ten ustrój' popiera. Ale pragnie 
go widzie6 zmienionym. 

- Ale można też na problem samorządu 
ł organów przedstawicielskich spojrzeć z in­
ne} strony. Np. uchwała zjazdu ,Solidarno­
§ci" zapowiada w wypadku nie'.lwzględ1łie­
nić Jl1'Zez Sejm ich wntoskóto - baJkcit 
rejmowych' uchwal. Jest to f1"óźba odmowy 
uzna.nic 'pr<u.imy.ch racji najwyższej wlaBzy 
w naszym kraju. 

- Nie chciałbym tutaj poddawa6 krytyce 
uchwały zjazdu. Wydaje mi się jednak, że 
każde państwo musi się opierać na jakichś 
strukturacl:l władzy ł co do tego nie może 
być chyba wątpliwości. Jeśli uznajemy Sejm 
w wypadkach, gdy jego uchwały nam odpo­
wiadają, należy uznawać go tak?.e wówczae. 
gdy mogą nie w pełni satysfakcjonownć 
jakieś odłamy społeczeństwa. 

prezentnnt6w, funkcJonowania rad, a w 
zie ocen krytuc=nych - korygorcania 
dzialalnośc!? 

- Właśnie jedną z wad dotychczasowej 
struktury FJN było to, że zespół poselski 
był właściwie poza je) strukturą. Zamicrza­
MY to zmienić. 

- Wśr6d zarzutów stawlanych FJN jest 
kwestia reprezentacji. iViemy, że panorama 
snołeczna poszerzula się niezmiernie w ostat­
nim okresie. Co może pan powiedzieć o 
dzialan~ach na necz jej uwzgtędnienia? 

- 11.foże na koniec: jak widzi 1'an zmia­
ny w funkcjonowaniu FJN jako instytucji 
demokTacji 'llOCJaliatyczne;? , 

- Powiedziałbym to tak - jeśli ktoś ma 
zastrzeżenia do dotychcza~wej pracy tej 
instytucji, pic nie stoi na przeszkodzie, by 
delegował swych przedstawicieli. Zwłaszcza, 
że przewidujemy tajne wybory do Prezy­
dium Łódzkiego Komitetu F,'[N. Zdajemy 
sobie sprawę, że nie ma mowy o rzeczy­
wistym funkcjonowaniu tej, moim zdan'.em 
jednej z najważniejszych instytucji demo­
kracji socjalistycznej, bez przynajmniej mi­
nimum zaufania społecznego. A zau!anie to 
może dać tylko właściwa reprezentacja w 
ŁK FJN, a nie uchylanie się od niej. Jest 
to poza tym wszystkirn, i mimo wszystko 
dobra tradycja naszego społeczeństwa. Szko· 
da byłoby wyrzucić ją za okno. 

Muzeum 
Program Wisła w związku z sy­

tuacją w jakiej znalazła się Polska 
nieprędko zapewne wróci na ła1'1Y 
prasy i nieprędko zacznie być 
wdrażany w życie. Ostała się z 
programu Wisła bodaj jecfynie 
koncepcja utworzenia Muzeum 
Królowej. Muzeum Wisły w Tcze­
wie jest oddziałem Centralnego 
Muzeum Morskiego w Gdańsku. 
Teoretycznie działa już od stycz~ia 
tego roku, praktycznie wszystko 
jest ieszczę, w powijakach. Pomie­
szczenia muzeum znajdują się w 
dawnych, zabytkowych zresztą ha­
lach fabrycznych z końca XIX 
wieku Pomorskiej Fabryki Gazo­
mierzy . . Są one przystosowywane 
do celów muzealnych. Eksponatv 
częściowo znajduja się już w Tcze­
wie, częściowo zaś w Gdańsku. 
Większość ich zostanie je<?nak 

(INTERPRESS} 
ANNA JAGLINSKA 

Królowej - Negowanie funkcji Sejmu " priori mo-
łe jedynie pogłębić dezorgnnlzacje życia 

- Jeśli panują o FJN takie opinie, jak 
mówiliśmy tutaj, trudno oczekiwać, by zo­
stał od razu uznanv za platformę dvskusii, 
konfrontacji poglądów l wypracowywania 
wspólnego społecznego ttanowiska. Zdaję so­
bie sorawę, że to jest właśnie to trudne 
zadanie. jakie nas czeka. Czynimy wiele wy­
siłków w tej dziedzinie· Jesteśmy or~aniza- ' 
torem spotkań przy udziale m. in przed­
stawicieli różnych central związkowych, 
gdzie omawiane są kwestie projektów ustaw 
o orzedsiębiorstwie, camorzadzie, radach na­
rodowych, zwią.zkach zawodowych i in. 

spr~adzona do Tczewa w związ­
ku z otwarciem tu pierwszej wy­
stawy w nowo powstałym mu­
zeum. Jej temat „Łodzie ludowe 
z dorzecza Wisły", 

Wśród eksponatów, które już 
znaidują się w Muzeum Wisły 
jest między innymi „bat" czy­
li prom wiślany, który pływał 
mlę~y Janowcem a Kazimierzem 
Dolnym, dłubanka z Jeziora Lubie­
szewskiego, k.Tczewa, dłubanka z 
Ma'jdanu Zbidnickieito nad Sanem, 
łodzie „żakówki" z okolic Zalewu 
Wiślanego oraz liczne narzędzia 
rybackie, sieci itp, Muzeum posia­
da również bardzo bogate zbiory 
kartograficzne, liczne <!okumenta­
cje rysunkowe statków pływają­
cych po Wiśle. wreszcie źródłową 
dokumentację Kanału Elbląskiego, 
Kierownikiem oraz kustoszem Mu­
z:eum Wisłv w Tczewie jest Ro­
man Klim. który był twórcą zna­
nej!o już Muzeum Rybackiel!o w 
Helu. (KB) 

spoleczeństwa, pT'owadzqc do an11rchił. 

- Wypada więc zapytać, co zamiast te­
go? Jeśli nle uznajemy prawomocnych decy­
zji Sejmu, to co w zamian? 

- Propozycja zostala zgłoszona - referen­
dum. 

- Oczywiście, instytucja referendum jest 
stosowana w wielu krajach, w niektórych 
nawet, moim zdaniem, w nadmia~ze. Tylko, 
referendum musi mieć niezwykle precyzyj­
nie określone pytania, na które odP')Wie­
dzieć można tylko „tak" lub .,nie". Nie mo­
że być stosowane w odniesieniu do proble­
mów ogólnych, lecz wyłącznie ~zczegółowych. 
A poza tym wszy~:tkim, referendum może 

być - i tak jest stosowane w całvm św!e­
cle - jako instrument badania opinii spo­
łecznej dla wypracowania ostatecznych de­
cyzji przez organa przedstawicielskie. U nas 
byłby to instrument dla Sejmu właśnie, 

którego prerogatyw nikt nie jest w tianle 
uchylić ani zawłaszczyć. 

- Jakie sq doświadczenia~ 

- Dziś jeszcze nie wszystkie organizacje 
społeczne i zawodowe widzą potrzebę współ­
pracy z FJN. Spotkaliśmy się np. z odmo­
wa udziału w tych pracach ze strony „So­
lidarności" Rolników Indywidualnych. My­
ślę, że nie należy się tym zrażać. Trzeba 
poczekać, może z czasem przekonają się, :!:e 
jest to działalność leżąca także w ich inte­
resie. Izolowanie się od działań ogólnospo­
łecznych na dłużs:!:ą metę nie daje pozytyw­
nych rezultatów. Zresztą, poszczególni przed­
stawiciele NSZZ „Solidarność" Ziemi Łódz­
kiej biorą udział w tych spotkaniach i dys­
kusjach, zabierają głos, przedstawiają swo­
je racJe. 

- M6wiliśmy dotqd o sprawach organi­
zacji politycznego życia społeczeństwa, ale 

I jeszcze jedno chciałbym tu powiedzieć -
niezależnie od tego jak krytycznie chcieli­
byśmy spojrzeć na przeszłość - działania 
FJN jako całości, przyznać trzeba, że w tym 
ruchu wykształciło s:ę bardzo wielu ludzi, 
wkładających . przez całe lata maksimum 
serca i zaangażowania osobistego w podej­
mowane działania społeczne. Ludzi, których 
na pewno za mało było widać, a robili 
ogromną robotę społeczną. Wobec negowa­
nia generalnie aziałalno&ci FJN. Ci właśnie 
ludzie odczQ·Nają wielką l nie zasłużoną go­
rycz. Tego nie wolno nam strac'.ć, bo to jest 
nasze oparcie w społeczeiistwie. Nie ma na­
prawdę potrzeby rezygnowania z ich wiel­
kiej aktywności społecznej, dlatego w zało­
żeniach programowych Frontu Jedności Na­
rodu, jako frontu porozumienia narodowego, 
kontynuować bedziemy wszystkie spraw­
dzone i społecznie akceptowane zadania. 

- Działacze FJN biorq więc na siebie za­
dania ogromnej wagi społecznej. Wypadti 
.tyczyć im wszystkim satysfakcji z realiza­
cji tych ceiów. Dziękuję za rozmowę. ' 

LESZEK RUDNICKI 

-Czy mogliśmy być lepiej uzbrojeni?-
W latach 1918-1939 wydano na cele 

wojskowe blisko 20 miliardów złotych. 
Była to suma znaczna. gdyż stanowiła 
około 44 procent całego budżetu pań­
stwa. Finansowanie armii nie prze­
biegało jednolicie w poszczególnych 
latach. Zmieniała się sytuacja polityczna 
i gospodarcza w kraju; w niedługim o­
kresie dwudziestu lat była wojna a po­
tem reforma walutowa ostry kryzys go­
spoc!arczy i... intensywne przygotowania 
do następnei wojny. Wszystko to wpły­
wało zasadniczo na strukturę budżetu 
państwa i soosób lego rozliczeń. N.ie li­
cząc woiny 1920, największe nasilenie 
wydatków wojskowych nastapiło między 
1934 a 1939 rokiem czyli już po dojściu 
Hitlera do władzy. Wydano wówczas ok. 
6,5 mln zł. W tvm samym czasie TII Rze­
sza wydała na ten sam cel 90 mld ma­
rek czyli około 200 ml~ zł. blisko 30 ra­
zy więcej niż Polska. Nawet ~dyby cały 
budżet naszego państwa przeznaczyć na 
uzbrojenie to i tak pozostalibyśmy dale­
ko w tyle. 

Skoro nie można było w-yda~ więcej, to 
czy można było wydać inaczej? Spójrzmy 

na strukturę wydatków wojskowych. Wy­
glądała ona następująco: aż 80 proc. na 
bieżące utrzymanie i wyposażenie sił 
zbrojnych, 12 proc na rezerwy i zaopa­
trzenie, 4 proc., na przemysł zbrojenio­
wy i buc!ownictwo, 4 proc. inne. 
Najkosztowniejsze okazało się samo. u­
trzymanie armii. Wynikało to z oparcia 
polskiej obrony na utrzymywaniu wYSO­
kich stanów osobowych wojska, zwłasz­
cza piechoty i kawalerii. Ale i uzbroje­
nie nie było tanie. Wysokie koszty pro­
dukcji prowadziłv do paradoksalnej sy­
tuacji, w które i armia tylko w . ograni­
czonym stopniu mogła sobie pozwolić na 
zakup sprzętu wyprodukowane~o przez 
rodzimy przemysł zbroienlowy. Nie m6gł 
on w związku z tym rozwinąć produk­
cji do jakiej był zdolny. Aby utrzymać 
produkcję tylko na poziomie 45 proc. 
swoich możliwości, nowoczesne wytw6r­
nie musiały szukać zbytu poza .granica­
mi. Miały raczej dobrze rozwinięty mar­
keting, bo znalazły nabywców aż w 37 
krajach wśróc! których były m. In. USA, 
Palestyna, Chiny i nawet Francja. Po­
między naszymi kontrahentami liczyły 
sh1 Jednak Turcja 1 Urugwaj mające ra-

zem blisko połowę zrealizowanych przez 
nas zamówień zagranicznych. 

Czy wobec niedozbrojenia własnej ar­
mj,j eksport broni był konieczny? Chyba 
tak. ponieważ inna droga oznaczałaby 
zamknięcie zakładów produkcyjnych. W 
sumie sprzedano z.resztą niewiele bo za 
258 mlll zł tzn. za około 1/4 globalnych 
wydatków wojskowych w ciągu jednego 
rokti. 
Niełatwa sytuacja polityczna i gospo­

darcza w jakiej znalazł się kraj u schył­
ku lat trzydziestych, powodowała, że pie­
niędzy na utrzymanie i uzbrojenie woj­
ska szukano wszędzie. W akcji na rzecz 
armil w formie różnych datków i fun­
dacji, brało udział całe społeczeństwo. 
Choć udział ów nie był, bo nie mógł 
być znaczący, miał ogromną wymowę 
moralną. Swiadczyło to o tym, że podzde­
lano zdanie niekon.iecznie akurat bardzo 
lubianego Ryc?za Smigłego. Powiedział on 
na krakowskich Błoniach 6 $ierpnia 1939 
roku: ,Cenimy i szanujemy ookói. ale 
nie ma takiel mocy, która bv przekonała 
nas, że pokój to jest takie słowo. co dla 
lednych oznar.za brać a dla Innych da­
wa~". (_.) .,Niech nikt n\e qdzi, h na-

sza miłość ojczyzny ma mniejsze prawo 
lub mniejsze nakłada obowiązki aniże­
li jego miłość ojczyzny". Nie wiadomo 
jak wielu naszych o)>ywateli wrzucając 
monetę do skarbonki FON miało świ.a<?o­
mość, że tu całkiem dosłownie ćhodzl 
o własną skórę. Wiadomo natomiast, że 
uzbrojenie było dobre. ale bardzo drogie. 
W cenach z lat 1934--35 półlekki czołg 
STK koszował 38.400 zł, półciężarowy sa­
mochód Ursus A-30 - 17.457 zł, kbk -
220 zł. ale już ckm, wz. 30 - 3902 zł, 
bateria h!!ubic 100 mm - 463.000 zł, je­
den pocisk c!o tejże - 112 zł. granat rę­
cz.ny zaczepny - 3.30 zł, a lekkł bom­
bowiec „Łoś" - ok. 500 OOO zł. W tym 
samym czasie samochód osoboWY „Polski 
Fiat" kosztował 17.520 zł. Oczywiście ce­
ny te powiedzą więcej czytelnikom star­
szej generacji Z całkowitej iednak kwo­
ty jaką dysponowało nasze woisko wy­
nika, że nie dawała mu ona wielkich 
szans. Armia wrześniowa nie mogła być 
lepiei 1.1zbrojona niż była, bo po prostu 
na więcej nie było nas stać. 

W ALDE'\1AR PETROW 
(Echo Krakowa") 
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PRZEDSIĘBIORSTWO GOSPODARKI MIESZKANIOWEJ 
Ł0D2-SR0DMIE.SCIE 

w ŁODZI; ul. M. BUCZKA 41 

OGŁASZA PRZETARG 
, na rozbiórltę budynku mieszkalnego (frontowy, murowany, 1-

piętrowy), położonego przy ul. Nowotki 52. 
Oferty z napisem „Ro'Zbiórka'' można składiać od daty uka­

zaini.a się niniejszego Qgłoszenia, w termin!• do dlilia 8 paźdtder­
nika br. 

Komiisyjne . otwarcie ofert nastąpi w dniu 9 paź&l.ernika br. 
o godz. 10 w gmachu naszego przedsiębiorstwa, w sa1'i konfe­
rencyjnej. 

Pned przystąpieniem do przetargu należy wipłacić wadium 
w wysolt1ości 1.000 zł. 

Jednocześnie uprzedza s'ię, że oferent ponosi cał!lrowite rY'ZY­
ko z tyrilułu utrudni-0tnej mz:bi6rkii ze względu na konstrukcję 
budynku, iłość i rodlz·aj od:zY'skanych materiiałów. 

Zastrzega się prawo wybOll'u oferenta lub ·unieważnienia pra:e­
ta.r-gu bez pod8Jl'lia przyicrz:yn. 

W przypadku niedojścia do skutiku pierwszego przetargu, wy­
rmacza się dodatklowy pnetairg w dlniu 16 paźd.z'iern'ika 1001 r. 
o g.OOZ. 10. 2253-k 

ZAKŁADY GALANTERYJNE PRZEMYSŁU GUMOWEGO 
„STOMIL'' 

w ŁODZI, ul. PIOTRKOWSKA 22 

O GŁ AS .z AJ Ą 
PRZETARG OGRANICZONY 

na wykonanie elokselacji kształtownika alumillliowego PA47, w 
lloścł 40.000 szt. roe~ie oraz 12.000 szt. w IV kwartale br. 

Z zakręsem ~łosz01I1ych dio przetaitigu robót można zapoznać 
się w dziale gł. techinofoga, w godz. 7-14. 

Przetairg odbędzie się w dniu 5 paźdrzierni~a br. w biurze u­
kładów. 

W przetargu mogą uczestniczyć pnecłsiębforstwa pańsłlwowe, 
spółdzielnie pracy, spóklzielnie rzemieślnd{!!Ze 0J:1az rzemieślnicy 
ilndywidualni. 

Ofe.rty w zalakowanych koperta.eh należy składać w biurze 
zakładów. · 

Zastnecga się prawo uin~eważn~enia przetairgu beż podania 
przyca:yn. 2295-k 

NARODOWY BANK POLSKI ODDZIAŁ WOJEWODZKI 
w ŁODZI 

OGt-ASZA PRZETARG 
na wykoo.anie naprawy elewadi budynku miesz<:2:ąeego się przy 

al. Kościuszk1, róg ul. 22 Lipca w Łodd. 
Naprawie podlegają obluzowane 1 wy~rusz.one · wykładzllny 

kamieniarskie z piaskowca ora~ uszkodzone ełementy sztukator­
•kie l rzeźby z piaskowca. 

DOlkumentacja . konserwatorska wraz z opi.sem sz-czegółowym 
robót z-n•ajduje się do wglądu w służbie inwestycyjno-budowla­
nej. pok. 14. 

Termin wykonania robót: do Hl listopada 1981 r. (elewacja 
od al. Kościuszki) orM: do 31 maja 1982 r. (elewacja od ul. 22 
Ltpca 1 od pasażu ZMP). 

W ofertach należy podać sposób rozliC'Zenia za wykonane ro­
boty oraz wartość ofertową; przybliżony koszt arzacowany- jest 
na 600 tys. zł. . . · 

Oferty w zapiec:z:ętQ<WainY'ch kopertach prosLtt'l.y s1dadać w··ter­
m'inie d.o dnia 6 października br. w pokoju ni' 14. 
Pn~targ odbędzie się dnia 7 paźdz.iernł!ka 1981 r. w pok. 29. 
Narodcmry Bank Polski ~astrzeg.a sobie prawo swobodnego 

Wyboru oferenta bądź odstąpienia od pr.zetargu. 2270-k 

REJONOWE PRZEDSIĘBIORSTWO GOSPODARKI 
KOMUNALNEJ i MIESZKANIOWEJ w PABIANICACH, 

ul. WARZYWNA 1/3 

OGŁASZA 
PRZETARG NIEOGRANICZONY 

na spraedaż następujących pojazdów samochodowych: 
1. Samochód OB<>bowy m-ki ,,Fiat 125p 1500", nr podwozia 

448508, nr silnika 031464, rok prod. 1975, •topień z.użycia 
60 proc., cena wywoławcza 73.080 zł. 

2. Samochód mikrobus m-ki „Nysa M521, nl' podwozia 15363, 
nr silnika 252682, rok prod. 1964, stopień zużycła 60 proc., · 
ceną wywoławcza 116.000 zł. 

Przetarg wym'ienionych pojazdów odbędzie się w dniu 16 pat­
dziernika br. o godz. 10 w świetlicy PTC w Pabianf.cach, przy 
ul. W. Wasilewskiej 7. 

W przypadku niedojścia do skutku pierwszego przetargu dru­
gi odbędzie się o godz. 12. Ceny wywoławcze zostlliilą obniżone 
o 50 proc. 

Przystępujący do pirzetargu wfam1 wpłacić do kasy przedsię­
biorstwa w Pabianicach, przy ul. W. Wasilewskiej 7 wadium 
w wysoikośd 10 proc. ceny wywoławczej, w dniu 14 październi­
ka br. w godz. 10-14. 

Wymienione pojazdy można oglądać w dniu 14 paźdlziern.ika 
br. w godz. 10-12 na terenie przedsięb!iorstwa w zakład.zie 
transportu przy ul. Warzywnej 1/3. 

Przetairg zostanie przeprowadzony zgodnie z zarządzeniem 
Min. Kom. z dn. 14 kwietnia 1972 r., poz. 148. Monitor Polski 
Nr 26. 

Pr:zedsiębioirstwo zastrzega sobie prawo odstąpienia od prze­
fargu berz podania przyczyn oraz nie odpowiada za wady ukry­
te l braki związane ze stanem technicznym pojazdów. 2305-k 

&UPII< dlziałkę pod bu­
~ warsztiwtu w ~o.zUcze­
ntiu ewenwaln.te nowy 
„Polonez". Oferty „291111!0" 
Plr.a-, Piatrkow!ika 98. 

SPRZEDAM JnelSzynll c!:złe­
w1a~ „IO" Umińalcteao 
ł lll. tł. 30llM I 

ROZRZUTMJJt obarn1ka 
dwuosidwy mpned.am. 0&1•­
~ w nfedil.tę &rójce 11 
lt. Łodzi. łOłl1 ' 

DOMEK. IM!gment - m.ołe 
być n.le wyko-ńctoony Lub 
M-ł, M-1 - kupt11. Oferty FUTRO tobbrzo!re.tQU -
s ceną ,,302J09" Flrasa, Pio- nowe. lllł>?'Udam. DzwlOln.1~: 
trk<Jwaka ee. 51-'lll-Ge, Wilectziolrem. 

OGRODNICTWO 6llO m. 
s211c:lamie, 300 m, foli.a 
sprzedam. Tel. 750-38, godz. 
18-40. 

108211 

KUPIĘ lub wyd1Jertawii; 
og?\Od'OOlllą działki! z bu·. 
dynikiem gospoda1rezym n.a 
terenie Łod:zi. tel. 6:ł6-30 po 
LB. :Ml536 g 

... , 
Pil!lR8CIONłU s b~ 
tem 0,1 I U k, lll'llU nc 
woozei!>'ny, czy&e - aprrie­
dam. Oferty s cena .• 30307" 
Pr.asa, Piotir'k<ll'M8ika IM!. 

CME~A•RZ Zairzer,v 
diWa Dl.ac• a pomin!l!Gean 
.nrz.eclam. oter<ty .,303U 0" 
Pra.q, Plo~a 98. 

SPRZEDAM bransoletk• 
Zł~. tel. ~-91-e'f. KUPIJ1j &ospodar;;two rolne 

powył.ej 3 ha nie Jtonlecz· 3058'r r nie z zabudowaniami _________ .:; 

olt<ll!ice Łodzi. OfeM.y 
„305711" Plrasa., Piotniki'>wr:ka 
116. 

PABIANICE apr~ dom 
piętr-owy 4 :nieszk.ania wOll 
na oraz pa?n.ies.zc:zenia na 
pracownię i sklep, tel. 
grzeczności-owy i.s:..a.z-3.2 p0 
g<id!z,. 118. 

COCK·ER...-i>allllel.e. -. 
~a. WÓIZeik da:lecl.nny -
stvrriedam. Tel. 889· 59. 

30441 Jl 

MIOD, Jcii OIOZ~ -
.rec·e,Jjtura1 'l'fi--01. 

SPIReEDAiM braiJ\1lOł·etll 
3061l!l I 18 k, H g. Tel. 831-94 . 

..---------- 3~811 GOSPODARSTWO robne 8 
ha w gmJinde Lu1tomtersk 
(bUdY.nlil nowe), sprzedam 
liuD zamienię na doanek je. 
dnolrodzinny - okolice Ło­
dzi. Wl.a.domość: Wislditno 
5, tel. 60 po godz. 16. 
• 307~ g 

KUPIĘ drtlWkę rek:reaCYLl­
ną. Tel. ~l-99-20, po 18 lub 
ofeiM.y „3'1165" Prasa, Pio­
triJoo.WiSk.a oo. 
SPRZE\DAM dom z ogiro­
dem, Lód1:-Góm.a. WairlSU­
wa.. tel. 2'8-1104, Mecho­
iw.lclm. no l '1. ru.397 & 

&UPIĘ 'MIZY'IJfJkle ~a.mienie 

JtO~UCH bu41aT®k1 dl!lm­
ski. okazyjnie sprzedam. 
Tel. Sl-82-22. 

• lllOOOO 11 

lKASZYNJI wleloc:rzyinlllłOł. 
cliolw.ii. st~6f\\.1kę, o~r­
:locll:: 1 nót ltlraiw~e.ok! elelc:­
tn-czny - kupię. Te!!. 
51-34-613, PO aooiz. 18. 

URSUS 
Modlica 

at~ I 

C-381 aprzedam. 
łl, k. Rz1owa. 

&UPU.i „Sy~ 105 L" 
!MIW.ą liu.b do roku. Siprrie­
dam bony PKO. Ofert7 
„30010" Flrasa, Pliottrkoiw. 
Ska 9'6. 

szlachetne w st.snle EUro- --------­
wym, syintetyczne, nawral. 
ne, korale, usz.kodz<me. 
Dą.bt>o'W2'k1ego· !!8 m. 1'1. 

30098 g 

.,POLONEZA" lub "l21 11" 
- klilJkiule~nie k ·\JIP'IA:. Ofer. 
ty z ceną ,,2/R4/1" p.raisa, 
POO.t'Ilk<r.....ska 96. 

KUPIĘ p;I'asę babll1SIOIWa \ SPRZEDAM • • ""erced• 
priaBkę dźwl,glnlową do 1 .-
tony. Tel. 50-71-~ p,o 20. sa 250 8" (1989), stan bar-

U!!Gl g drzo dobry, tel. ł<H-«. Olu. 
---------- ba~a. ~2 g 
~ECYDOWAMlZ kuplę 
dvedoclr., nót ploMWY 
eLekttY'C1JllY a<raz 1Tha!S'Lynę 
wl.el-0ezyl!ll00oiow11 clęt.ką. 
Oferty „30130" i'lt asa, Pio­
trk0W1Ska oo. 

SPIRZEDAJll "Syirenę a«i L" 
61fll7). t'l!l. l!l\-88-08. 

„SKGDlli 105" niotW.\ llJlrz&. 
d.al!n. Oferty „30M9" P.rw,. 

KUPIĘ zgrzew.arki! dO fo- &a, P!.ott!kowS!l.a 98. 
!il. · Tel. 20M7. 

"1030lł"g ;.SYIU:N'~ 104" do napra­
wt tb1'Cliarka lub na cz~śct 

KUPIĘ ·~no, tel. •8~318 •sprzedam. Lódt, w. Wi­
________ 36590 __ 1 cl ł6 m. 51. 30752 g 

Z'oazEWARKĘ do drutu 
kupli!. tel. ff-trr.Je. 

aofft g 
.,ZAPO.Rj)ŻCA". rok 1980, 
PO wyipaldik.u (le'kko USZilc.o. 
doony) 11~am. Oferty 

XUPIIS paipę k.atdą 11.o<ść. „~" Prasa, P!otratow. 
Oferty „30484" Praaa. Pio- _llk_•_98_· __ __. ___ _ 
1JrkiCIWSka 96. 

.,J'O&DA·~Ulnill.lla" •pl1Z6-

K UPJą m&SZym; r~kawt- 11a.m. tel. iS-71-00, it<llda:. 
czar.kę 21 nOitem. Tel. i57-82. 10.-.18. ~'84 g 

3050IL g 

&UPIIS praa41 gr.aiilczną do 
odbijania dlrukbw, wałki d<:J 
nadawania. ote:ty z ceną 
• ,30798" Pira&, PlOl\.rkoWsk.a 
98. 

FREZARKĘ do drew.na ku 

.,DACIĘ 1®11" PO WYIP&d· 
ku ptus nowe k-om)'.)lleme 
nad.W'O!IJ!e lli!>l"Zedam. 
Zglerrz, Ollledlle &M~eci.a. 
Z1tnta asb 1 ró"' ~. 
Za.kład Za.~ń Alll.ty. 
k{)ro.zwnych. ~7 1t 

pl~. Tel. 511-45·33. „SYRBNIS" (OdbLór na.tych. 
108GI li ~fit), z.arru-~ na ll!OIWe-

--------- ie<> .,11Zł p". IM-01. 
AUTOMAT RltarJ)f!t.lcUWY -· ll09ł8 ir; 
zamienię na m.anynę okr11 ________ ___;, 
glą produkującą 1.zianlnę. 
OfeI'ty „30709" Prasa. Pio­
trkow!Ska 96. 

SPRZEDAM ko:npletne 
wrządzenle do na•pełnlania 
naboi. Tel. &Cł--30-Bł po 19. 

SPRZEDAM krzewy 
atrakcyjne odmiany, 
56~-311 po 17. . 

::SMO g 

rćt 
tel. 

29968 g 

„PP ta p' - ISM' (19'18), 
PO WY\11\~ sliln.l.lta 
lll>!'Zedam. Ba1l"t<:lka tł 
m. 2111. bi. łl3, Hen.lt1el. 

atoot I 

SPRZEDAM now• „Ładę 
1500 S" oraiz ł-łellml~ 
„Wantbwrg,a 353 W". Ku­
pię bony PKO. Oferty 
„31M5" Pras.a, Piotiratow. 
ska 93. 

SPRZEDAM zdlrowe sa~ SPRZF.lDAiM k~ę 
dwnld tJruslk.a·wek „senga „Skody 105", t411!. Sl-116-33. 
SengaJn.a", tel. 36-3e..37 po :l(li00

4 r 
17. a9966 g P.RZEDNIĄ lll'ZYbe do „na. 
SPRZEDAM bsryl - He­
liodoir Hi,D ka1rait czy sity. 

ta 1&00" CiMo.slkl) kuplę. tel. 
Ud.t 44f-,?il. 30542 " 

Oferty ,.30264" Prasa, Pio- PRZYCZEPY bal)lait.olwe 
tr.klowsika 96. N·lewia<lów N-2M, N~O 

SURALINA oraz sam.a biel 
- sprzedam, tel. 41t8· 78 p0 

s:>rnedam. Oferty .. 30'170" 
Prasa. Ploillrkowslca 98. 

111. 30259 Il •• ŻUKA" PO k~up!itaa.nym 

SPRZEDAM dywa·n 2,5 X 3,5 
(aral>J;tkl). Pabianice, Mo­
nlt11SZ1<l 111'1 m. 49 µo godlz. 
l~. 3<nll9 g 

remo1nde !IJJl"Hd,am. Grot­
·n1kll. A·dwo.kaeka 1, Ka~e-­

ta. 3068" "' 

GARAŻ. Ol!l:.o1!Jce ka~ed:ry. 
kup.I~. wydmleirtawle. 

SPRZEDAM tele.wlzoT 2!ł wzii;lędm~e :eam~en!~ na ul. 
cale. Pa.blant~. Moni:.1szld K!illńS<kie~. Tillw!ma. Ofer-
148 m. 40, tv .,302JS3" Plr.asa, P!o.tr. 

:l01168 g k~a 98. 

POSZUKU.JIS M-il llulb M-S. 
Tel. "33-'10. i89'.$2 I 

STUDENTKA I ~u me. 
dJ!CYllY pa.srrulku.te w cen­
~rum Loda:.l lcomfofltiorN~ 
kawaier'ki lub l>Oko"1 9rzy 
-~ pa.nil. W.a1mme11t 
- telefon. Oh!lrty .,29988" 
PriaN. P!Joltll"kor-11:la !1.8. 

TRZY polkoje, lliu.elmla, 
M m k>w., Mml.ent41 na 
diw. mn4e'9Ze. t61. 113-«r-.911. 

300a'1' 

CUDZ~MC•OWI wy;nej. 
mt M--4 _, tele<f<>alean w 
baI'<llzl> dobnm ~le. 
Oferity „3025ił" Pi.sa, Plo­
ttlkowska 96 . 

KUPIĘ ml~iTll!e 'Wilas. 
niośc!io.w.e ~Ulb diom, tel. 
M--85-'1'9. 30189 g 

POKOJ do wyinad~. Tel. 
52·91.\19: 3()163 g 

MŁODY pOaz.tJl!wje pokoju 
('WYltlodY). tel. ta'740 (1'1-U) 

30086 g 

ZAMIENIĘ m1.elll2ikan1e 
1'6.k.aJt,o,Tslde d.wup0kojowe 
Retooimi!.a, f'# diwru.pokoj()­
we LUb w~e żubairdt, 
J:Ultanów, Rad~~ Tel. 
'l'i19--&3. 3013ł li: 

CUDZOZIEMlEC s ~ 
OOl92lllllwje mlesi:rJka'f!Jl.a d/wlU-
1»1roJ-O<wego z k.uchn.1~, la-
211.enką, ~et.onem, gara­
te<m, bll.W:o P<l!11~:1Jkl. 
Of't!l!lt:V „30133" P<raN. Pio_ 
itlt1kOIWS1tia 93. 

POSZUKUJĘ 
tel. &1-'!'2-$3. 

M-&, M-8, 
30:\'i'l l 

N ·LNlE k'l.lli;l4 M-1 Wllas­
n-Okl.awe 1 wy,g.o.dam!l w 
Lodrlli. Oferty • .;li0549" Pra­
.u. Plotin!rowska 96. 

K.A WALJ;;~ w eeinitrium 
ł.xlldJzi W nOIWyan bu;dl()fW. 
niJotwi• s dmą log,g;J.ą, z.a­
miJe.n.ię n.a równorrięd.n e 
lUtb W!lększ,e w Wams1zaiwie. 
Tell. 27..\lS-eS Wa1rszaiwa. 

iG55I " 
POSZUKU.JI< katw.a~ -
1).'a.tne za rok z g·ó•TY. 
Oferty „31m!O" Plrasa, Plo­
hllroWISks 98. 

M·ł kwa.teruin..ncowe, tel.eo 
fC\ll (W()j'!lk;a Polsldeg.o), 
zamiE!nl1ę na M-3, t«er.o.n 
(KII.a;nowa > lit.Lb okooca. 
Tel. &145-U, PO 1'1. 

307'34 I 

M-1 i M-3 umienie n.a 
do~odinyich Wla•runluich na 
M-5, domek lub s~t. 
Of.enty „3ai'43" Prasa. Plo­
t·rl«JlwU.a 98. 

M·I d'WllliJ>O(k<!OOiwe. Zg1eru:,. 
zaim:Lenię na J)()ldQbne w 
Łodiz.l. Oferty „3ffl60" Pra. 
ea. Pl.Oft.nkio;w~ka 96. 

PANmNKA pnacu.jljCa -
ozboneik sp6Łd.2.lelm4 mt.esz.. 
~;aindowej, po.'51Zi1Jik~ po..lto­
fu :z nLekrQpuJą-cym weJ­
Acietn. Plattm.e m!~ie. 
Ot.eniy ,;307liil" Pra.sa, p,i.o­
tnkowska ~. 

'F 

INSTYTUT MASZYN. 
PRZEPŁYWOWYCH 

satrudni 

z-cę dyrektora Instytutu 
d.s. organizacyJno­

techntcznych 
(asystenta dyr~ktora) • 

Oferty z padaniem kvłialif!ilkacjł 
prosimy przesłać pod a1dresem: 
Dyrektor Instytutu Maszyn Prze­
pływowych PŁ, ul. Gdańska 155, 
90-924 Łódź lub osoblśde w śro­
dy, w godrz. 9.30 -12.30. 2155-k 

" nm = 
~lf:Ut:1~t:1~"" ••a 

%AlKŁAD GAZOWNJCZV 
w ŁODZ1 

zawiadamia byłych pracown1k6w, 
którzy przeszFi na emeryturę lUJb 
rtmtę ora.Z wdowy 1 sieroty po 
pracowrnikach, emerytach l ren-

cistach 

ie od 1 lłpca 1981 r. został 
wprowadzony zwiększony 

deputat gazowy, wypłacany 
w ekwlwa·lencle pf enlę:łlnym. 
Wyżej wymienione- osoby z-głoszłl 
się do działu pracy, płac 1 spraw 
socjalnych w Zakładzie Gazow­
niczym ~ Łodzi, ul. Targowa 18, 
tel. 308-90. 2242--k 

SZYCIE llP<ld·n.I w te.rm.!.. BOAZERIIE ro1my.c:h .,,.._ 
111ie ~ dinl. Gz,e,czyilc>, Re- r-ćtw wyik.oo.Ujje J'Ul!rtciiak., 
'WIOlluQjll 1005 ~. rr. SookolinlJt'l. Sodroi!Jndick4e. 

_M_U_RA>_R_Z_Y--wyeoGt--o rm_:_s ._;;~ _ll0_8111_. _tel_. _11_e-_n_ił_. -30801---=' 
1Jlflikio.w.a111ych pmyjmę do 
P1r.a.cy za l!'ram.!Jcll. Z®!O!l'Ze­
Il!la: żytyń~ BUJOOka 3/ll 
(® -'leoze - buldo<Wa.), g>odz. 
&-18. :l14M & 

UCZNIA do !1'8fllk1 ZllWO­
dJU capn:IJObW>a P117:Y'Jmę od 
ze·raa:. PlniOOl\WlJl.a czaipedc, 
A. M!J!.czairek, Łódi, PLo-
~rllOO!wSka 88. 311474 1t 

ZA'l\RUDNIĘ na pe!nv 
etat 1m1icown!ilt·a«c-"kę) dio 
mY'Cl.a cz.all)eik męskd·eh 
Cszwacaik·a). PracownJa C!'.4 
pek A. Milczarek, L6di, 
Pi0itl11w'Mska 88. a1471 11 . 
ZATRUDNU!; palacza d>O 
małeuto llOSpoda.rat\wla 
~~&o. Ksawerów 
ik. .1'0idzl. uł. Żyitinla ł. 

BUKIECI.ARKĘ ~li 
~. lCsaWUlOWlSk.a· 99 

3069il i 

POTQEąN 4 -OSOba do 
prowad1Zen1a kueihn! w 
P!°Y·Ml·~nym .. ~ó\11.1. 
Tti. ~l.()Wy ~69; 
~- u1-ao. 30745 _g 

NAPRAWA 'beilewirwrów 
*-4B. Sltedlter. 26728 ~ 

OBCOKRAJOWIEC wY- POTRZEBNA frytZ1jer'ka 
najmie mieszkanie M-t d.amsk.a. S!en.k~ew!cza 40. 
11\J/b M-«. O!etity „30768" 306'1'3 it 
l'lna68, Plotnk<ll\Wlka !IB. 

CUDZOZIEMIEC pOSZU· 
kiu}e M-3 lub M-4 umebLo­
wa1ne, wiszyst,kie wy,gody, 
te<lefo.n, na rok lub dw.a 
laita, tfll. 893-ł1, godz. 
111--0.•. 8il8'1! I( 

M·5, dlroUce Jund.a'Ilorwska 
- Po:te.z,le!'S.ka, !m,J'.)l~. W 
romlihc»en,!.u mote być M-3 
n.a Kdon<l!W~. Olerty 
•• 310lll2" t>.resa, P.boror'kow. 
ska 918 • 

ZAMIENIĘ mleszka.n!e 
ł-pokojowe, stare budow­
nL"tWIO na domek le~nd.siko. 
wy. Wa.ruliki do U1JJ(,()d.nl•­
n1a. Oferty „3llli00" Pra:s.a, 
PioW!!rowakJll 9'8. 

MIESZK.ANI•E, n.ad.a1J111Ce 
s!ę IW! r-ra•C<l<Wlnlę lub 
11kJLeip (leenibrum) uiimdenlę 
n.a M-3. Tel. l!ll-14-00. 

POSIADAM O.Verloe.k 
JlTZY,)lrul PT&ICI!. SkMdo. 
wa 31 m. 48. 306T2 g 

MASZYNISTKJlj Tenclmk.!! 
zatl'Udnlę. Oie!'ty „30!Wi7" 
Prasa, Pl'O<brkOIW\Ska ~. 

ZATRUDNIJ!; J)Olll<)C do­mo.w• n.a a .eocLz1n. sn""'1-31 
30G I 

TELBADIO . - mech.aft!. 
k.a, 11peoJa!Lho~ u.'cliady 
tN11My11torow.e, u.trudmię 
w za'k~d~le u.s!Jugoiwym 
nia ca~y lnl•b Dół P.ta<tu. 
Oterty „30023" ITaA, Pl.o­
tnkJO'IMskia se. 

W ZWIĄZKU z llikiwWdstj11 
wac.C>lWln.I k>ra,wiLeok:!.ej Ty. 
buiry Gen.oiwefy przy iia. 
Bie<g.ańsk.Ieg.o 45 w Lodzi, 
prosimy k.Llierutć.w o Od.biur 
mateinl.dóiw c1.c> l grud. 
n)a br. 3Q5.G1 g 

CIEILI. nwirarzy, satrud- SPRZEDAM M-ł. ~ai!k11 
ni z.alkfad blJldic)lw«.aony. z d.Ollllem ik. lAx!Jzl ~ ,,Po-
?Mt, Ln!.a.n.a IO m, BG. lon-eza ". Tel. łł'l-71. 
________ 3_0:!l_1a_ir: ~ 

1 
SZWACZKI do za.kł.ędlll 
blellźnl.alrsk:!~o zaitirud- POSlADAM Z®~erw3'T1kę do 

.ndę. Of enty •• 30i!M" Prasa. foUJ., OCIZ~IU.}ę pro11:>012yioji. 
CHEMIA. mattiema~wca. P!.otnkOWSk.a Ilf!. Ofemty „30011" Prasa. Pio. 
7911-01. :!l\)'7'18 g tI"kOWISka oo. 
--------- MŁODY. WytkSl7ltalłce.ni!e ---------
NIEMIECKI L!mak. śl'.'eld111!e, l'Oide.lm!e praicę . 
897~ta. 3-0668 ii: Oten-ty „3!l568" Pnaisa, Pio. 
--------- trk<l'WS>ka !IS. · 
GRAMATYKA 1~zy.k.a p0!. 
skie.uio. l'~tena~u-re„ tel. POTRZEBNE ilZ'MalC?Jkt do 
56-66-.fl!. J)O 17, Jach. S'l·vcLa spa.doni. Tel. &!..(l'T-99, 
-------~-s_a_, t>O gooiz. 16. :io:i:i.a I( 

MATEMATYKA, flizyka ZATRUDNIĘ 1!1boo1a!'1Z.a me-
Fljatkowskl. Tel. 460-12. blowe.go. Prz:YlbYM'e'W!Slkle. 
_______ *_s_1_1 go 122. 300118" 

MATEMATYKA, flrzylka, SZWACZKĘ Uibru.dinlę, 
37'4-62. MaiJJnOIW!Slkl. Wa•I'um'kJ\ bamdrz.o diolbre. 
________ '11_19'60_it Tell. 3ll2-atr. 2832<1 g 

M•ATEMATYKA. 
~ f"hwkolwlskii. 

$1-fł-10, 

:21811'1 g 

t• WRZESNIA sklra.do:Lo.no 
„Żulk.a" S·KIC ~'4 (blaszak) 
z,gm.11a mel.eń. Wiad~ć 
wyina.flln<>dlz~. T.a~=ń.. 
ska 117 raa. te[, !113-50-&4. 

30944 lt 

WYTŁUMIANIE drrz.wl 
O?JdiO<bn.e oraiz skl\lJte'Cz•ne 
z.;ibeztpiecm1n.te . Bl.a&Ziczy!;t, 
512-41-517 lru!b 512-83-83. 

2'1'ro\5 Jt 

".JOWliSZ" na.prawa. 
M.-m.-93, 1n<t. H<>M (s-9). 

2.'76115 g 

REGEN·ERACJA k!·n<esko. 
p()w loo!lo.r01Y•vch i c-zan:mo-

MATEMATYKA, flzyika, bialyic.h. Teł. !51!1Ze<::.7l110Ś<:io. 
- e..~im'.my. '1-0s-crn , Do.. TV - Pogorowla. RO&iaik:, wy 562-52, JezLornk.a , 
bl'!Z~ka. ~870i 1t 53-128-67, 27863 g 30198 ~ 

~ : as a urr rr n n • n r rr i? ~N"ff[j' ---~---..; rr o· --~--··~ 
- _;ii.li: ' I :'Il: : 

TEG.§(J,~'fff,/1/f;&fJ f:l!"fJt:l1!//tNEXTRA 
DO Wl'GllAMAAtliOSAMOa«7DÓW OSOBOWK"H t;;jl. · >' Mo

4 

Polonezy,Fiaty125p;Fiaty126p (is! 
LOSY W KIOSKACH. RUCH~WCAtYM KRAJU o„ EA")~ n __ ..... _.... ...... ____ . ____ ~-~~~~ 

DZIENNIK ŁODZKI nr 188 (9939) f' 



\" 

PJĄTJIC, • W'MlBlł'.!ftA: 

PROGRAM l 

Ul TTft, ftTS"S - fttJ(ka, .m1. l. UO TTK, 11'.TSS - bl<JltoCle, 
Mm. l. 9.00 DLa S1lkól: geo,grafle Id. 11 l.M Krajob1'ZY Pol~kt.. 
Id 4 t.1115 Wychowanie obYWa.t.eliskt. , ltl. I . 13.:111 TTR - t11prawa 
roślin. st>m. 3. tł.Oo TTR - mechanizacja rolnictwa, aem. I (Ł). 
11.40 Redailteja Szkolna za.l)()WUida . 15.SS NURT - probl~y nau­
eza•nla przedJSDkolne.go l na \JleZa.raa poo~tkowego. 18.30 Dżen'f\Ut. 
IT.OO DLa dJz!ecl: .,Dzlę.ku!ę.. jalkoś leci". 17.25 W k.rę~ rodztny. 
17.55 Fhl.my .anlm.owa•ne . 18.2.0 Impulsy. t8.SO Dobranoc - „Ma. 
looowa panien.ka" 19 OO Wę.d.róW1k1 z kamerą - „żółwie z Gala.pa. 
coe" - dok . film przyrodniczy prod . ka.nady,sklej. 19.311 07J!en­
ntk telew!zymy. 2.0 oo Mont.tor rządowy 20.30 „Na ttrug~j linii 
tron.tu" (2) - „Na.pad" - serial orod„ radz 21.SO L!ISty o ~!>0-
da?'ee. 22.3' MUstf'ZOSł.w.a l!lll>rony w ata.tkówce mę.tczY!fln. 23 .35 
Dzten.rok. 

PROGRAM Ili 

I.~ TraMIIl4'9]4 .c obrad SeJmu PRiL 19.00 Wla<lon,tołeł (L). 19.30 
Dzi-ennLk telewuzyJny :i.o.oo Swlat na małym ekranie. 2.0.35 Taa.!ta 
ryna - poradni.!< wę.<:111<arnlti . 1.1.05 24 g<>d.zil.ny . 21.15 Program na 
dz~ l \utro - Eletkitrownle IOSl>Oda•rc-zo. 31 .50 „Ml<>dJSza synowa" 

drama<t obyroza.Jo wy, 

SOBOTA, H WRZESNIA 

PROGRAM I 

ł.Oll TTR - uprawa roślilll., sem. a. 1.31 TTR - mechanłsacJa 
rolnictwa, aem. (ł.). 7.00 TTR upraiwa oo&J.ln, 
Hffi. 1. T.30 TTR hodow!la zwiiarząit sem. I 9.00 
„Sobótd<&:' - ma.gaa:yin mlOdizletowy, 10.2.0 war;za·wsk4• koi.o lu.t­
nLcze - wojskowy film dok. 10.so Klub Dobrej Książki. Il. li 
STUDIO 2. Ll.20 Ma~ p.ana Ma.n.na. 12.00 Co llY-Chać w P-OJ. 
aoe7 - ośrodikl cl.La Stud!a 2 13.05 Kale:ldoskop Kino-Oko. I ł.li 
W Sta1ryrn KLnl.e : fLLm archtwa[nv prod pOilskleJ ot. „Gehenna". 
lł.łO Teletumloe-j dla da.leci - „Co to jest". 16.00 Dziennik J6.3Q 
Bl!il:ej natlll~ - .• Biopr~y przyrody". !6.S5 Herbert von. Karajan 
I berUńsklim.i tllhannonlkamt - uwel'lura Ll.ldwlga van Bee.tbo­
vena „Egin?,nt". 17.05 Ma.g.azy.n N!IP<>rterów - Fl"2. 17.• „Wito.n 
on:eclstawl.ll . Ił.OS Flna!ly ml.strrrostw !luropy w 8ia&ówoe męt­
czyzn. 18.50 ?,obraonoc - „BoLeilt I Lolek''. 11.00 z cyikl.u: „Na t 
dno Am.erVlk.I - cz. 1 pt. „W drodiz.e do Sier<ra Ma1Z&1teca" -
rep 19.30 Dzlenin1ik tel-~:l"lny . 20.20 • .S1Ąd do wie.cznokl" -f:· t DzlK!mu prod. USA. 24.00 „Nahorny + 1" - lrena Ja.rocka. 

.:ID · ennlik. 212 .«I „SJ)<lltlkain.la w drodze" - roe.p. U .li Muzyc.z-
ne forum - WY'dain.le 1. „ 

PROGRAM li 

141.'.IO Popoiu.d!Ue DflZ~Y I podróty. 17.l!O „Pler'W9M !)OtY<WY" ( ł) 
sertaJ · tab. prod ZSRR li.OO Wiadomości (ł.). lłl.30 Dziennik 

telewlay}ny 20 .00 G<>dzLna }afZIZU - program rozrywkowv . :lll.00 
Proitram ffillzyozny :łl 30 „Kslątę regent" (5) - .,Ojciec l syn'' -
iterl.al hl9tor~ny Tv A.n.g. 112 .20 Po.e~! I toh wiersie - Jerzy 
Oorańs.kt 22.315 xxv MlędJzY"n.a.rodowy FestLwal Murz-l'!kl W~łczesn„1 
'flarsza,wska Jesień ltM 

Jm!lhi*'A. „ WRZESNU. 

PROGRAM I 

ł.19 TTR - •prawa mtllin., sem. I. UG TTK - hodowla -te. 
ru-t, wem. 1. T.10 TTR. RTSS - wl.edtza na~ szamsĄ. UO Niowo­
czesność w domu I zagnodde 1.80 ,Tydzień" - magazY'll rolniczy. 
1.40 Telewiz1ada. 9.00 TeleM'ltek to :ID Anten.a. 11.00 „Tajemnice 
ntukt nowoczesnej" (I) - „Fow17411" - tra:ru:U!Skl seria~ dok. 
12.00 Dzienrnk. 12 .45 Tel~yjny koncert tyczeń. 13.IG Kółka rot­
nlcze wczora1 I d!z\j 1411 „Saga rod.zd.nna" (1) - „Odon Bujwid 
l jego ród" . 14.49 Looowain!e Dute.ito Lotka. lS.00 Te.allil' dla d~le. 
el - „Wotna o ech.o" 181111 O!.al!"'f. m.ary - frW..ne. oro«raim ~­
rY'Wk<lfWY, 16.30 . . Weterynarz" - rep. Ił .Ili Zgadm!l. kim ~tem. 
18.00 Ml'9tf'ZOstwa l!lul'O<l'Y w a1at.k6wce męłczYTfln . 18.• P~ py. 
tania . 19.00 Wteoczorynlka - „"Pnezółka Maja". li.JO Dz1enntk tę­
lewlayjny 20.00 „Dłonie n.a oczach" !Il) - sena.I prod. wł.o6kleJ. 
'łl . 10 SpO'łJkainie s IOW!.aizd11 - JU14el!te Greeo IHG · SJ)ortcw. ·!I.le· 
ttzle!.a. • · 

PROGRAM U 

111.19 „t:?ele I -lik•" - J>r<>ogra.m W'DjS!coowy, 111.łll Telewizja 
ml~vch wldzów - CDN. 11.10 'PrizebQje tyl{od'llia . 14.10 SJ)Otkanla 
ILte. aekle 14 .łll Wvstapteni. orezesa Polsldec<> Zwla'l>ku Głuehvch. 
Ił SO Wv tścle :r cl.szy" - o~ram l'Ml!"YWk<>wv 11.10 Teatr Te. 
tewi.z11 - Ada~ Mlek!ewloz: „ Pan Ta-d~!IZ" , '11$1ęsta TV - „Dvnlo­
matvka ! łowy 1~.10 „Mówl111cym c~" - fUm cł<lk. Ul. Bra­
:vlla - Ml.ee! luoo - titm dole 1trod. •ftł tT.1• PoDOłu.i.rn. 
aunv I tlory Hl.OO „Niewidomy c1'uehy. niemy" - tllm dok. 
;~ "JRD 1840 Rześblarz~ l)()W\ebnr.a ti.Jll D.z1ennlilr ~lew\.i.yjny, 
llZ«ws;;~ Fńed~Y.,1:1•rodoiwy Jl'e<;l!iwal Muzytkl Współ~el Wa.r­
wa Róż-.„~:. s9G1. '.lll .3G l"llmoteka Na•rodowa - filmy Stan!sła-

~·~ .... -. „ am<>tmiMć - diwoo1e". 

PONJEDZIAU!!K. • WRZE8NIA 

PROGRAM I 

13.311 'ITR, RTSS - maotematylk:a , aem. I . 14.l!łl TTK, RTl'lll -
fiz yka . sem. 3 14.30 Godzina d·l.a rzad•U 15.55 PnJRT - matema. 
tyka IL). 18 30 D71tennllr . 17.00 Dla d.zl.eel - „Zwlen:y.nlec" 17.30 
Gl~:la . 17 45 ,Tlf> "!e9t tvda" fl) - .. Jut woi!inl" - fi.im TP. IS.SO 
Dobranoc 19 OO !!'.:cha 9bdlon6w 19 .30 Dzlenn1<1f teteowLzyiny 2().00 
R~!~lczl! Mznl()owy 211.10 Teatr 1'elewl:i:11 - S'tan!L'lław Bienia•: 
i:.: r Oi1> zdrowotny" '.Ili .SS Wll!CZ()lt'l!le rozmowy. IUI D21lerutlłl 
11UG Telewb;:Ja w lłt>rawl.e mtl!.....,ów 

PROGRAM 111 

li.Ol WtailomoAct (ł.). 19.30 Dzlen!!Mr teit~Yl}ny. 18.0lł ll!'OT. 
ICAJMY SJ!I; RAZ JESZ~l!:: 20.Gll 0i'YU11 H:oru-pka ... młod'IJ . „ -
~~~r =rka dla d"Zieolca . 10 39 Dziwmy eudzozlem4ee - re1' 11.• 
„~---i „ em na•"Pra.wde - :r. waadorM. n oo M «OO!lllfty. n .te „z.. 
'"""""1.e - nowela fUm(loWa TP. 

WTOR!!!<K. lt WR:Z:ESN'IA 

P1l001lA'M I 

_ tł. tli G<ldizina dla rządu. 19.30 D:l!l.ennlk t'T .łMI "Dlta da!leeł: „81łr•· 
kanika" 1130 PKF. l'T.40 „w itośotnle u Weitrbw" - rep. ta te ™• 
młodveh widzów - CDN 18.M Dobra nec . 19 on KltnUca Zd•~o 
c7!1<>wlf'lka 19 30 D2"1en.n.tk telewlrzvłny . 10 oo PubltcY"Otvka dltv. 
I0.15 „zwvctetvc !lleb!e" - am.J(!e<li;k! d·ramat. ~I 5S Ple~ o!<łrze­
tenie . czvll reforma Dru<mvM!I ctrobne~. M.40 07.teninlk. 12.111 
Ooallć od za•oomnlenla . 

PROGRAM D 

li.Ile Wladomołe.t - wydanie k1-ete.ctde (ł.). 19.lMI Dztennlł! teae­
wlizv1nv. 20 OO A-ntyk-wa'1'1at 20.30 Wtoreic meto.ma.na . 2'! .30 24 llO>­
dzl,ny. '11 SO Wlec"Zór fLl,momy - fl4my d-olkumenita!Lne s La~ st.edem. 
d.zli!«l~tv·ch. · 

IRODA. 3t WR:Z:l!:SNIA 

PlłOORAM I 

lł. 311 Dzlenmd!k . tue Loeorwana !:1111>,_ 1 Małet(oO La.tika 1'T oo 
Put 1ehary l!:U>r<>Pv w piłce n~1 19.11 Dobranoc tt.30 0zienn°1Jk 
Ke,~tizvłny 20 .00 „Samuraj I kow'b<>je" - f.rainc fi.Lm fa•b. lot !li 

uub Ja'm!:YWY Stud~a Gama. tt 21'1 •• Pr6byot. 12.Slil I>z.ieninlik. . 

PROGRAM li 

18.80 WladomoACł (L). t9 .30 Dzlenn.l!lt telerwd2'Y1n,y !JO ft9 staq,. 
klatka . lll.2-5 2ł l!<>dlZlny, St.35 Kito cbce zostać dU<i12:t.a'.rzem - pro­
•mra~m roz.ht"YW'kowv 11 .50 „:Pokłosie woJny" - ameryk.afl&lc! dn­a„ osvc oloJl;!ozny. 

CZWARTE.lt, PA7;DZIERNIKA 

PROGRAM I 

UUO Dzliennll!t. l'f.00 Ozwa.rtelt TDC. 18.CMI „Pa.trnil" - „Na t„ 
la;r;nyeh sztaika·ch". 18 25 Mled1t:1"na rodowy Dzień Muzrttl.. 18.50 D<>­
bra.noc. 19 OO Son.da 19.30 O:z.lennlik telewi12vJny. 30.00 Rol nica 
rozmowy 20 lS .soadkobiercy nain.t Bur1ke" (3) - „D<>bry bra­
ciszek Jee" - !rla.n.dZlkl -.erlal krynHnalny. '.Ili.li Pega12: ll2.00 
Sled'2:two - doku.mentacła do aikltu oskartenia. 22.31 IltrJ!enruai:. 
si.50 TelewllzJa w sprawie m11ll.a.rdbw. 

PROGRAM U 

li.GO Ma1:azyn kulturalny. (L). 19.30 l)zlieinn.lk telewllz:v1ny. 19.M 
NURT - Innowacje metodyczne w nauczaniu matematyki (L). 
to.30 NURT - problemy wvcho.wilnta przed"7Jkolnego I n.a.\liCIZarua 
ooezą tkoweg,o. 31 .00 NURT - cywdiltizaoja l kułlture W5J>Ókllieen.a, 
łt .30 2ł tfOdlZlhny, !1 .łO M!edZ'.V'llaT<>dOWY Dzll!fl Mul!~ 

N /z: fryzury na jes:!eń, proponowane przez mistrza Laurenta. 

I dztenntczek I 
CAF - Ireneusz Radklewica 

od faceta poznanego w I pociągu Katowice - War· 
szawa, µ butelek wódki 
„Bałtyk", płacąc po łOO zł 
za butelkę . Całą tę bate· 
rlę zaczęto otwierać do· 
piero gdy po ślubie goście 

zaś w tamtej sytuacjł od· 
krycie oszustwa wywoła· 
ło reakcje dosyć brutalne. 

... PODCZAS J • ..,;czu 
dwóch drutyn wojskowych 
w Chile, totnter:ze pobili 
dotkllwte sędziego Omara 
Salazara - tak , te musia­
no go odwteźć do szpita­
la Kibiców ~klonii do tej 
akc.11 oftcer. którego nie 
satysfakcjonowaly orzecze­
nia sędziego , więc wydal 
rorkaz zllncrowanla 111-
dzlego. 

siadali do stołu. Wtedy 
okazało się, · że we wszy· 

j, DEMENTI W PRASIE !stkich butelkach była wo· 
CHlfłSKIEJ wobec po"!o- da Zdarzenie to niewąt· 
sek, że w dawnym patacu pllwie zawiera dwie ce· 
cesarskim w Pekl< te str a- h t • k · e 
BZY' Duchy nie tstn!e1q c Y pozy ywne. nau ę, z 

A WŁAMYWACZ, ktMy 
wdarl się nocq do mtesz­
kan!a w Poltter1 we Fran­
cjt, zosta! niespodziewanie 
powalony mocnym uderze­
ntem. Ponieważ straci! 
przytomność, wezwano po-
gotowte ratunkowe. Za· 
prawtia go tak w clemtę . 

obudzona podejrzanym! 
azmeraml Jeanne de Beau­
champ, a do zadania obez-

· „ t" h k„ nałeżv być ostrożnym w I nie l>y!o c ta „e 1:1rzez kontaktach z przygodny· 
ca!y okres vanowan!a ob•1 j 
ostatnich d•masttt _ Ming ml znajomymi proponu ą· 
(1389-1644) · t Cing (1644- cym! tzw. złoty Interest a 
1912)" także fakt. że weselmcy 

ponieśli mniejszy od spo• w!adntajqcego cloau zlo-

,& MNOŻĄ SIJI) U NAS 
RZECZY ZASTĘPCZE: za. 
stcpeza etykieta. zasteocz:v 
n-roszek do oranb, .którym 
strach nrac et caetera. Na 
hramie krakowsklel ka . 
mtentc:v oo.lawtl sle na11ls: 
„Brama zastępcza. 0TYcl­
nał w konseTwac.11''. 

• GOTUJĄCY SIĘ DO dzlewaneito uszczerbek na 
WŁASNEGO WESELA 30· zdrowiu, Jednak s~ to te· 
letni Alfred Z. z Rudy maty do nleśpleszneJ re· 
Sląskiej nabył okazyjnie, fleksji przed zaśnlę.clem, 

dzlejowl , posl ·•tyla jej 
lampa, stojqca na nocnym 
atottku. Pant de B. liczy 
sobie 99 wiosen. 

j. Z DUŻA\ DOKŁAD­
NO~CI,\ J>Odano ttezbę 
osób, które w Stanach 
Zjednoczonych majq jut 
ponad milion dolarów 
Wedlug ostatnich danych , 
Jeat Ich 574.342 Na1wteee:I 
ml!łonerów mieszka w No­
wym Jorku t w Kalifornii 

A SAMOTNA EMERYT. 
KA w Nowej ffuc1e otrzy. 
mała rachunek za eneritlc:. 
z11:&d11le s kt6Tym musiała. 

by od rM:U sapłacl~ nrze . 
szlo IT tys. zł. a za aa­
stepne mleslaee po 
11 we. zł. Czeka teraz na 
stosowna 1>odwytke renty. - Zmarzłam! Dlaczego ale pomyślałeł o tym w lipcu lub slerpn!uT 
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Szyfrogram 
Nałetv odgadnąć wyrazy podane 

J)Olll.tej a na.stę.pnie w -n1ejsce liczb 
wPl!lać do d\agramu odpowiadające 
tm Utery t odczytać rzędami ooiio­
myml Of'ZYRlowie 

L Paputa.my ptak drapletny: 12 
10 - 22 - Ul - m - 23 - T - li; 

I. Produkt „potvwczy: 2ł - ł 
11 - e - u - • - 21 - 11; 

I . 1ezloro w Suwalskiem: I - tli -
Ili - 19 - S; . 
ł Nosi 1e ołvwak: 14 - tl - I -

li - 31; 
11. l!:fekt spalania: 11 - M - M; 
ł Jednostka podziału terytorlalne-

ao w wtrotytnej Attyce: 1 - 20 2it; 

ł 

9 

17 

25 

. 2 3 

.{O f{ . 

I 

18 ł9· 

26 27. 
. 

ł 5 6 7 8 . 
-

12 . f3 H 15 16 
-. 

20 . 21. 22 23' 2~ 
„ 

28 29 30 ·· 3( 3Z . 

Rozwią1Ainie .Jłozkoszy łamania ~Iowy" nr 239 Łamigłówka 
~WADRAT MAGICZNI!': Orsza k 

llkyros, zarost, Kostra . 
REBUS: Kobieta bez clenia. 

KRZYŻO W KA 

POZIOMO: Marla, ta•boTet, Lomp a, 
katedra, bas, renta, a.ktorka aba•ka. 
korek. satraoa, Kadar Gola, tonu· 
do, Roman. Nlagal'a, Anawa. 

ka, szton, terma. Alka.ba, agora. 

NAGRODY KSIĄŻKOWE za llrafne 
rozwtązan~ „Rozikl).Szy" M 2'!8 wy­
ldsowali: Danu<ta Borkowska, t.ódt, 
ul. Jairacza 113/S. Katarzyna Bier­
nacka Andrespol, uil Wysoka 1, 
Hanna Domańska, Rawa Ma12:. w 
l'oma.szowgka ł0c/2ł, El~bl~a Cyian, 
t.ódt. ul. Ln.tana 713'1 l Janina La&-

Naletv tadc poprzesuwać gwlaz­
d'kl na przylegle wolne POia ry· 
sunku, aby w każdym rzędzie 
płonowvm I oozlomym znalazły 
sie po trzy ttw!azdkl - ka-żda 
Innego wzoru. Prżesunięć można 
dokonywać w Unit prostej Ja.k l 
na ukos. 

PIONOWO: Mala<l'la, Rumunia. l<ow!'llta, Plotr'ków Tryb, ul Górna 
"{J .lJ 

Alabama, taksa, batat, ~adar, ttara 16/3, Odbiór nagir6d w ~ekretarlacle 

-4' * {J oko, tor, koka,rda Radomk~koron· nasz.ef redakcfł. (Jk) 

Wirówka -*· * * {:}. ~ ~* {;:}. 
. ' 

1J -~ .· . 

t. Lótko n.a ata-tk:u . S. Mocny n&il>Ól aolik.oh<>lawy 
z soku oa.!mowego..- 3 Urok , k rasa 4 OdbyWa1Ą się 
w n!>m ooplsy a.kroba tvczne I ~azy tresury zwie· 
rzat 5 Kotwloow\sko e Wa.ga opakowania towaru. 
7. t.egendamv lotnik - syn Dedala 8 Jeden ze 
~-nyslów 9 Z1m111 na two1e l ~y'I 10 Legendarny 
zalo<tvct.el Kra kowa 11 . Gó rv t wyt yina w JugO<>ła· 
wll 12 Wojskowe n.ataroie 13 Imle kompo.zytora 
baletu .Ga Jane" 14 Po d.rugłel sbronle llta·rtu 'S 
Wv11oa m te Jsee orzvmu•n wego o<>bvt11 Na·noleona I 
po a-bdykac11 ;a Lewv d.n.p!yW Warty, pr-ze<oływa. 
lący orz.ez wiele ~ztor 17 Fo~oW'!le tywlen1e ~e­
n:ą·t rze0nych 18 W<ot.rzas um~łowy 19 time Ha­
nm1zkiew!~ 20 Ten który !!Wata it Matka Izaaka 
22 Ostrze r6tnvcb rod-za 1ów brond d·rzewcowef . 2111 . 
Lootndczy Lub mon;lkł 24 Gaz. !lbo<sowa:ny tło odka-
ta nla w<"<'.lv l dffvnfelkcf1 oow!e<t.rra 

I 

.Pryina 

Obciąć ozy mstawić długie? War­
szawski mistrz grzebien·ia Laurent 
zachęca . do ostrzyżenia włosów 
prooonując „Słońce" (jest to pew­
na wariacja na temat fryzury 
punk) oraz swobodną i nieco non­
szalancką „Paryżankę". Niewątpli­
wie dadzą sie one zauważyć w 
tłumie. Dla wielu młodych osób 
mogą być bardzo twarzowe. Obie 
wymagają dwóch rzeczv : trwałej 
ondulacji I doskonałego strzyżenia 
tak zwanego warstwowego. Powinno 
ono trwać co najmnlei pół godziny 
podkreśla mistrz Laurent. W przy­
padku „Słońca" króciutko ostrzy­
żone włosy przypominają do złu­
dzenia promienie - stąd nazwa. 
„Paryżanka" ma górę długą do 6 
centymetrów, zaś dół - 10 cm. Na 
co dzień nosimy ia bez modelowa­
nia I nakręcania. Po starannym 
umyciu głowY smarujemy włosy 
odżvwką, które:! nie zmvwamy. su­
szymy, najlepiej bez użycia su­
szarki. w naturalny sposób I Idzie­
my c!o biura czy na uczelnię. Na 
wieczór można la „zrobić" szczot­
ką. A jeśli ktoś nie chce się roz­
stać z długimi włosami? Pozostajit 
upinanie włosów w najrozmaitszy 
sposób przy pomocy spineczek l 
grzebyków albo fr:nura dyskote".' 
kowa - coś w rodza1u uczesania, 
iakie mają Aniołki Charliego. 

I :leszcze Jedno - modne sa bar-
dzo drobne pasemka. cBM) 

BARAN fZl.3. - 20.4.). Przede 
wszystkim ważne c>każa się spra· 
wy prywatne. Jakieś nowe SY• 
tuacje I układy. One pochłona 
TwóJ czas I enęritlę . Pod konlrc 
tygodnia zaczną dominować pro. 
blemy zawodowe. Tu takt. na­
staplą pewne zmiany. 

BYK (ll.ł. - 21.SJ. Niektóre 
sprawy przeciaitna się J>OZa ten 
tydzień. Twój nastrój nie będzie 
nallepszy, 1:dyt nastapl naitroma. 
dzenie obowlazków i czyn.noścl, 
o których nie miałeś nawet po­
jęcia. Ktoś bliski pragnie od 
Ciebie usłyszeć słowa uznania 
I otuchy. 

BLJ~NI~TA (22.5. - 21. 8.). T'.!"· 
dzień wypełniony będzie sprawa. 
ml naturv osobistej I oitólnleJ. 
szyml.„ We wszystkich musl~7 
sle wykaza~ to'lwaita. a rbwlla­
ml - ostrotno~ch~. Czekala Cle 
nowe wvdatki. których nlr nrze . 
wldzhłrś w domowym budżecie. 

RAK (!2.S. - 2!.T.), Od pierw. 
uych 4nl 1nawv potoczą sii: 
wartko, en wymaitać bedzie od 
Cleb!„ wzmożone1:0 wysllku. sy. 
tnac.1a rodzina.o-domowa bedzle 
absorbowała Twą uwar;e. Znaki 
orzvJa"ne: Skorpion t Btl:!:nleta. 

LEW (23.7. - 22.1.), Czekają Clę 
&pore wydatki. Uszczerbek w bu. 
diecie nadrobisz dodatkowymi 
uJęciam.i. Pod koniec lYJl'Odn1a 
wypadki potoczą sie nieco Ina 
czeJ. co wymaital: będzie od Cie. 
bie zmiany stanowiska • 

PANNA (23.8. - 22.9.), Możesz 
llczyi: na przyehylnośt: ,. ielu 
osób. Życzliwych ludzi nie brak, 
musisz leb tylko dostrzegat: 

brać w rachube przy podelmo. 
waniu I reaUzowa.ndu swych pia . 
nów, Samotni być mote spotka­
Jll bratnią duszę. 

WAGA (23,t. - 23.10.), Na pierw. 
szy plan wysuna się sprawy za. 
wodowe, które przysporza wie. 
Ie n •we110. Twój aktywny udział 
mote .vplynaC na zmianę sytua. 
cji. Ostatnie dni tyitodnla pod 
znakiem rozmów I spotkań. 

SKORPION (24.10. - 22.11.). Pod­
jęte teraz działania wymaitają 
ostrotn.oścl I rozwagi. Rysuje 1i~ 
ewentualnie zmiana miejsca po. 
bytu lub pracy, Pod koniec ty. 
itodnla szansa na niespodziewa­
ny zarobek. 

STRZELEC (23.11, - 2Z.U.). W 
najbliższych dniach szansa na 
s.potkallie koitoś. kto b ' Cle 
ulnterHuJe. Twoja 1ympatia 
spotka sie s wza .\emnośclą, Da 
o soblv znd sprawa. którĄ mu. 
1isz bezzwłocznie l o&tatecznie za. 
łatwlć. 

KOZIOROŻEC (23.lZ. - 10.t.), 
Dużo bardzo lnteresuJacych 
spraw, w których bedziesz miał 
swój udział. Efekty okażą sle 
warte uwagi. Pod ko.i.lee tYitOd· 
nla rozmowa w itronle osób. 
które cieszą się Twym zaufaniem 
; mo.:a C1 wiele nowóc. 

WODNIK 121.1. - zo.2.1. NaJ. 
blltsze dni przyniosą sukces 
w wielu sprawach , Wpłynie to 
na ooprawe Tweito nastroju. Ml. 
mo wszystko. musisz zmobllłzo. 
wal: siły . by wvbrnąć z sytuacji. 
która narosła. Znaki przyJazne: 
Kozlorotee i Baran. 

RYBY (21.Z. - 20.3.), Przed To. 
bĄ ważny tydzled. Zacznij prze. 
de wszvstklm od spraw zawodo­
wych. Możesz oe~eklwae cieka. 
wveh propozycji. J eśll chodzi 
o sprawy dom„ we. T"· >Je plany 
moita ulec oewnvm zmłanom. 

D2lJ:NNtK t,()DZK1 - ~ ~J •1161d&1etm Wvdaw-Utu' .Prua Kstatlle Rucb" W~wea: L6d.zlr1e WYda""1lctwo P • •eowe U>dł al Ptotrlrowaka • Drulł: Praeowe Zal&łady Graflcz­
lle w t.odsld 'łedalf'>„ lłofe«'um Redalłc'8 kod Ili IO! t.bdł al Plotrlłowslca 08 Adrea DOMt<>WV Dł" t.ódt .i&rvtlła n· 911 teietonJ cen•r11la •Ge - tecn u 'llFftVatklmt dNlam.I Re­
daktor ftaCMlnv IMS• „.t~ . ..,.,alr•••ra rtae%elft•"' ICr) M łll 18 1ek „~~ J<1 .,. ,W1ed&!alnv Ił -ek .-ta~ 1114 19 lll!l'ałv <nl„lęll · Ml il 83'1 41 epo,.,,.,..,, Iii& 91 •llonomle#IV 48 Ił wol•ovMzk' 123 Ol Ił· 
tt6w l lnte"'IPeoe!I Ili 14 {relr~o~•hw li.le carn6wf„nveł! rt"'leltel• 11.!e •w•aral ti:u"u•al"' 811 Ili Pann•ama•· ?114 Tli it~al eooł~ > !n toto•eon-te~y '18 O'I Rl!dalrc1a nocna 1119 89 8tl9 '78 Ol(ło~ze.nla 
"''!:Vlmu1e B1u,.., Reltl•m I Ocł~6 at P!..t'1roWWlla '8 tMI 19' f.l>dt tel llll !IO "'U W'Ozvrrtllle >lura .,.1,,..zen RSW P'llea K•'R•ka Rueb• w krału Ze tre§ć oa;łOS'M!fl redalrc1a nie oono~I odoowle-

d2Lalnołel. lllformacu o ovaruntr:acb orenumeratv udztela1111 oddZ'.ł" RSW .Praca-K-.tatka Ruch~ I u~y DOCztowe 
Nr lndelrt<U - l!IOM 

I DZIENNIK. t..ODZK.l nr 118 (993. 
K·lł ' 




